
Cena J L &
waga! numer nie fest antydatowany

Dziś 20 stron

2 1  C O D Z I E N N I E  R
R edak eia  i A d m' n f s t r a c  ja: 
K r s M i .  Ryi»eK 6. I. p. lei. 120-78’
Lwów, M o c h n a c k i e g o  i. 48 
T elefonu  253-79, 292-4fc 246-34. P .K .O . 5 03 .750

P R E N U M E R A T A
r  doatawą do doma ó-ornosicieierr lał 
pocztą) m feiiąeznie . . . - —4 zł. 
bez doatawy tj, przy odbiorze w kan 
toraeh wydawn. miesięcznie. 3‘50 z

Rok VIII. Kraków-Lwów, niedziela ł  ezerwca 1935 Nr. 151 ABC

w iitrządaeS u K n a  WSI
wyrób/ 

na aaaon • lo te n n y

Z. G R O C H O L S K I

L Wałowa 9

Rząd p. Flandin‘a przyszedł do steru 
przed siedmiu miesiącami po upadku ga­
binetu p. Gastona Doumergue‘a. P. Dou- 
mcrguc odszedł, ponieważ związał swój 
los z projektem reformy ustroju, wzmac­
niającym stanowisko głowy państwa 
i rządu, oraz ograniczającym, w skrom­
nej zresztą mierze, uprawnienia parla­
mentu. Wraz ze swoim niezrealizowanym 
programem naprawy ustroju, były Pre­
zydent Republiki powrócił był na głuchą 
prowincję w zacisze domowe.

Następcą został członek tego sarr::~o 
gabinetu p. Doumergue‘a, minister finan- 
sgjy, o. Flandin. Oświadczył on, obejmu­
jąc władzę, że reformę ustroju odkłada na 
czas nieograniczony, *że uwagę główną 
poświęci finansom, a pozatem nadmienił, 
iż rząd jego jest „ostatnią próbą uszano­
wania dotychczasowych metod parlamen­
tarnych". Po kilkumiesięczntm sprawo­
waniu rządów p. Flandin upadł na obro­
nie franka i równowagi budżetu, dla któ- 
rychto celów zażądał od parlamentu peł­
nomocnictw do końca bieźącegr roku.

Przyczyny upadku obu ostatnich gabi­
netów paryskich, napozór różne, sprowa­
dzają się do tego ’ samego zagadnienia: 
reformy dotychczasowych, parlamentar­
nych metod rządzenia, jak mówi wczo­
rajszy premjer Flandin. Aby obronić fran­
ka trzeba bowiem zrównoważenia budże. 
fu, aby zrównoważyć budżet trzeba prze­
prowadzić oszczędności, na które nigdy 
lie udzieli swego przyzwolenia dzisiejsza 
Izba, wszechwładnych i spoglądających 
w stronę swoich okręgów wyboiczych, 
francuskich deputowanych. Oszczędności 
budżetowe nie są i nie mogą być popu­
larne, bo;przymusowa konwersja papie­
rów państwowych i uderza po kieszeni 
rcntjera, obniżenie płac rewoltuje potężne 
syndykaty urzędnicze, tworzące we Fran- 
:ji państwo w państwie, I wreszcie refor­
ma ubezpieczeń społecznych rozkiełza 
iamiętno::i lewicy.

Naprawa finansów wymaga zabiegów 
niepopularnych, a więc w ustroju, w któ­
rym właśnie popularność sto! u władzy 
staje się niemal kwadraturą koła.
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Sesja nadzwyczajna Sejmu zwołana
Pierwsze "posiedzenie 5. b. m.

WARSZAWA, ii. 6, r(TeI. wł. G.)\ ten, kto będzie więcej krzyczał, lub miał 
Dziś w południe odbyło się posiedzenie I więcej pieniędzy. Były socjalista pos,
plenarne klubu BB. Zapowiedziane na 

rozpoczęło się ono dopiero 
około godziny 12-tej i trwało 5 kwad­
ransów. Posiedzenie to, w  którem wziął 
udział premjer Sławek i około 300 po­
słów, oraz senatorów, poświęcone było 
omówieniu trzech projektów ustaw wy­
borczych i zakończyło się Jednomyśl- 
nem ich uchwaleniem. Przed posiedze­
niem klubu odbyło się jeszcze zebranie 
poszczególnych grup posłów i senato­
rów BB., na którem wysuwano liczne 
zastrzeżenia i omawiano ewentualne po­
prawki. Jednakowoż o s tr ze że n ia  te nie 
wywarły żadnego w pływ a na faktycz­
ny przebieg posiedzenia klubu, które  
stało się wielkiem zw ycięstw em  prezy-  
djum BB.

Sanojca —  vox populi 6 . B.
Posiedzenie zagaił premjer Sławek, 

wzywając obecnych do uczczenia 2-mi- 
nutowem milczeniem pamięci Marszałka 
Piłsudskiego. Następnie wicemarszałek 
Car zreferował ustawę o wyborze Pre­
zydenta Rzplitej, a poseł Podoski ordy­
nacje wyborcze do Sejmu i Senatu. Po 
referatach wywiązała się krótka dy­
skusja, która w niczem nie wpłynęła na 
przesądzony zgóry wynik posiedzenia.

Sytuację najlepiej ujął pos. Sanojca, 
który oświadczył, że wprawdzie w szyst­
ko się w nim burzy, ale uważa, że  po­
waga chwili nie pozwala na dyskusję  
nad projektami ordynacji, ani na zgła­
szanie żadnych poprawek. Trzeba raz 
skończyć z ordynacją, wszystko jedno 
jaką i uchwalić przedłożone projekty. 
Ten sam pogląd wyraził pos. Kozłow­
ski z Garwolina, który demonstracyjnie 
uścisnął dłoń posła Sanojcy.

Działacz robotniczy, Dratwa, wyra­
ził obawy, że głosowanie na osoby 
wówczas, gdy kandv**hci będą wyłącz­
nie rekrutować się ze zwolenników obor 
zu rządowego; może doprowadzić do 
gorszących walk, w  których zwycięży

Pączek narzekał, że nieuwzględniono 
zasady oparcia ordynacji wyborczej do 
^Senatu o związki zawodowe, wprowa­
dzono natomiast niedemokratyczny, je­

go zdaniem, cenzus naukowy. Pos. Pol­
kowski, z okręgu wileńskiego, zapyty­
wał co będzie z klubem BB i wyraził 
obawę, że przy nowej ordynacji prze­
możny wpływ na wybory będą miały 
władze administracyjne.

Przemówienie prem. Sławka
Zabrał następnie głos premjer Sła­

wek, który w  odpowiedzi oświadczył, 
że według jego mniemania, wyborcy po­
winni raczej głosować na tego, co mniej 
krzyczy. P rzy wyborach musi być pe­
wna namiętność i żadna ordynacja  wv- 
borcza jej nie usunie. Jeśli mowa o ad­
ministracji, to trzeba będzie podjąć 
energiczną walkę z lizusami administra­
cyjnymi, by społeczeństwo mogło bez 
nacisku wyrazić swóją wolę.

BB będzie istnieć, ale ulegnie pewnej 
ewolucji. Potem zarządzono dwukrotne 
głosowanie za projektami i przeciw nim.
Za projektami głosowali -wszyscy po­
słowie i senatorowie bez wyjątku, prze­
ciw nie odezwał się ani jeden głos. Po 
posiedzeniu odbyło się zebranie prezy- 
djum klubu BB, na którem uchwalono 
przedsięwziąć kroki, aby ustawa wy­
borcza była jak najszybciej przeprowa­

dzona przez Sejm i Senat.
O godzinie 2-giej pop. przybył dc 

Sejm u sze f biura prezydjum  Pady M i­
nistrów, Paczoski i przyw iózł dekrety 
zwołujące Izby Ustawodawcze na sesję 
nadzw yczajną od dnia I  czerwca. W  de­
krecie zaznaczone jest wyraźnie, że po­
rządek dzienny sesji obejmuje ustawę o 
wyborze Prezydenta Rzplitej, oraz usta­
w ę o ordynacji wyborczej do Sejm u i 
Senatu.

Termin pierwszego posiedzenia nie 
został jeszcze wyznaczony. W  kołach 
parlamentarnych utrzymuje się jednak  
przekonanie, ze 5  czerwca, t. zn. w śro­
dę, odbędzie się plenarne posiedzenie 
Sejm u i Senatu dla uczczenia parjufgi 
M arszałka Piłsudskiego. M erytoryczne 
obrady Sejm u rozpoczną się zaraz r>n 
Zielonych Świętach,

Zasady uchwalonego projektu
WARSZAWA. 1. VI. YTel. wł. G )’. 

Uchwalone dziś przez klub B. B. ustawy 
wyborcze zawierają naogół te same za­
sady, które podawaliśmy przy rozpoczy­
naniu obrad gruo konstytucyjnych. Gru­
py te wprowadziły tylko do pierwotnych 
proiektów następujące poprawki.

W ordynacji sejmowej podwyższono 
liczbę posłów z 200 na 208 i liczbę okrę­
gów wyborczych ze 100 na 104. Ustalo­
no też, że w skład zgromadzeń okręgo­
wych wchodzą poza poprzednio wymie­
nionymi delegatami samorządów teryto­
rialnego i gospodarczego delegaci zgło­
szeni po jednym conajmniei nrzez 500 
wyborców zamieszkałych w okręgu wy­
borczym. Podołsy na zgłoszenia muszą 
być uwierzytelnione przez notarjusza za

Francja jest krajem, któremu bogać- | padków na paryskim placu Zgody, w
two i potęga pozwalały najdłużej znosić 
formy rządzenia niedostosowane do 
współczesnych. trudnych warunków i 
problemów. Wielki kryzys finansowy z 
lat 1925—1926 udało się Francuzom
przezwyciężyć jedynie dzięki wielkiemu 
autorytetowi osobistemu, jaki posiadał 
wśród swoich rodaków Rajmund, Poin­
care, który rzucił wtedy na szalę, prócz 
znaczenia politycznegó, swoją ogromną 
wiedzę i doświadczenie fachowe w  dzie­
dzinie administracji finansowej państwa. 
W roku ubiegłym, kiedy rządy sprawo­
wał p. Doumergut, ' sytuacja była już 
znacznie trudniejsza, skoro ten wierny 
republikanin i stary parlamentarzysta, 
niewątpliwie przywiązany do dawnych

dniu 6. lutego i od śmierci Stawiskiego, 
oraz sędziego Prłnce'a nastąpiło w opi- 
rji publicznej uspokojenie, to jednak 
sprawa reformy ustroju nie zeszła z po­
rządku dziennego, a postulaty wysunięte 
przez Doumergue‘a i głoszone przez Tar- 
dieu nie straciły żywotności.

Upadek gabinetu p. F!andm‘a i oo- 
mimo formalnego powodzenia misji p. 
Buissona oczywista niezaradność Pałacu 
Burbońskiego wobec zagadnienia finan­
sowego zaostrzy niewątpliwie położenie 
i wzmoże działalność obu skrzydeł skraj­
nych: czerwonego i białego, które rozwi­
jają masową agitację w kraju, bynaj­
mniej nie przyjazna obecnemu reżimowi. 

Polska opinja śledzi wypadki zacho-

oplatą 10 gr. od podpisu. T rzecia po. 
prawką jest to, że w wyniku głosowania 
otrzymują mandaty ooselskie dwaj kan. 
dydaci, którzy dostaną naiwieksza ilość 
głosów, niemniej jednak niż 10 090. Po­
przednio minimum to wynosiło 15 ty?.

W ordynacji senackiej obok wybor­
ców ẑ  tytułu zasługi osobistej. czvli tak 
zwanej ełify i z tytułu zaufar.ia or>vwa- 
teli, dodano jeszcze trzecią kategorię — 
z tytu u wykształcenia. Kategoria ta o- 
beimuje obywateli, którzy ukończyli szko 
łe siedmą lub zawodowa tvou licealnego, 
albo szk^e oficerska lub szkole podcho­
rążych. dale: obywateli. którzv '-r/cd
wprowadzeniem nowego ustroili szkolne, 
go ukończyli jedną ze szkół riwnnrzed" 
nych z wymienionymi nowv;'ei, albo po. 
siadał, stopień cficrrski. P raw o  v Obiera­
nia  ̂nie rrzysługuic jednak żadnej k ate­
gorii fych obywateli, którzy ni" ukończyli 
80 lat 7vrin

metod rządzenia, uznał za warunek nie-  ̂ dzące we Francji z tern większą uwagą,
odzowny skutecznego sprawowania wła­
dzy we Francji, reformę jej ustroju po­
litycznego. ! ■ i :

Pomimo, że od czasu krwawych wy­

że pomyślny rozwój jej położenia we­
wnętrznego musi być gorącem życzeniem 
kraiu sojuszniczego. Z. S.

U c i y skutecznie a r t r e t v z m

Burza taad powiatem 
rofaatyńskim

ROHATYN, 1. 6. (PA T ).  Onegdaj 
w godzinach wieczornych przeszła nad 
powiatem rohatyńskim gwałtowna bu­
rza połączona z oberwaniem chmury 
nad gminą Knihinicze.

Burza wyrządziła wielkie szkody w  
zasiewach i zniszczyła częściowo szereg 
zabudowań.

D Z I S IE J S Z A  P O G O D A
Przewidywany przebieg pogoay do 

południa dnia jutrzejszego: poj^odt, sło­
neczna o zachmurzeniu umiarkowanem.

| Noc chłodna, w ciągu dnia temperatura 
1 15 do 18 stooni. C-lah* wintrv mieiscowe,



Str. 2 ..KIIP.TFF" t  2 czerwca 1933 Nr, 151

PARYŻ. 1. VI. fPAT). O godz. Inszej 
w nocy havas podał z zastrzeżeniem do­
bo:^* --la zmian następującą nieoficjalną 
kstę członków gabinetu: prezydjum Ra­
cy ministrów i ministra spraw wewnętrz­
nych Fernana Bouisson, ministrowie sta­
nu bez teki Józef Caillaux, Heriot, Marin, 
marszałek Petain. Minister spraw zagra­
nicznych Laval, sprawiedliwość Pernot. 
Obrona narodowa gen. Maurin, marynar­
ka Pietry, przemysł i handel Laurent 
Eynac, finanse Palmade, oświata Mau- 
riac Roustana, roboty publiczne Paga. 
non, kolonie Rcllin, praca Frossard, rol- 
rictwo Roy, zdrow;e Lafont, poczta i te­
legraf. Mandel, podsekr. stanu w prezy­
djum Rady ministrów Catalas.

Premjer przedstawił skład gabinetu 
prezydentowi Lebrun dziś rano.

PARYŻ. 1. 6. (PA T). Fernand 
Bouisson- utworzył ostatecznie rząd 
Skład nowego gabinetu jest taki, jaki 
podała 'dzis  w nocy agencja Havasa, z 
tą jedynie poprawką, że upatrzony na 
stanowisko ministra rolnictwa Henry 
Roy ma być mianowany dopiero w dniu- 
dzisiejszym, ponieważ dotychczas nie 
wyraził on zgody na objęcie teki. Po- 
zatem Catala mianowany został podse-

FRAWDZIWTE PIĘKNE SREBRO —  
Fabryka wyrobów srebrnych

D * L " N E U M i i N N
Lwów, Koehanowikiego 21
T«L 6-74 2536

Do nabycia w© wszystkich większych  
magazynach jubilerskich w całej Polsce*
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Plebiscyt w Grecji 
odbędzie s ę w liper
ATENY, 1. 6. (PA T ). Plebiscyt w  

sprawie ustroju Grecji, mający dać od­
powiedź na pytar e, czy będzie przy­
wrócona monarchja, odbędzie się w 
drugiej połowie lipca

kretarzem stanu w prezydjum Rady Mi% 
nistrów i w Min. Spraw Wewnętrznych.

Bouisson ma dobrą prasę
PARYŻ, 1. 6. (PA T ).  Nowy rząd  

ma dziś doskonałą prasę. Dzienniki 
wyrażają przekonanie, iż rząd bronić 
będzie energicznie franka. Nowy gabi­
net nie będzie miał trudności w uzyska-, 
niu vótum zaufania.

„Le Petit Parisien“ pisze, że cały 
kraj poprze bez zastrzeżeń politykę 
rządu w  obronie franka i że niebezpie­
czeństwo dewaluacji zostało zażegna­
ne. ■

„Le Journal" uważa, iż rząd  Bouis- 
son‘a opiera się na trwałej podstawie i 
przypuszcza, że pełnomocnictwa i w a­
kacje parlamentu dadzą rządowi dużą 
swobodę ruchów.

„Le MatinV pisze, że nowy gabinet 
wzbudza zaufanie przez swą jedrioJi4 
tość i fachowość. Zwolennicy dewalua­
cji —  podkreśla dziennik —  zostali 
zdecydowanie pozbawieni wpływów.

„UEcho de . Parts"  podkreśla, że 
rząd bierze na siebie ciężką odpowie­

dzialność, i że czekają go trudności.
Według „L‘Ere NouvelIe“, zada­

niem rządu będzie obrona waluty przez 
sanację budżetową. Jest +o zadanie 
trudne, —- zauważa dziennik, któ­
remu jednak się podoła,

Zapowiedź przemówienia 
min. Lavala

PARYŻ, 1. 6. (PA T ). Senacka ko­
misja spraw zagranicznych, po dokona­
niu wymiany poglądów na  temat sytu­
acji międzynarodowej, Ja w szczególno­
ści na  temat ostatnich podróży min. La- 
vala oraz mowy kanclerza Hitlera, po­
stanowiła. natychmiast po ukonstytuo­
waniu się nowego .'żądu zwrócić się doi 
ministra spraw  zagranicznych z prośbą, 
by pomformował członków komisji o  
sytuacji międzynarodowej*

Komisja zajmowała się również po­
łożeniem cudzoziemców w e : Francji. 
Wielu członków komisji zwracało uwa­
gę, na pewne, sprzeczności administra­
cyjne w. tej dziedzinie. Postanowiono 
poświęcić tei sprawie soecialne posie­
dzenie. ^

Szlachecki bolszew<zm w Niemczech
BERLIN, T. 6. (PA T ).  W  organie 

niemieckiego stanu źywicielskiegc ^Na­
tional -  So.zialistische Landespost” , u- 
kazał się artykuł p t . : „ Szlachecki bot- 
szew izm ", skierowany przeciw kolom  
obrońców wielkiej własności ziem skiej. 
Organ narodowo -  socjalistyczny mó­
wi o „wprowadzeniu w.błąd** opinji pu­
blicznej przez wspomniane koła, a na­
wet zarzuca im przeciwstawianie się za­
sadniczym linjom narodowo -  socjali­
stycznej polityki państwowej.

Jako przykład przytoczona została 
enuncjacja, którą ogłosił ostatnio „Deut­

sche Adelsolatt" na obronę wielkiej 
własności ziemskiej, iż  „według oceny 
rzeczoznawców, tworzenie olbrzymich 
domen i gospodarstw kolektywnych w 
Rosji ma szczególnie OGpuwiadać zada­
niom aprowizacji w  ramach gospodarki 
wojennej”. Na szczęście, dodaje „N a­
tional - Sozialistische Lamdespost”, nie­
wątpliwie przeważająca większość
szlaąhfy i ziemian niemieckich odrzuca 
kategorycznie uzasadnianie swej egzy­
stencji przy pomocy eksperymentów 
bolszewickich.

S U D O R V N „Ap. Kowalski*'
u J A 1  0
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BERLIN. 1. IV. '(PAT). Mowa kancle­
rza austrjackiego Schuschnigga, spotkała 
się z ostrą repliką i:a łamach urzędowe­
go „Voelkischer Beobachter", którego 
naczelny redaktor dr. Walter Schmitt w 
tonie ironicznym omawia oświadczenie 
Schuschnigga, iż dz!eń 25. lipca był dla 
Austrji plebiscytem.

Dotychczas — zauważa dr. Schmitt 
— była to data usiłowanego przewrotu 
i politycznego, który podjęto, ponieważ 
rząd, łamiąc konstytucję, zasadniczo unie 
możliwiał powszechne wybory. W przy­
szłości więc fakt zdławienia we krwi ma­
nifestacji przekonań ludowych trzeba bę­
dzie, według nowej terminologji wiedeń-

Dziennik radjowy 
pod biegunem

Codziennie, o godzinie 1-ej popołu­
dniu, mieszkańcy wszystkich m.ejscowo- 
ści naa brzegami Oceanu , Lodowatego 
otrzymują najświeższe wiadomość5 ze 
świata, a to za pośrednictwem radja.

Stacja nadawcza znajduje się na ma- 
fej wyspie u ujścia Jewisseju do morza- 
Tam tp mieści się „redakcja” tego orygi­
nalnego dziennika, noszącego nazwę 
„Podbiegunowe Izwestia”, a redagowane­
go pod 73.5 stopni szerokości a 83.5 sto­
pni długości geograficznej.

Dziennik nadaje codziennie najśwież­
sze wiadomości z polityki wewnętrznej i 
zagranicznej, oraz koncerty*ze stacyi eu- 
rooejskich. . ; .

Osobną rubrykę stanowią komunikaty 
meteorologiczne, .wiadomości o stanie lo­
dów, o polowaniach na białe niedźwiedzie 
i t. p. Jest nawet osobny kącik szachowy, 
oraz poradn,K lekarski.

Dnia 15. maja b. r. wyszedł setny, nu­
mer tego dziennika radiowego pod bie­
gunem, — co dało- sposobność licznym 
„abonentom” do owacyj na c z c Ś l. redak­
cji. Coprawda, redakcja ta składa się z 
jedynej jednej osoby, będącej równocze­
śnie i socakercm i ‘ kierownikiem radjo- 
fcUciL

skiej, uważać za plebiscyt. Autor daje do 
zrozumienia, że Schiischniggowi mogło 

chodz;ć chyba tylko o osłabienie wraże­
nia, jakie stanowisko Hitlera w kweśtjr 
austrjackiej wywarło również zagranicą.

Podobnie krytycznie ustosunkowuje 
się do mowy Schuschnigga „Deutsche All- 
gemeine Ztg.“, „Berliner Boersenztg.”, "o-J 
raz szereg innych pism. I

Skok xe spadochronem 
, do morza.

MOSKWA. 1. V' „Tass“ donosi, i e  
znany skoczek spadochronowy Aleksan­
drów dokonał w Suchum po raz pierwszy 
w historji lotnictwa skoku ze spadochro­
nem do morza, Aleksandrów skoczył z 
wysokości 2.500 m. w odległości 7 kim 
od brzegu. Na wysokości 1.350 otworzył 
spadochron i w odległości 20 m. od wo­
dy spadochron odrzucił, wskoczył do 
morza i dopłynął do brzegu.

A JEDNAK FAKTEM JEST,
że za zł. 50*— można dostać eleganckie ubranie kamgarnowe lub 
sportowe w fa b ry czn y m  składzie „A. B. C i  Lwów, Pasaż Mikplascha. 
Każdy może przekonać się bez obowiązku kupna. 1956

nad budżetami
WARSZAWA, 1. 6. (Teł. wł. G.y.

W  Ministerstwie Oświaty odbył słę 
i zjazd dyrektorów teatrów dramatycz­

nych z całej Polski z udziałem delega 
tów Ministerstwa Spraw Wewnętrz­
nych i Opieki Społecznej. W  zjeździe  
reprezentowane były dyrekcje teatrów  
w W arszawie, Krakowie, Lwowie, W il­
nie, Stanisławowie, Toruniu, Łodzi, 
Bydgoszczy, Poznaniu, Częstochowie i 
Sosnowcu.

Jednym z głównych punktów obiad 
była sprawa budżetów teatralnych na 
rok przyszły. Omówiona też została 
kwestia ustosunkowania się dyrekcp 
teatrów do związków akforsk.cli,' a tak­
że sprawa teatrów -dla młodzieży Po- 
ruszono również sorawę kontaktu wJa- 
cćwek teatralnyct w Ministerstwie 
Oświaty. W  dziedzinie gospodarki tea­
tralnej omawiano środki konieczne dla 
jej uzdrowienia, obok zarządzeń naturr

oszczędnościowej. Między ntnemt oma­
wiana była kwestja ulg kolejowych, nie­
zwykle żywotna dla teatrów obiazdo- 
wych. x

At> MPM.CA

Odprężenie w stosunkach 
włosko-niemieckicb

PARYŻ, 1. 6. (P A T ).  Agencja Ha- 
vasa donosi z Rzymu, że daje się tam 
zauważyć pewne odprężenie m stosun­
kach włosko  -  niemieckich. Tłom a czy 
się to w  znacznej mierze chęcią Włoch 
pozyskania współpracy Niemiec. Ko­
respondent Havasa podkreśla również, 
że niemiecki ambasador von Hassel po 
powrocie z Berlina był przyjęty przez 
■podsekretarza stanu Suvicha i będzie 
przyjęty przez Mussoliniego.

Cała Polska gra 1 wygrywa
w najszczęśliw szej kolek tu rze

„ S Z C Z Ę Ś C I E "
Lwów, ul. Sykstuska 12

ffdsfe padły wyprane ZL 100.000 na Nr.
156488, pa 20.000 Zł. na nr. 40.712, 160620, 
168801, pa 15.000 Zł. na Nr. 73262, 90228, 
99736, pa 10.000 ZŁ na Nr. 15665. 34203, 
110228, 164414, 178599, próec sarenn ej 

Ilaści a li .j  10.000 Zł.
Główna wygrana miljen tła  ty eh. 

Ciągnienie kl. I rozpoczyna s ię  jnż 19 
esorwta 1935 br. 

mówienia nakntaćznlaś męża a zapama eą 
blankiatn ezekowepe P. K. O . na Nr. 
500.420 mSzczęście*, przekazem poczto­

wym, lab pisemnie. 918

64 Anglików ofiarą 
trzęsienia ziemi

LONDYN. I. V I. (PAT). Ministerstwo 
lotnictwa donosi, że | ofiarą trzęsienia 
ziemi w  Beludżystanie padło 34 Angli­
ków. W  tej liczbie jeden oficer pilot, na­
leżący do brytyjskiego lotnictwa woj. 
skowego. i i

„Reuter*! lonosi Quetta, że pozatem 
zginęło'3C innych 1'Anglików. [Wstrząsy 
ziemi były szczególnie gwałtowne wzdłuż 
toru kolejowego. ; Pomiędzy Kalatą a 
Qucitą .ginęi 4/5 ludności. Wszystk e 
budynki są zniszczone. Ogólna liczba 
ofiar katastrof dochodzą do 30.000 osób,

Ribbentropp jedzic 
do Landynn

BERLIN 1. VI. '(PAT). Nominacja von 
Ribbentropa na nadzwyczajnego i pełno­
mocnego ambasadocaido specjalnych po- 
ruczeń, ogłoszona^w*chwili, gdy przewód 
niczyć on ma delegacji niemieckiej, wy-, 
jeżdżającej do Londynu na rokowania 
morskie, świadczy niewątpliwie o olbrzy. 
miem znaczeniu, jakie rząd Kzeszy przy­
wiązuje nietyle może*do mających się 
rozpocząć rokowań morskich, ile do faktu 
wyrażenia przez W. Brytanję zgody na 
rozpoczęcie bezpośrednich rozmów z Rze 
szą na ściśle określony temat. -

Ze wszystkich wynurzeń urzędowych 
oraz z inspirowanych artykułów prasom 
wych przebija wciąż nadzieja, że za po­
średnictwem Londynu dojdzie do porozu-i 
mienia między Rzeszą a mocarstwami za- 
chodniemi. Okazję rozpoczynających się 
we wtorek rokowań morskich w Londy, 
nie wyzyskał rząd Rzeszy, by podkreślić 
najdalej idącą kurtuazję w stosunku do rzą 
dr W .Brytanji. Ambasador Ribbentrop, 
który, jak wiadomo, występował w cią­
gu/ubiegłego roku jako pełnomocnik rzą­

du Rzeszy do spraw rozbrojeniowych, 
cieszy dę przytem dużem osobistem za­
ufaniem kanclerza Hitlera i niejednokrot­
nie wymieniany był jako najbliższy do­
radca kanclerza w doniosłych zagadnie­
niach polityki zagranicznej Rzeszy w cią­
gu ostatnich miesięcy.

W końcu czerwca r. bi odoędzie się 
w Pradze wielki- Kongres Katolicki w 
którym wezmą uaział wszystkie dzielni­
ce i narodowości, zamieszkujące Czecho­
słowację. Na Kongresie m. in. będzie rów­
nież sekcja polska.

Episkopat czechosłowack5 nadesłał pi­
smo na reee Ks. Kardynała Prymasa 
Hlonda.- zapraszając na Kongres reprezen­
tację katolików z Polski.

Ks. Kardynał P ymas Hlond weźmie 
osobisty udział jedynie v/ otwąrciu Kon­
gresu, poczem wyjedzie do Lubiany, gdzie 
reprezentować będzie Ojca św.' na jugo­

słowiańskim Konkresie Eucharystycznym.
W zebraniach sekcyi polskich na Kongre­
sie w Pradze będzie uczestniczył z ra­
mienia Ks. Prymasa Ks. Kanonik H. Zbo­
rowski. Zorganizowaniem reprezentacji 
katolików z Polski zajmuie s:c L;pa Kato­
licka w Katowicach. (KAP).

Daj g ro sz  na T.S.L
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PARYŻ, 31. 5. (PA T), F. Bouisson, 
po konferencji z min. Herriot'em i Del- 
bot‘em, udał się o godz. 21 do Prezy­
denta Republiki.

Dziennikarzom oświadczył Bouis­
son, że po całodziennych rozmowach z 
przedstawicielami różnych ugrupowań 
politycznych i po szczerej wymianie po-  
glądów, zdołał pozyskać od w szystkich  
prawie obietnicę formalnego poparcia 
przyszłego rządu . W  ten sposób zosta­
ła wykonana pierwsza cz^ść zadania. 
N a tej podstawie Bouisson zamierza 
dziś wieczorem przystąpić do ustalenia 

składu gabinetu. Zadanie to zamierza 
ukończyć dziś o północy lub około 
godz. 1-szej.

Socraliści nie wejdą do rządu?
PARYŻ, 31. 5. (PA T). W  ciągu 

dnia dzisiejszego obradowały grupy 
parlamentarne w  celu zajęcia stąnowi- 
>ka wobec nowego rządu, tworzonego 
nrzez dep. Bouissona. Unja Demokra­
tyczna i radykalna Senatu wypowie­
działa się za utworzeniem gabinetu, o- 
partego na szerokiej unji żywiołów re­
publikańskich i zdecydowanego bronić 
wszelkiemi środkami waluty francu­
skiej.

Lewica demokratyczna Senatu żad­
nej decyzji nje powzięła.

Republikanie lewicowi w Izbie de­
putowanych opowiedzieli się za popar­
ciem gabinetu jedności republikańskiej 
i obrony franka.

Ugrupowania republikan - socjali­
stów, socjalistów francuskich i socjali­
stów Francji na wspólnem zebraniu za­
stanawiały się nad swym stosunkiem 
do przyszłego rządu. Dep. Lafont zło­
żył sprawozdanie z rozmowy, jaką od­
był z dep. Bouisson‘em, a w  szczegól­
ności przedstawił żądanie przyszłego 
premjera, aby grupy parlamentarne 
zgodziły się na udzielenie przyszłemu 
rządowi pełnomocnictw w  rodzaju 
tych, jakich żądał premjer Fjandin. W  
toku zebrania zaznaczyły się różne ten-

Odznaczenia
Czerwonego Krzyża

Prezydium  K om itetu Głównego Polskiego 
Czerwonego Krzyża z okazji 15-lecia PCK . n a ­
dało szereg odznak honorowych działaczom  
czerw onokrzyskim  za w yb itną  i gorliw ą dzia­
łalność w PCK. . ,

Na te ren ie  Lwowskiego O kręgu PCK. k tó­
rego zakres dzia łan ia  obejm uje  te re n  trze ch 
W ojewództw M ałopolski W schodniej otrzymały 
odznaczenia te  n astęp u jące  osoby!

Odznaki honorowe I  s to p n ia : P reze - Łoral- 
te tu  Okręgowego PCK. W ojciech h r . Gołucho- 
ski : śp. M ar ja  D ulębianka.

Odznaki honorowe II  s to p n ia j n»jł. A dler
Leon, w iceprezes O ddziału PCK. w T arnopolu  
dr. W ik tor A rm atys, sek re ta rz  O ddziału PCK 
w Przem yślu . W ładysław  h r. D unin  B orkow ­
ski, w iceprezes Oddziału PCK. w  Tarnopolu 4r. 
Antoni Dorosz, prezes O ddziału PCK . w  Sano­
ku, dr. H enryk  F e lt, członek Oddziału PCK. w 
T an .opolu , dr. Locwy O tto , p rezes Oddziału 
PCK w T arnobrzegu, d r. S tan isław  M ossing, w i­
ceprezes O ddziału ,PCK. w  P rzem yślu , podpuł­
kownik M oszczcńskl w Przem yślu , in*. P ra c h te l 
M orawiański Paw eł, członek Z arządu O ddziału 
PCK. we Lwowie, s ta ro s ta  A ntoni Rem iszew­
ski, prezes Z arządu O ddziału PCK w Przem y- 
*lu, dr. A ntoni Sawicki W iceprezes Z arządn 
O ddziału PCK. w Przew orsku, Bolesław  Skw ar- 
czyński s ta ro s ta  w  Sanoku, d r. M arjan  W as- 
sung P rezes Oddziału PCK w Złoczowie, W ale­
ry  W łodzim irski, członek Zarządu O ddziału 
PCK we Lwowe, d r. W ójcikiewicz Józef, pre- 

O ddziału PCK. w Sokalu.
Odznski honorowe m  sto p n ia ; A u g u s ty ń s k i  

Stanisław  w Sanoku, B ar S tanisław , skarbn ik  
O d d z i a ł u  FCK w Przem yślu , D ąbrowski Ferdy- 
n ad. Skarbnik  Oddziału PCK. w Sokalu, Drwię- 
ga Tomasz, sek re ta rz  O ddziału PCK. w Sano­
ku, dr. A ndrzej H aw ryluk w iceprezes Oddziału 
PCK. w Zborowie, K azim ierz Jordan , sek re ta rz  
O ddziału PCK. w H orodence. Z ygm unt Lasz- 
czyk, sek re ta rz  Oddziału PCK. w Jarosław iu . 
Ł o p a ty ń s k i  M ichał, skarbn ik  O ddziału PCK. w 
Zborowie, dr. M ieczysław Piotrow ic* P rezes 
Oddziału PCK w Turce. d r. Jakób  Sokal, se­
k re ta rz  Oddziału PCK. w Skolem, H ipo lit W i­
śniew ski, skarbn ik  Oddziału w Kałuszu, W ierz­
b a  Józef sek re ta rz  O ddziału w Zborowie i dr. 
Karol Zaleski, lekarz m iejsk i w Sanoku.

Odznaki honorowe IV sto p n ia : S iostry  pie- 
•cgnarki PCK. H ess E lżbieta, Bom m ersbach 
Pnza lja  i S iarkow ska S tan isław a we Lwowie i 
Tyłłc J a n in a 'w  Przem yślu, oraz  panowie P i ­
sa rsk i Feliks zarządca m agazynu w Przem yślu 
i E ugcnjusz  Thym  k o n tro le r sa n ita rn y  yr Zło- 
ttnwis,

dencje. Postanowiono więc zaczekać z  
decyzją na w yniki zebrania przedstaw i­
cieli ugrupowań lewicowych, poczerń 
odbędzie się ponowne wspólne zebra-  
nie trzech ugrupowań.

Grupa socjalistyczna S. F. I. Q. po 
wysłuchaniu sprawozdania dep. Bluma 
i dep. yincent -  Auriola z roźmpwy z 
dep. Bpuisson*em, powierzyła delegacji 
wykonawczej porozumienie się z inne- 
mi ugrupowaniami, lewicowemi i ewen­
tualne zwołanie wciągu popołudnia 
konferencji przedsiawicieli grup lewi­
cowych. Grupa postanowiła następnie 
utrzymać tekst rezolucji, uchwalonej w 
czasie tworzenia się rządu Doumer- 
gue‘a. Rezolucja ta podkreśla, że grupa  
socjalistyczna udzieliłaby poparcia każ­
demu rządowi, któryby był zdecydow a­
ny zwalczać kryzys gospodarczy i fa ­
szyzm , craz bronić sw obód demokra­
tycznych i robotniczych. Na żądanie 
wielu członków grupy dodano do tęgo 
tekstu również słowa, podkreślające ko­
nieczność bronienia przez rząd franka, 
zaznaczono wreszcie, że formuła jed n e- 
ści narodowej uniemożliwia jednak so­
cjalistom wzięcie udziału w rządzie . 
gdyż nie wypełnia ona warunków, 
przewidzianych w powyżej wskazane? 
rezolucji. Można więc wnioskować, że

socjaliści nie są skłonni uczestniczyć  u 
rządzie jedności, który zamierza utwo­
rzyć dep. Bouisson. W  tych warunkach 
wydaje się, że  żaden z  członków grupy 
socjalistycznej^ nie wejdzie w skład two­
rzącej się obecnie kombinacji rządowej.

Grupa radykalna wysuwa zastrze­
żenia w stosunku do pełnomocnictw, 
których uchwalenia domaga sie dep. 
Bouisson dla przyszłego rządu. Wobec

3tr. 3
niemożności uzgodnienia jednomyślne­
go tekstu, precyzującego stanowisko 
parfji w stosunku do propozycji dep. 
Bouisson, radykali postanowili upoważ­
nić prezydium grupy do zażądania do4 
datkowych wyiac'n ‘eń od dep. Bouisson 
na temat programu rządu. W  związku 
z tern sformułowano na piśirue szereg 
pytań. Pytania te dotyczą zarówno sa­
mej koncepcji rządu, jej rozległości i 
czasu trwania, jak i rozdziału głównych 
tek ministerialnych. Natychmiast po za­
kończeniu obrad prezydium grupy uda­
ło się do dep Bouisson‘a.

O S r R Z E Z E N I i
i i

£

Z w r a c a m y  u w a g ę ,  ż e  o z n a c z e n i a  „ K L I N G E R  
* ł jK L IN G E R IT * *  są prawnie zastrzeżonemi znakami 
ochronnemi, zarejestrowanemi pod Nr. Nr.: 2234, 2231, 
2253, 16317, wobec czego wolno ofiarować i sprzedawać 
z wymienionym znakiem ochronnym lub pod wymienioną 
nazwą jedynie towary naszej produkcji. ■ <- -=
W razie naruszenia naszych praw, zastrzeżonych jak wyżej, 
bylibyśmy zmuszeni wystąpić przeciwko winnym na drogę 
sądową, przyczem podkreślamy, że za tego rodzaju wykro­
czenia grożą zapłata pełnego odszkodowania i kary pienieżne.

Ricb. Klingi r A. G.
Gumpoldkirclieo pod Wiedniem

Kulisy upadku Flandin’a oglądane z Warszawy
WARSZAWA, 31 5. (Tel. wł. O.',. 

Z Paryża donoszą: Na temat istotnych 
przyczyn upadku gabinetu Flandin‘a 
krążą najsprzeczniejsze wersje. Z jed­
nej strony posłów ogarnął niepokój z po­
wodu szalejącej ofensywy przeciwko 
frankowi i braku wiary, że gabinet 
Flandin‘a potrafi zdobyć się na energjf 
stłumienia spekulacji w  zarodku. Z dru­
giej strony ujawnia się niechęć do 
ustaw dla rozległych pełnomocnictw i 
zdaniem Izby niedość sprecyzowanych. 
Niektórzy wyrażają zdanie, że zły s'ah 
zdrowra premjera, soowodowany kata­
strofą samochodową, może przeciągnąć 
się na czas dłuższy, a w obecnej chwili 
potrzebny jest Francji sze f rządu o si­
łach niezmożonych. W  każdym re/Ae 
panuje przekonanie, że 7 - miesięczne 
rządy FIandin‘a spełniły podjęte zada­
nie pozytywnie.

 ̂ Zawcześnie jeszcze kreślić przepo­
wiednie o konturach nowego rządu. 
Bouisson zgodził się na zrezygnowanie

z fotelu przewodniczącego Izby posel­
skiej i tw oriy  rząd na podstawie sze­
rokiej koalicji republikańskiej od socja­
listów na lewo, aż do ludzi Marina na 
prawo. Bouisson na fotelu przewodni­
czącego Izby, przez 8 lat odgrywał rolę 
arbitra m iędzy partjami i zdobył sobie 
szacunek i sym patję w szystkich. Czy 
zdoła skłonić socjalistów, co do tego 
pierwsze wersje brzmią raczej pozytyw­
nie. W  każdym razie jest możliwe, że 
niektórzy socjaliści wstąpią do gabine­
tu w charakterze indywidualnym. Bouis- 
san zażąda pełnomocnictw przynaj­
mniej na rok i niewątpliwie zdoła ie 
uzyskać. Nowy gabinet będzie miał za­
barwienie nieco bardziej lewicowe od 
poprzedniego, ale Martin ma pozostać 
w  gabinecie, jako minister bez teki. 
Gdyby Herriot odmówił swego udziału, 
zastąpi go CayI1aux, ministrem skarbu 
ma być Pietri, obecny minister mary­
narki, ministrem budżetu znakomity u- 
czony prof. R st. Jerzy Mandel miałby

objąć tekę spraw wewnętrznych, czemu 
zapewne jednak będzie się przeciwsta­
wiała lewica. Udział w  nowym rządzie 
Tardieu nie będzie zapewne aktualny. 
Pewnem jest, że minister Lawal pozo­
stanie na stanowisku ministra spraw  
zagranicznych. Gabinet powstać ma w 
krótkim czasie.

W  celu uniknięcia popłochu, giełda  
zamknięta zesta la  do poniedziałku. 
R ząd  Bouisson‘a utworzy się pod ha­
słem obrony franka, równowagi budże­
tu i dalszego trwania rozejmu party]* 
nego.

Zebranie koncernu Boussara
.WARSZAWA, 31. 5. '(Teł. wł. G.V, 

Opuścili W arszawę dwaj wysłannicy 
koncernu Boussaca, którzy przyjechali 
tu dla omówienia sprawy walnego ze­
brania akcjonarjuszy zakładów żyrar­
dowskich. Ustalono, że zebranie to od­
będzie się dopiero na jesieni, na co zgo- 
dzili się sekwestratorzy sądowi.

Posiedzenie Magistratu
Lwów, 31 maja.

Dziś w południe pod przewodnic­
twem kolejnem prez. Dro janowskiego i 
wiceprez. Ostrowskiego odbyło się po­
siedzenie Magistratu. Uchwalono wnio­
ski w  sprawie umarzania zaległości od­
setek zwłoki od danin komunalnych. W  
materji tej nadano prezydentowi mia­
sta częściowe pełnomocnictwa z tem, 
że szerokie pełnomocnictw3 będą przed­
miotem odpowiedniego w.rosku na ra­
dę miejską.

Dalej uzupełniono taryfę opłat 
cmentarnych, w  szczególności postano­
wiono przedłużyć okres przekopalności 
grobów z  10 lat na 20 lat.

Następnie Magistrat uchwalił oddać 
budowę nawierzchni ulicy Tomickiego 
(odcinek dawnej ulicy Kopernika od 
gmachu Policji Państw, do remizy) fir­
mie inż. Dobrowolski, a ulicy Lubeckie- 
go firmie inż. Posadzki. Dyskutowano 
sprawę gruntownej przebudowy ul. Ka­
zimierza Wielkiego (Kaźmierzowska).

Załatwiono szereg spraw grunto­
wnych.

W  ciągu posiedzenia prez. Droja- 
nowski zakomunikował Magistratowi, 
że w” dniu dzisiejszym rozpoczęli strajk 
robotnicy zatrudnieni na robotach m iń ­
skich (drogi, kanały, plantacje). Straj­
kuje ok. 420 łudzi.

Niemcy wykupują majątki 
na kresach

WARSZAWA, 31. 5. (Tel. wł. G.y. 
Z Wilna donoszą, że majątki ziemskie 
na Kresach Wschodnich przechodzą co­
raz częściej w  niepowołane ręce. Na 
Wileńszczyźnie nabywcami folwarków 
są w dużej mierze Litwini, na Wołyniu 
zaś koloniści Niemcy. Kolonistów tych 
W ołyń posiada około 50.000. Wspoma­
gani kredytowo przez Niemców poznań­
skich i śląskich, wykupują oni systema- 

jprr>łvn,-,> in^intki z iem ski.

-*1  4 8 S S & *
Strajk robotników miejskich

Lwów, 31 maja.
(g) W  -piątek o godzinie 

6-tej rano wstrzymali . si? od pracy
robotnicy zatrudnieni przy robotach 

drogowych, kanałowych i częściowo 
plantacyjnych, prowadzonych przez Za­
rząd Miejski, a finansowanych w znacz­
nej mierze przez Fundusz Pracy. Strąlk 
powstał na tle ekonomicznem. Robotni­
cy żądają zawarcia umowy zbiorowej, 
normującej wysokość dziennych .stawek 
zarobku, przyczem  staw ki te mają b 'ć 
znacznie w yższe od obecnych. Równo­
cześnie żądają ,:aniechan;a dotychczas 
stosowanego turnusowego zatrudniania, 1 
prze* zmianę robotników oo przeprąco'

wanych 4 tygodniach.
Żądań powyższych Zarząd Miejski 

uwzględnić nie może, gdyż tak wyso­
kość stawek dziennych; jak równie* 
okres zatrudniania i sposób wymiany 
robotników, normuje Fundusz Pracy.

Normy te obowiązują Zarząd Miej­
ski i bez zmiany stanowiska Funduszu 
Pracy odnośnie tych spraw, nie mogą 
one być regulowane we własnym -akre- 

;Ar7ev 7arzad Miejski.

Wiła

b a | g p o * *
a a L. O. P. P*

Wybuch kotła na parowcu
HSIN KING 31. 5. (PAT) W e­

dług doniesień ze źródeł japońskich z 
Charbinu na parowcu mandżurskim 
płynącym po rzece Sungari nastąpił 
wybuch kotła. 19 osób poniosło śnrerć  
na miejscu.

Pozostali pasażerowie i członkowie 
załogi zostali uratowani*
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Wywiad z Prezydentem Estonji P. Paetsem
Obecny w T -uskawcu korespondent 

Pat.a został przyjęty przez p. Prezyd. 
Paetsa na specjalnej audjencji w salo­
nach w.Ili Goplana".

P. Piezjdent oświadczył przedstawi­
cielowi Pat-a, że wywozi z Polski jak 
najlepsze wspomnienia i że jest głęboko 
wzruszony manifestacją dziatwy pol­
skiej. (Przebieg tej manifestacji podaliś­
my w numerze). Na zapytanie, jak mu się 
podoba krajobraz Podkarpacia, p. Pre- 
zydnt odpowiedział:

„Piękne jest Podkarpacie, piękna jest 
wasza Polska cała. Dotąd jej prawie nie 
znałem, widziałem tylko jej część nie­
wielką A i to poprzez kraty więzienne, 
kiedy byłem internowany przez okupa­

cyjne władze niemieckie; oczy więźnia 
inaczej widzą, niż oczy człowieka wolne­
go. Z więzieniem politycznem zetknąłem 
się, — mów.t dalej prezydent — poraź 
pierwszy jaszcze za rządów carskich. — 
Kosztowałem więc chleba więziennego, 
znam rówrueż gorzki smak chleba emi­
granta politycznego. Walcząc o wolność 
Estonji zmuszony byłem szukać schronie­
nia w Szwajcarji i na ziemi Waszyngto­
na. . ,

W czasie mej kuracji truskav, .eckiej 
zwiedziłem przy tej okazji sporą połać 
pięknej ziemi polskiej, a w szczególnoś­
ci Podkarpacie i Zagłębie naftowe.

Na zapytanie co do rezultatów kuracji 
w polskiem zdrojowisku, p. Prezydent 
Pacts zaznaczył, że jest ona nadzwyczaj 
skuteczna. Prezydent odzyskał siły i zdro­
wie.

Truskawiec można śmiało zaliczyć 
do pereł polskich uzdrowisk. Prezydent 
opuszcza Polskę za kilka dni. Za przy­
słowiową gościnność polską okazaną mu, 
p. prezydent dziękuje z całego serca. 
Węzły sympatji zadzierzgnięte z polską 
ludnością Podkarpacia w czasie jego po- 
oytu sa bardzo silne I obopólne.

Wiadomo mi — oświadczył korespon­
dent PAT-a, — że pan Prezydent pozy­
skał szczerą sympatję i przywiązanie ca­
łej ludności Podkarpacia, która czci w

Panu Prezydencie pierwszego obywatela 
Estonji, wielkiego patrjotę i bojownika 
o wolność, o czem najdowodniej świad­
czy choćby dzisiejsza manifestacja dzia­
twy szkolnej.

Na zakończenie wywiadu p. Prezy­
dent prosił przedstawiciela PAT>a, by

wyraził za pośrednictwem prasy pozdro­
wienie Prezydenta dla wszystkich oby­
wateli- zaprzyjaźnionej i gościnnej Polski.

W czasie żywiołowej manifestacji 
dzieci szkolnych i w czasie audjencji, 
p. Prezydentowi towarzyszyli: estoński
płk. Grabbi i kpt. Wilkoński.

I
Najlepszy damski salon FRZYZJER5KJ 

„Bristol" ANTONIEGO PISZA, Lwów, 
Klementyny Tańskiej 3 (vis a vis kawiar. 
ni George‘a). Specjalność salonu trwała 
ondulacja i wodna wykonana nowocze. 
snymi aparatami. Pracownicy kwalifiko­
wani, ceny niskie. 881

3-letoii gwaraaeją zadewoleoia d,:i: 
czocm; „Dom Włóczki"
SY KSTYSKA 3. N ajm edni*jaz* W 1 •  o i  lc 1 
l W ełaaw olbrzymim w y b o rie  stal* aa akłatłria.

Wstrząśnienla walutowe w* Francji
Punkt centralny zainteresowań chwili J 

stanowią wypadki we Francji „A. B. C.“ I 
zwraca uwagę, że międzynarodowa spe- I 
kulacja, choć kapitały zaangażowano w I 
jej akcję przeciw walucie francuskiej 
miljonów fr. — nie byłaby wystarczają­
ca, bowiem i środki zastosowane przez 
Francję przeciw spekulacji baissowej na 
niekorzyść franka idą bardzo daleko i na 
dłuższy dystans spekulacia drobniejsza 
musi być rozbita, a grubsza czekać na 
moment nowej szansy.

Zarówno w Ameryce, jak i w Anglji, 
chociaż oba te kraje z radością powita­
łyby obniżenie parytetu franka, uważało 
się jego sytuację jeszcze onegdaj, jako 
zupełnie pewną, dodając, że waluta fran­
cuska może być po pewnym czasie zmu­
szona do obniżenia tego kursu, ale w 
każdym razie w tej chwili, jeśli tego czy­
nić nie chce, ma wszelkie potemu środki. 
Bank Angielski zresztą musiał i sam po­
magać do zwalczania spekulacji przeciw 
frankowi, a to aby nie dopuścić do niepo­
żądanej dla interesów angielskich zwyż­
ki funta v/ stosunku do dolara: skwapli­
wie więc wykupywał franki, podtrzymu­
jąc w ten sposób ich kurs".

Ale poza spekulacją, jak dalej zwraca 
uwagę „A B. C.“ zjawił cię moment in­
ny: panika publiczności francuskiej.

„Jeszcze we wtorek nie wspomniał 
o niej ani słowem minister finansów w 
swojej mowie w Izbie deputowanych, 
natomiast wczoraj premjer Flandin uwa­
żał za konieczne uderzyć z tego powodu

na alarm, wskazując, że społeczeństwo 
zostało postawione przed podobną próbą 
odporności charakterów, jak w czasie 
wojny. P. Flandin wskazał też zupełnie 
wyraźnie na główne w tej chwili niebez­
pieczeństwo: poderwanie zaufania, które 
jedynie jakiś silny wstrząs psychiczny 
może przywrócić.

Publiczność francuska bowiem zaczy­
na już coraz tłumniej uciekać od franka, 
zmieniać go na inne waluty (w tym celu 
niektórzy odbywają nawet specjalne po­
dróże do Anglji), albo też zmieniać na 
złoto. Monety złote już przed paru dnia­
mi miały ażio 8— 10 proc. Jeśli mimo o- 
statnich zarządzeń bankowych w środę 
Bank Francuski musiał wydać złota aż 
do półtora miljarda, to jest to miarą tej 
paniki".

„Czas(* poddaje krytyce politykę fi­
nansową obalonego gabinetu Flandina.

„Gabinet Flandina, oświadczył się je­
dnomyślnie za dotychczasowym paryte­
tem franka, — i próbował wyjść z impa­
su finansowego, przez podwyższenie emi­
sji Banku Francuskiego, i przez potanie­
nie kredytu, więc przez kredytową infla­
cję. Ta polityka była powodem ustąpie­
nia p. Moreau gubernatora Banku, któ­
rego zastąpił p. Tannery, bardziej skłon­
ny do wykonania zarządzeń Premiera. 
Ale- te sposoby pomogły tylko rządowi 
przebrnąć kilka miesięcy bez katastrofy. 
Tymczasem wewnętrzna sytuacja finan­
sowa znacznie się pogorszyła. Dochody 
skarbu spadały nieustannie, podobnie jak

kredyty publiczne, — a jednocześnie roz­
poczęła się systematyczna akcja speku­
lacji przeciwko frankowi. Obrona waluty 
stała się wreszcie tak kosztowną, że rząd 
postanowił wystąpić w drodze karnej 
przeciwko spekulantom, i zażądał od Izby 
nadzwyczajnych pełnomocnictw dla prze­
prowadzenia reform finansowych. Było 
już jednak zapóźno, gdyż większość Izby 
obawiała się rozszerzyć kompetencje ga. 
binetu, który najwidoczniej nie umiał za­
panować nad sytuacją. Zwolennicy de­
waluacji zaczęli coraz śmielej występo­
wać, a jeżeli dziennik tak rozpowszech­
niony i tak dbający o popularność jak 
„Petit Journal" podjął gwałtowną kam- 
panję dewaluacyjną, było to niemylną o- 
znaką, że orjentacja społeczeństwa idzie 
w tym kierunku. W tych warunkach ga­
binet Flandina nie mógł pozostać dłużej 
u stefu, gdyż nie reprezentował już do** 
kładnie opinji publicznej".

U B R A N I A  WI OSENNE
Kto chce zobaczyć naprawdę pierwszorzędnie wykonane ubrania wiosenne 

i letnie, najpiękniejsze materjały bielskie, niech oglądnie 3 okna wystawowe
w f i r m i e

POWSZECHNY SKŁAD ODZIEZY
L . W G W ,  P A S A Ż  M I K O L A S C H A  1956

KRAKÓW NA ŁASKACH ^ORTUNY
Oprócz m iljona, F o rtu n a  przeznaczyła w IV c; 

k lasie  32-ej L o te rjl m ieszkańcom K rakowa także 
i k ilka  m niejszych, ale poważnych wygranych 
Miedzy innem i na  N r. 109.975 padło 50.000 zło­
tych.

W łaścicielką jed n e j z ćw iartek  tego losu Jesk 
p. M. K., k tó re j podobiznę podajem y powyżej. 
O trzym ała ona 10.000 zł. i ma obecnie zapewnio­
ną spokojną sta rość .

P an i K. zaopatrzy ła  się już, n a tu ra ln ie  w lo» 
do I  -ej k lasy  33-ej L o te rji, pom nąc, żc c iągnie­
nie rozpoczyna się 19 czerwca 1935 r. (x)

L)r. med. Józef Wielawski. i Dr. med. W itold W iniarz .

Tranzytem przez Rosje Sowiecka
(Batum —  TyfHs—  Baku)

(Dokończenie)'
Stonr.y na korytarzu. Z zegarkiem 

w ręku obserwujemy, jak urzędnik przez 
oiętnaście minut czeka na windę, aby 
zjechać z pierwszego piętra na parter. 
Czas nie odgrywa tu roi5. Nikt osobi­
ście nie jest zainteresowanym w pro­
sperowaniu instytucji, w której pracuje. 
Niema posłuchu i karności. Wszyscy 
bez różnicy stanowiska mówią sobie 
„towarzyszu" i obrzucają się przekleń­
stwami. Słyszeliśmy, jak kierownik biu­
ra posyłał agenta na dworzec kolejowy 
dla. sprawdzenia nadejścia naszych w a­
lizek, tamten odpowiedział krótko: „Nie 
choczu!“ .

Wyszliśmy do miasta i przechodza- 
my sie po bulwarach nad brzegiem mo­
rza. Siadamy na ławce, ale już po kilku 
minutach wstajemy. Obstąpiła nas gro­
mada dzieci i natarczywie domaga się 
jałmużny. Odchodzimy. Za nami rzu­
cono kilka kamieni.

Statek za pół godziny odpływa. W a­

lizek naszych niema. Oczekiwać na nie 
w Baku, aż do odjazdu następnego 
okrętu, jest niemożliwem z powodu o- 
gromnych kosztów utrzymania. Po in­
terwencji z naszej strony, kierownik 
biura zobowiązuje się odesłać spóźnio­
ny bagaż do agencji „Intouristu" w Te­
heranie na koszt instytucji.

Za przejazd autobusem do portti 
piacimy trzy dolary.

W  ostatniej chwili przed odpłynię­
ciem, nauczeni smutremi doświadcze­
niami upewniamy się czy poza miejsca­
mi w kabinie, otrzymamy też wyżywie­
nie, za które zapłaciliśmy w  Stambule, 
odpowiedź odmowna. Nowe kłótme i 
interwencje — ostatecznie przyznają 
nam słuszność.

Statek mały, prymitywnie urządzo­
ny. Kabina pierwszej klasy o wiele gor­
sza niż trzeciej, na linjach zachodnich. 
Umywalnia uadbita, wody w zbiorniku 
niema. Lustro tak umieszczone, że przy 
nailcoszych chęciach nie można z nie­

go skorzystać.
Oficerowie nie różnią się od mary­

narzy —  wszyscy w jednako brudnych 
rubaszkach.

Jedzenie bardzo skromne. Mięso nie 
świeże, woda do picia ciepła, lodu nie­
ma. Usługa fatalna, pracuje niesłycha­
nie wolno.

W  przerwach między daniami, kel­
ner rozsiada się na fotelach w  salonie, 
a potem z paTącym papierosem w ustach- 
podaje do stołu.

Chief stewardem jest kobieta, nie 
mająca pojęcia o organiżacji służby ho- 
FeTowej na okręcie. Na całym statku 
brud i nieporządek.

Następnego dnia. rano, śniadanie 
składa się z czarnej kawy i suchego 
chleba —  mleka ani masła dla pasaże­
rów pierwszej klasy niema.

Wjćźdźamy dt> portu perskiego 
Pehlevi. Fo trzydniowym pobycie w  Ro­
sji, czujemy się jak na zachodzie.

Władze perskie (przeważnie Belgo­
wie zarządzający cłem) uprzejmie i 
szybko załatwiają formalności*.

Najtwardszym orzechem do zgryzie­
nia to agent „Intouristu". którego in­
formujemy o zgubionych walizach i py­
tamy, czy Wobec tego należy tutaj cze­
kać. Agent robi wrażenie dzikiego pa­

stucha, włada tylko rosyjskim i per­
skim, zatem po bezskutecznem nawią­
zywaniu z nim kontaktu, za życzliwą 
póradą urzędnika perskiego, najmuje­
my samochód i jedziemy około 500 km 
do Teheranu. Spodziewamy się, że 
„Intourist" w stolicy Persji, będzie miał 
inteligentniejszy personal i —  w cc 
więcej pokładamy nadziei, —  interwen­
cja ► dyplomatyczna ułatwi nam odzy­
skanie bagażu.

W  Teheranie pięć tygodni czekam> 
na walizki. Kwestje formalne celne 
(chodziło o przesłanie walizek poa 
plombą do urzędu celnego w Tehera­
nie, by rewizję przeprowadzić w  naszej 
obecności), oraz przewozowe, należące 
do biur turystycznych, musieliśmy sami 
zapłacić.

Nareszcie walizki zjawiły się w  T e­
heranie. Do naszych wielodolarowych 
wydatków na zakup brakującej bielizny 
i garderoby, dołączył się jeszcze rachu­
nek „Intouristu", wynoszący dwadzie­
ścia dolarów. Dzięki interwencji dyplo­
matycznej, obniżono tę sumę do po­
łowy.

Bagaż w całości otrzymaliśmy. W a­
lizki były zniszczone, a rzemienie 
wzmacniające zginęły.

Teheran w październiku 1932,
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Inercja Lwowa
Pesymizm wobec sprawy upadku 

Lwowa nie jest w  całości uzasadniony 
Przedewszystkiem należy sobie zdać 
sprawę z różnicy, jaka powstała w po­
wożeniu Lw^wa przedwojennego i dzi­
siejszego.

Lwów przedwojenny —  obok Kra­
kowa —  był jedynem, naprawdę wiel- 
kiem i pulsującem środowiskiem ży­
cia narodowego. Tutaj skupiała się 
znaczna część, jeżeli nie większość 
wyszystkich wysiłków pracy polskiej' w 
zakresie politycznym i kulturalnym. 
Miało to oczywiście swój wielki wpływ 
na puls życia tego miasta. Lwów był 
pozatem stolicą jednej dzielnicy, gdzie 
skupiały się wszystkie jej' władze cen­
tralne. Odbijało się to na życiu gospo- 
darczem Lwowa w  sposób bardzo do­
datni.

Po wojnie stosunki zupełnie się 
zmieniły. Lwów zasilił w  wielkiej mie­
rze całą Polskę swoimi najlepszymi 
ludźmi z okresu przedwojennego. 
Gdziekolwiek spojrzeć dziś w  różnych 
dziedzinach aparatu państwowego czy 
życia kulturalnego —  wszędzie spoty­
ka się obecnie przedewszystkiem przed 
wojennych Lwowian, którzy zresztą 
doskonale zaaklimatyzowali się w  swo­
ich nowych ośrodkach pracy.

Ale Lwów dzięki temu bardzo 
zbiedniał. Cały dorobek kilkudziesięciu 
lat, olbrzymi zastęp najtęższych ludzi, 
którzy nadawali miastu i całej dziel­
nicy wysoką, bogatą atmosferę —  
znikli z jego horyzontu. Była to strata 
niepowetowana, ale konieczna 1 po­
niesiona d!a sprawy ogólnej. Poznań 
wzbogacił się szeregiem niowych ludzi, 
W arszaw a zgromadziła wszystko, co 
bvło najlepszego i najruchliwszego w  
całej Polsce. Kraków Utrzymał swój 
stan posiadania prawie w nienaruszo­
nym stanie, jeden jedyny Lwów, nie­
tylko niczego nie zyskał, ale niemal 
wszystkich stracił.

I stąd właśnie pochodzi cały nie­
normalny stan  obecnej sytuacji Lwo­
wa, jego wszystkie braki i niedostatki.

Lwów musi rozpoczynać pracę od 
samego początku, od  podstaw. Musi 
wychowywać nowy zastęp łudzi, któ­
rzy zastąpią dawne, dzisiaj puste sze­
regi. Jest to wysiłek ogromny, wyma­
gający długich dziesiątek lat pracy i 
w ychow yw ani,  ale na to niema żad­
nej rady. I trzeba pamiętać, że ten 
wysiłek wykonany być muap własnemi 
siłami Lwowa. Nikt nam nie pomoże i 
w tej chwili, ponieważ żyjemy ciągle 
w okresie wzmożonych zabiegów oko­
ło ugruntowania pozycji każdego^ mia­
sta, każdej dzielnicy \ każdej dziedzi­
ny żvcia polskiego.

Jeżeli zdamy sobie sprawę z tego 
stanu rzeczy i z zadań, jakie na nas 
spadają w  najbliższej przyszłości —-  
to przedewszystkiem wyzwolimy się 
ze stanu psychicznego zdenerwowa­
nia, jakiem Lwów został ogarnięty, a 
następnie z depresji i pesymizmu. Sze­
reg prób mających na celu ożywienie

tego czy innego odcinka lwowskiego 
kończy się dziś fiaskiem i niepowodze­
niem. To prawda. Ale wynika to  czę­
sto poprostu z błędnej kalkulacji i o -  
bliczenia. Zamierzamy bowiem wyko­
nanie celów na podstawie naszych 
przedwojennych możliwości. T a  szla­
chetna ambicja rozbija się jednak 
szybko o brak sił. Należy więc w  na­
szym, lwowskim planie uwzględnić 
przedewszystkiem możliwości i warun­
ki, w  jakich się znajdujemy i zgodnie 
z tem dopiero działać. Musimy dokła­
dnie wiedzieć, jaki jest ostateczny cel 
tego działania, ku czemu idziemy i po  
jakiej drodze. Pozwoli to nam zorga­
nizować niejako planową gospodarkę 
w  życiu lwowskiem.

Jej zadaniem jest odrestaurowanie 
przedewszystkiem nowych sił ludzkich. 
Jest to zadanie wychowawcze. U w aga 
musi być zwrócona głównie na młode 
warstwy społeczeństwa. Należy je pie­
lęgnować, wychowywać, stwarzać im 
warunki ekspanizji na wszystkich po­

lach. Byłoby wielkim błędem tłumie­
nia inicjatywy z tej strony, chociażby 
nie zawsze odznaczała się ona wszyst- 
kiemi, wymaganemi walorami. Prze­

cież i dawny Lwów nie rozbłysnął od- 
razu wszystkiemi blaskami.

Nie jest też właściwem, aby głów­
nym tonem w  ocenie dzisiejszego 
Lwowa był pesymizm budowany na 
porównaniu z przeszłością. Naturalnie, 
że Lwów dzisiejszy jest w  porównaniu 
z dawnym nie tak  bogaty i wszech­
stronny. Można powiedzieć, że jest bez 
porównania uboższy. Ale pesymizm i 
wiecznie skrzywiona mina różnych za­
wodowych malkotentów niczego tu nie 
naprawi, a przedewszystkiem nie 
stworzy właściwego podłoża do ren-e* 
sanstt.

Tamte czasy minęły i raz na zaw­
sze się skończyły. Były zupełnie inne 
i w  innych biegły okolicznościach. 
Lwów miał inne zadania i chlubnie je 
dopełnił.

Dziś jest inaczej. T to jest punkt 
wyjścia dla wszystkich ocen i planów, 
jasne zdanie sobie sprawy z tego 
wszystkiego, pozwoli nam spojrzeć w 
przyszłość z tak koniecznym dla Lwo­
w a optymizmem i wiarą. A to jest głó­
wny warunek powodzenia w każdej 
pracy ludzkiej. K. H.
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Z wydawnictw muzycznych
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Niejednego z czytelników zaskoczy ty­
tuł niniejszego artykułu. Cóż to się nowe­
go kryje pod tą nazwą? A jednak nie jest 
to nazwa nowa ani obca dla ludzi muzy­
ki, dla historyków muzycznych, dla wy­
bitnych pianistów i dla wyznawców Szo­
pena i Liszta. Jest to bowiem nazwa wiel­
kiego dzieła fortepianowego, na którego 
budowę złożyła się praca 6-ciu (stąd na­
zwa) najwybitniejszych wirtyozów-piąni- 
stów i kompozytorów, o których genjal- 
ności mówią znane ich nazwiska: Liszt, 
Thalberg, Fixis, Herz, Czerny i Szopen. 
Treścią dzieła tego są koncertowe warja- 
cje na temat marsza z op. „Purytani" 
słynnego włoskiego kompozytora Bell!*' 
ni‘ego Wincentego. O genezie tego wyso­
ce oryginalnego i wartościowego dzieła,
0 współtwórcach jego i o różnych — z 
powstaniem jego związanych okoliczno­
ściach — opowiada wyczerpująco świeżo 
wydana praca Dr. Maiji Szczepańskiej, 
lektora Uniwersytetu J. K. we Lwowie i 
prof. Konserwatorjum Polsk. Tow. Muz. 
we Lwowie — w skromnej, ale wysoce 
wartościowej broszurze zatytułowanej: 
„Hexameron, Bellini i Chopin".

Praca ta poważnego muzykologa w 
osobie znanej autorki, oparta  je s t  na 
szczeg ó ła ch , zebranych z iście niewieśc ą 
skrupulatnością z olbrzymiego materjału 
literacko - muzycznego i zdradza dosko­
nałą znajomość wielu języków. R zeczow o
1 treściwie a nadto wysoce zajmująco o- 
powiada Dr. Szczepańska w tem dziele 
metylko o podłożu, warunkach i c e lu  tej 
wspólnej pracy głośnych muzyków, ale i 
o stosunkach Jch  wzajemnych, poddając

dzieło samo fachowej, krytycznej ocenie 
i — co nas może najbardziej interesuje — 
poświęcając najwięcej uwagi współpracy 
mistrza Szopena, co na jego muzyczną 
działalność i serdeczny stosunek przyjaź­
ni z Bellinim rzuca snop światła, oświe­
tlający nietylko mało znane szczegóły z 
życia tego genjusza, ale stawiający go na 
tej wysokiej platformie subtelnc"o, orygi­
nalnego i szlachetnego artysty — na ja­
kiej Szopena zawsze w sercach naszych 
v ;dzimy. Dodajmy wreszcie, że rozprawa 
Dr. Szczepańskiej ukazuje się akuratnie 
w setną rocznicę śmierci W. Bellini‘ego, 
w czem dopatrywać się należy lekkiego 
skłonu w kierunku wybitnego komopozy. 
tora operowego i... przyjaciela Szopena.

Jakkolwiek więc zdawaćby s;ę mogło, 
że liczne prace literacko - muzyczne pol­
skie i obce już wyczerpująco omówiły 
szereg zagadnień, dotyczących choćby ży­
cia i pracy Szopena, okazuje się. że gor 
liwe i wnikbwe studja, tak sumienne jak 
Dr. Sz czepańskiej — mogą przynieść 
9w 3cne wyniki i roszerzyć te wiadomo­
ści, które posiadamy.

Broszura Dr. Szczepańskiej o ,Hcxa- 
meronie" należy do rodzaju tych. które 
nietylko uczą f  dostępne rą swym pozio-
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mem dla szerokiego ogółu ludzi poważ­
nych — ale i do tych, które się czyta z 
zainteresowaniem, jednym tchem.

i W. Hausman.

Przy dolegliwościach zofądkowo-ki* 
szkowych, braku apetytu, atoayi k ;szek 
wzdęciach, zgadze, odbijaniach, ogólnem 
podrażnieniu, bólach głowy migreno­
wych zastosowanie 1—2 szklanek natu­
ralnej wody gorzkiej Franciszka.Józefa 
wywołuje doskonałe opróżnienie przewo­
du pokarmowego. Zal. przez lek. 760

Stanowisko językowców w sprawie 
zmiany pisowni polsk‘ej

Od członków Komitetu Ortogra­
ficznego, językoznawców otrzymaliśmy 
następujące oświadczenie:

„Grono profesorów i docentów hi- 
storji literatury polskiej za inicjatywą 
profesorów Manfreda Kridla i Konra­
da Górskiego ogłosiło w pismach o- 
świadczenie w sprawie reformy ortogra 
fji, a w niem m. in. takie zda uje: ..ję­
zykoznawcy mają słusznie pierwszy 
głos, ale sami to zrozumieją, że głos 
ich nie może być jedynym. .Nic mogą 
być prawodawcami w sprawach, gdzie 
nie nauka rozstrzyga, ale szer g czvn- 

, ników społeczno - kulturalnych, któ- 
1 rych nie wolno lekceważyć".

Zachodzi obawa, że czytelnik, nie 
znający sprawy bliżej, zrozumie ten 
zwrot tak. iakoby językoznawcy chcie­
li tu mieć głos jedyny. W  rzeczywis­
tości żuden z  r.as, podpisanych niżej 
członków Komitetu Ortograficznego, 
podobnej pretensji nigdy nie miał i ni­
gdzie nie wygłosił. To uznn.iśmy za 
stosowne podać do wiadomości ogółu"

Sf. Jodłowski. A. Kleczkowski, Z. 
Klemensiewicz. E. Klich, 1. Kuryłowicz, 
T. Lehr - Spław ińdd, K  Nitsch. Fi. 
Ocsterrcichcr. J. Otrębshi. Sf. Saski, 
Sf. Słoński, W . Taszvcki, Br. W ieczór- 
kicwicz.

R e k o r d  s u b te ln o ś c i  s m a k u
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Żydowskie szpony nad Gdynią
Tajemnica .polskiego” ryżu

Przed kilku dniami doniesiono o na 
der ważnym kroku politycznym i go­
spodarczym kierownictwa polskiej 
marynarki wojennej w Gdyni. Kierow­
nictwo to Łow:em przystępuje do stwo 
rżenia w percie polskim stoczni, ma­
jącej na celu 'budow ę polskich okrę­
tów wojennych i handlowych. Prace 
nad przygotowaniem basenów i nad­
brzeża są już rozpoczęte, i jest na­
dzieja, że już w roku przyszłym będzie 
uruchomiona pierwsza pochylnia dla 
okrętów o wyporności średnie Plan 
stoczni przew:duje 4— 5 pochylni róż­
nych długości ooki, dźwigi, żórawie 
kranowe, warsztaty, budynki i tri. Do 
uruchomienia tej imprezy zużyta będzie 
znaczna cześć pożyczki inwestycyjne1*, 
a prace nad montażem stoczni podnio­
są, jak zapodają,, produkcję krajową 
na wielu jej odcinkach.

Nie potrzebujemy chvba dodawać 
czem jest własna stocznia, że charak­
terem swoim zbliża się do fabryk bro­
ni, amurticji, których tajemnice są sil­
nie strzeżone. Stąd też element nie­
pewny znaleźć się winien daleko poza 
pierścieniem portu polskiego.

Co pewien czas wskazuiemy na na­
jazd Żydów na Gdynię. Trudno jest 
obliczyć ich obecną liczbę w porcie 
polskim. Przed 5 laty Żyda w Gdyni 
nie można było znaleźć na lekarstwo. 
Tu i tam zabłądził skrycie jakiś „Lo- 
flzermensch", lub „Danzigermann” 
zaś inni kryli się "oza anonimami mo­
dnych liter, króre nie znającemu rynku, 
nic nie mów’ły. Obecnie Żydów 
liczy Gdynia około 2.000. Mają już 
swe organizacje, mają swą synagogę, 
mają już w swym ręku monopole: śle­
dziowy, owocowy, skórzany. Dziś już 
idla żadnego z portów zagranicznych 
nie jest tajemnicą, że na rynku gdyń­
skim decyduje Żyd.

W  momencie, gdy zdecydowano bu 
dowę stoczni gdyńskiej, Żydzi zaata­
kowali front budowlany z zamiarem u- 
czynienia zeń wyłącznie swego mono­
polu. By wyrobić sobie rynek przypu­
ścili Żydzi w dniach ostatnich formal­
ny szturm na przedsiębiorców budowla

nych, oferując im materiały na nadzwy­
czajnych warunkach kredytowych, by 
tylko wciągnąć przedsJebiorcę w swe 
s eci.

Do czego zmierzają Żydzi w por­
cie gdyńskim — nie jest tajemnicą. 
Wystarczy króciutko przypomnieć dzie­
je łuszczarni gdyńskiej, która w ca­
łości niemal scentralizowała w 
swych rekach przyw óz ryku do Polski.

Własciciełan... jej są dwaj żydzi poi 
scy Eljasz Mazur z Warszawy i W as- 
serberger r  Krakowa. Wtajemniczeni 
twierdzą, że poza nimi stoją jeszcze 
zagraniczni kapitaliści żydowscy. Do­
dać należy, że dużą rolę w  powstaniu 
łuszczarni odegrał sanacyjny poseł na 
Sejm Wiślicki, prezes żydowskiego sto 
warzyszenia kupców;

Rząd delegował do łuszczarni swe­
go kontrolera, który, ze względu na 
to, iż łuszczarni przyznano dość znacz­
ne ulgi celne, miał pilnować interesów 
skarbu państwa.

Uprzywilejowanie w ten sposób 
powstałego kartelu ryżowego jaknajfa- 
talniej odbija się na interesach skar­
bu państwa,

Za ryż sprowadzony z zagranicy 
stawki celne wynoszą, po potrąceniu 
ulgi konwencyjnej 28 zł, łuszczarnia 
gdyńska płaci natomiast cło zaledwie 
w  wysokości 4,62 zł za 100 kg ryżu 
surowego.

Biorąc za podstawę raporty łusz­
czą™ ryżu, straty skarbu państwa z 
racji niepobrania cła sięgają rocznie 
olbrzymiej sumy, przeszło 8 miljonów  
złotych. Nie na tem jednak kończy się 
pasmo „dobrych4* interesów łuszczarni 
O wiele większem źródłem dochodu 
ubocznego jest różnica pomiędzy frach 
tem kolejowym a rzecznym, która w 
całości idzie do kieszeni sprytnych 
przedsiębiorców. Manewr ten przepro-

Na plaże polecamy;

wadza się w sposób następujący. Teo­
retycznie łuszczarnia sprzedaje ryż lo­
co Gdynia, w praktyce jednak wydaje 
towar w Warszawie, doliczając sobie 
843 zł za wagon ryżu, kosztów frachtu 
kolejowego. W  rzeczywistości jednak 
przewóz kosztuje kartel tylko 243 zł, 
gdyż odbywa się berMnkami Wisłą. 
600 zł na każdych stu tonnach ryżu 
pozostaje w kieszeni sprytnych przed­
siębiorców, którym patronuje p. Wiślic­
ki.

Na rynku krajowym są obecnie dwa  
rodzaje ryku ' Jeden, pochodzący z 
łuszczarni gdyńskiej sprowadzony do 
kraju według zniżonych, wyżej poda­
nych stawek celnych. Drugi sprowa­
dzony z zagranicznych łuszczarni ry- 
żif, według normalnych stawek celnych.

Różnica cła nie uwidacznia się jed­
nak zupełnie r.a rynku detalicznym. 
Kosztem skaibu państwa i spożywcy 

wyrównują*' ją samowolnie współ­
właściciele gdvńskiej łuszczarni. Rzecz 
iasna, iż podnosi to znacznie zarobki 
łuszczarni.

Pozatem z najzupełniej nieuzadrlo- 
nych przyczyn, łuszczarnia gdyńska 
systematycznie dąży

do stałe i zw yżk i cen.
Ostatnio, choć na zagranicznym 

rvn.ku rvżowvm pannie kompletna ci­
sza, łuszczarnia gdyńska najpierw 
wstrzymała dopływ ryżu na rynek, a 
następnie wypuściła rzekomo świeżo 
sprowadzone transporty ze zwyzką ce­
ny o 3 zł na 100 kilogramach.

Nie przepadamy za ryżem, kraj 
nasz może się bezeń obejść, a przejść 
na poparcie polskich kasz. Jeżeli jed­
nak ryż w polityce handlowej polskiej 
odgrywa pewna rolę to chyba nie jako 
napychacz spekidanckich portfeli Ży­
dów, ze szkodą dla polskiego skarbu 
państwa.
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Wysokość odsetek 
ustawowych

Wysokość odsetek ustawowych (nie 
umownych) w okresie ubiegłych dzie­
sięciu lat i obecnie przedstawia się na­
stępująco: /

a) od 9 września 1924 r. do 31 
stycznia 1925 r. włącznie —  24 proc 
(rozp. z r. 1924, poz. 769 Dz. IL 
względnie z r. 1924, poz. 1075 Dz. U.)

b) od 1 lutego 1925 r. do 28 lute- 
go 1927 r. włącznie —  15 proc. (rozp. 
z roku 1925, poz. 72 Dz. U.)

c) od 1 marca 1927 r. —  10 proc 
(rozp. z roku 1927, poz. 125 Dz. U.)
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Kronika gospodarcza
— „W ieczór M oskiewski*1 donosi, że w p r j , 

w atnym  zakładzie fry zje rsk ii i w Moskwie 
kosz tu je  golenie 13 rub li 80 kopjejek, już  r a ­
zem z - wodn kolońshą. Pism< nadm ienia, Ae 
chociaż k - o t <5 tak ą  płaci się w ‘ pryw atnym  
zakładzie, nem niej płaca wykw alifikow anego 
robotn ika wynosi dziennie tylko I-i rubli.

„ROZA CESARSKA*
’ -«> „KIACHTA*

T O  H E R B A T A  SMAKOSZÓW
i Żądań wszędzie. 777
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Gdy podczas niedawnej mojej 
bytności w Warszawie, skarżyłem się 
kilku Warszawiakom na upadek i 
smutek Lwowa, wyciśniętego jak cy­
tryna i niemiłosiernie wyewakuowanego 
spotykałem się zawsze z uśmieszkiem 
niedowierzania. Mówiono mi: „Tylko I
bez przesady —  wiadomo, że Lwów I 
jest wciąż r.ajweselszem miastem w i
Polsce. Czy my naprzykład mamy 
„Wesołą falę** i Szczepka i T ońka?” 
Zapewne —  Lwów był kiedyś wesołem 
miastem. Dobrze się tu żyło, a jeszcze 
lepiej piło w tych niedawnych czasach 
gdy wśród cyganerji lwowskiej krążyła 
ta rozkoszna piosenka: „Raz w sobotę 
jest niedziela, raz się człowiek rozwe­
sela” , bo jak się zaczęło pop;jałę w
sobotę to się ią z reguły kończyło w
poniedziałek rano. Lecz dziś z tą we­
sołością ^jest znacznie gorzej. Po o- 
sowiałvch ulicach chodzimy osowiali, 
„jeńca** albo „inżyniera** (taki który
stawia kolejki) ani na lekarsrwo, nawet 
kwitnący po ogrodach bez przypomi­
na nam wciąż, że jesteśmy bez pienię­
dzy. Jakiś cień padł na lwowskie ser­
ca, cień który się jeszcze pogłębił ni e­
oczekiwana i tragiczna żałoba ostat­
nich dni. Więc, gdy zwrócono się do 
mnie z zaszczytną propozycją napisa­
nia na niedzielę pogodnego felietonu 
wiosennego do Kuriera *. znalazłem 
się w kłopocie. Temat wdzięczny, choć­
by też było a jednak...
Cóż z  tego, że  bzy  •zakwitły 
/  św iat iest taki słoneczny  —■

Gdzieś mi się uśmiech zagubii |
Tow arzysz życia serdetzny. t

T ak jest! w  ostatnich tygodniach i 
zagubił mi się gdzieś uśmiech. I jakże 
mi go teraz odnaleźć w tem smutnem 
mieście, w opustoszałych knajpkach, 
gdzie dawniej konsumowało się tak 
zachłannie „chleb w stanie płynnym” , 
wśród przyjaciół, w których oczach 
przy spotkaniu nie czytasz dziś rado­
ści, ale raczej obawę (nawet nie pró­
buj prosić —  nic nie mam i nic ci nie 
pożyczę). Napisanie w tych warunkach 
pogodnego felietonu niedzielnego, było 
rzeczą niemożliwą i przerastającą mo­
je siły. Uczułem w głębi diuszy, że 
muszę za wszelką cenę odnaleźć zagu­
biony uśmiech, że muszę się otrząsnąć 
z minorowego nastroju, w  jaki po­
grążyłem się ja sam i całe moje oto­
czenie.

I w pewien pogodny ranek wybra­
łem się za miasto, naprzeciw tej wio­
śnie, duszącej się tu w mieście wśród 
szarych kamienic tam wśród wod­
nej przestrzeni pól, szalejącej n-apewno 
przepychem zieleni i kwiatów. Na tę 
wiosenną przechadzkę wybrałem ulu­
biony przezemnie trakt przez Pohu­
lankę do uroczych Miodowych Grot,
tej miniaturki Pienin lwowskich, tak 
mało znanych tym wszystkim, którzv 
Parki Kilińskiego, Głowackiego lub
Żelaznej Wody uważają za kres swych
wedrówek.

Ten kilkukilometrowy spacer, z pej- 
zarzem zmieniającym się jak w kalej­
doskopie, polecam szczerze wszyst­
kim meiancholikom. Co krok to jakby
afeiś nowy akord radości, co krok 10 

iakby jakieś olśnienie dla osowiałei

duszy. A nawet ten cuaowny cmentarz | 
obrońców Lwowa u wrót Pohulanki, 1 
teraz w przepychu młodej soczystej I 
zieleni i wiosennych kwiatów, nie 
przygnębia nas więcej i nie rozżala. 
Jest w nim jakieś dostojeństwo zadu­
my, jakiś cichy dobry smutek przemi­
jania wszechrzeczy. I przypomina się 
duszy ludzkiej tó genjalne powiedze­
nie Pascala: „Wszechświat składa się 
z żywych i umarłych —  tych ostat­
nich jest o $d£Ie więcej” .

Cudny je s t  las Pohulanki, ze swoją 
Pełtwią, sączącą s.ę w okwiecionym 
rowie, ze swojemi polanami, zagajni­
kami młododrzewia, ze swoim prze­
pastnym jarem po lewej ręce, ze sta­
wami folwarku sióstr Domin tkanek, 
rozgwarnych żabią symfońją. A potem 
już ta droga, na wyniosłem wzgórzu, 
oook dawnego boiska Hasmonei i no­
wej strzelistej wieży wodnej, droga, 
gdzie jeszcze osiatnie. topole Lwowa 
strzelają ku błękitnemu niebu i skąd 
jak na dłoni w d a ć  po jednej stronie 
rozległą panoramę Lwowa, tonącego 
w kolorowych dymach a z trzech po­
zostałych stron iasy modre Czartow- 
skiej skały, Winnik i Pasiek Łycza­
kowskich.

A nad tem wszystkiem baldachim 
wiosennego nieba, rozpięty od krańca 
świata' do krańca , po którem płyną o- 
błoki „znikąd” przybyłe i „do nikąd” 
dążące. Wśród pó! świecą małe roz­
lewiska wody po wiosennych ulewach, 
niby kawałki błękitu spadłego na zie­
mię. Wiatr przynosi słodki zapach 
bzu... pachnie ziemia i niebo. Tu do­
piero widać, jak pięknie położone test 
to kochane miasto Lwów, jak bardzo.

przypomina niekiedy Rzym, albo Flo­
rencję. A stąd nowe uczucie radości j 
dumy regjonalnej.

Lecz idźmy już do tych Miodowych 
Grot, pieczar, wyżłobionycn przez 
wodę, wiszących nad leśnym 
głębokim jarem. Tu jest już 
doskonała 'cisza, przerywana jedynie 
dzwonkiem pasącego się w jarze bydła 
Przez chwilę zdaje mi się, że jestern 
w  Zakopanem, i że to pwce tak dzwo­
nią. Wiem z mej młodości, że w tvcli 
grotach mieszka echo. Jako student 
darłem się tu nieraz: Kto zjadł jabłko 
z drzewa?! A mądre echo odpowiada to 
zawsze: Ewa! Spróbujmy jeszcze raz 
tej zabawy, ale już na innym motywie. 
Huknąłem w stronę skał: Co w nas
smutek zatraca?! Grota odpowiedziała 
Praca!! Krzyczę dalej: Co teraz Pol­
sce siły doda?! Echo odpowiedziało 
najwyraźniej: Zgoda!! A że do trzech 
razy sztuka, zawołałem jeszcze raz 
gromko: Czy w  słcńce s ław ; wzlcci
nasz biały ptak?! A echo odpowie­
działo natychmiast: Tak!! Rzuciłerr
się na miękką trawę twarzą do tej dro­
giej polskiej ziemi i całowałem point 
kwiaty, a potem położywszy się na 
wznak piłem oczyma szczęśliwość wio­
sennego nieba. Odnalazłem nareszcie 
tu zagubiony uśmiech, 
druha mej duszy...

serdecznego

7 znów  wam piszę na wodzie 
/  na przeczystym  błękicie,
Że taka dobra jest wiosna.
Że takie piękne jest życie.

V E T U S .
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CO DZIElfi n ie s ie ? !  Kronika lwowska

2 Niedziela
CZERWCA Marcelina

^tch. ał. g, 3 21 tr
Peniedz, Erazma| «ek. «ł. f ,  7 46 rr

SMARDZE ©USZONE (JEDNODANIOW E)
1 kg sm ardzy, 2 łyżki m asła, 1  kostka buljo- 

*iowa MAGGIe^o. 1 duża cebula, 1 łyżka mąki, 
•icprz mieior.y, sćl.

Sm ardza k ilkukro tn ie  s ta ran n ie  cpłókać, po­
d o i ć ,  sparzyć i osączyć. N astępn ie  wsypać je  

"iii gorące m asło, w którem  poprzednio zasmażo- 
fto (.. ocr.o posiekaną cebulę. Gdy się dobrze 
przcsr-iażą, podlewać je  stopniowo buljonem , u- 
■^yskanym ł  1 kostk i bulionow ej MAGGIego i 1 
*zklar.ki w rzątku, przykryć naczynie pokryw ą i 
^usić, aż sm ardze będą dostatecznie m iękkie; 
i ’ końcu poprószyć c mąką, aby sos s ta ł się 
law iesisty  i doprawić do sm aku mielonym  pie­
przem i solą. — Sm ardze podaje się z tartemi 
kartoflam i.

G dzie  i co  k u p ię  ?
Parasole, parasolki

Parasole ogrodowe 1 miernicze, naprawy, po­
ł c i a .  poleca jedyna katolleka firma PARA- 

Marja Bemowa. Lwów, Wałowa 9. 862

Złoto, srebro, zegarki
poleca tanio 

WŁ. BUSZCE, LWOW. AKADEMICKA 8. 
Naorawa zegarków i biłuterji — teL 218*48

. (1IQfl£Ha-HEKV05IH »n:« h!Ii99
/K.FASR K O C U T E K

f A s t o ? .  o w a w i t
Ból I GtOWYiZf BÓW MIGRENA.NFWRAlGM (jRYHA 

i PRZfZltettMli .BOlE STAWOWE KOSTME ARTRETYC/Nt u  i

REPFJRTTJAR TEATRÓW MIEJSKICH

TEATR wielki
N iedziela, 2. 6. g. 8.30 „Tajem nicze Konto", 

'e r y  najniższe.
N iedziela, 2. 6. g. 7.30 „S tudentka". 
Ponedziałek, 3. 6. g. 7.30 „S tudentka", 
W torek, 4. 6. g. 7.30 „S tuden tka".
Środa, 5. 6. 7.30 „S tudentka".
C zw artek, 6. 6. g. 7.30 W ieczór H anki O r­

donówny i Tgo SymJ
P iątek , 7. 6. g. 7.30 „S tuden tka".

LODOWNIE POKOJOWE
MASZYNKI do LODÓW 915

Naczynia szklane do gotow ania, ogniotrw ałe 
„JENA"

R f l l A N  V.“TóW,
KALCZYŃSKI HALICKA 21

TEATR ROZMAITOŚCI
N iedziela, 2. 6. g. 7.30 „P ierw sza  sztuka 

Fanhy". P rzed o sta tn i raz.
Poniedziałek, 3. 6. g. 7.30 „Pierw sza sztuka 

Fannv". Po raz o sta tn i.
W torek, 4. 6. g. 7.30 „Szwedzka Zapałka". 

P rem jera .
Środa, 5. 6. g. 7.30 „Szwedzka Zapałka". 
Czwartek, C. g. 7.30 T ea tr  ukra ińsk i. 
P ią tek , 7. 6. g. 7.30 „Szwedzka Zapałka".

Łóżka metalowe —
Łóżeczka dziecinne, Materace, kełdry 

' poduszki nołeea eajtanfei 
]t 4S8 W. I ż y c k i ,  Lwów, Kaperaika 4

REPERTUAR KINOTEATRÓW
APOLLO: „Nit ehe« wiedzieć kim Jestel". 
ADRIA: „Branka syna puszezy**.
ATLANTIC; Jal w siódmem niebie.
CASINO: ..Uwielbiana** z N orm ą S h rr rs r .  
COLOSSEUM: Yralka o praw dę oraz rew ja. 
CHIMERA: „Dziewczę * obłoków**.
GRAŻYNA: „A. B. C. M iłości".
KOPERNIK: „Katiusza" oraz tygodnik. 
M a r y s i e ń k a :  „ Z y d  susa".
MUZA: „Wonder Bar“.
MIRAŻE Sksndole rzym skie oraz Edi K antor. 
PAŁACE: V lasta  B urian  — K apitan  K orkoran 
PAN: „Młody las".
PAX: „Golgota".
PA-T: ,A n tek  Po licm ajste r" .
STYLOWY: M ariana D ietrich we film ie Impe- 
tato row s oraz rew ja.
SŁONKO: W eronika F ranciszka Gal.
SW lT: „Orły r a  uw ięzi" i Pepinka Rciholzo- 

wa.
AND A : Pożar nad W ołga oraz Królowa, ey- 
m n e r j i .

p  o  p  I e  r  s 1 " a
®raz pom niki I M arszałka Jozefa  P iłsudskiego 
'"ykonuje  znana W ytw órnia fig u r ościeinych 

FRANCISZEK MAX i Syn 
Lwów, Łyczaków —  W ązka 3. 906

Ko m u n ik a t y  t e a t r ó w  m ie js k ic h
TEATR W IELKI. Dziś -w niedzielę, 2 bm. 

0 godz. 3.30 św ietna  kom ed.a B e rn au -ra  5 
G csterrc ichera  „Tajem nicze Konto** po raz
»i«rwszy jako^z.ę..4sta^i5nLe. P»B« a iq jŁ JM? £<--

Budowa dróg we Lwowie
iWydział Techniczny przystępuje z 

początkiem przyszłego tygodnia do prze­
budowy nawierzchni:
1) w ul. Tomickiego, (dawna Kopernika 
od Komendy Policji Państw, do ul. Peł­
czyńskiej) ;

2) w ul. Stryjskiej na odcinku od do­
mów mieszkalnych Z. U. P. U. do Szkoły 
Kadeckiej;

3) ul. Janowskiej (od ul. Biłohorskiej 
do Szpitala Epidemicznego) i wreszcie 
4) do budowy muru oporowego w ul. Lu- j 
beckiego na Filipówce. j

Przyszłoroczny program robót drogo­

wych przewiduje wykonanie trwałej na­
wierzchni w ul. Kadeckiej i w ten sposób 
uporządkowany zostanie trójkąt ulic (Peł 
czyńska,, Stryjska i Kadecka).

W programie lat najbliższych przewi­
dziana jest przebudowa ul. Kopernika.

Budowa w ul. Janowskiej to dalsze 
kontynuowanie robót z ubiegłego roku. 
Narazie z powodu szczupłych kredytów 
przewidziana jest orzebudowa odcinka 
od ul. Biłohorskiej do Szpitala Epidemicz 
nego.

Przy wymienionych robotach znaj­
dzie zatrudnienie paręset robotników.

Redukcje w Niej. Kolei Elektycznej
Jak przed niedawnym czasem, przy o- j 

mawianiu zniesienia autobusów miejskich, j 
zapowiadaliśmy. Zarząd m. Lwowa przy- i 
stąpił z dniem 31 maja b. r. do redukcji ■ 
38 pracowników, zajętych przy obsłudze 
autobusowej. Byliśmy przekonani, że je­
dnak w dobie szalejącego bezrobocia 
Zarząd miasta i Dyrekcia Miej. Kolei 
Elektrycznej znajdzie dla tych ludzi ja­
kieś zajęcie, odpowiadające ich kwalifi­
kacjom.

Przed kilku dniami poruszv15śmy spra 
wę braku komunikach pomiędzy nowemi 
osiedlami Iwowskiemf a centrum miasta. 
Na rozszerzenie linii tramwajowej niema

co w tei chwili liczyć. Gdyby jednak Za­
rząd miasta, po opracowaniu i przekal- 
kuiowaniu tury zdecydował się puścić 2 
wozy autobusowe na żelazną Wodę i na 
Górny Łyczaków, gdyby wzmocnił sezo­
nowo jednym wozem połączenie ze Skni- 
łowem a jeden wóz wypuścił na Brzucho- 
wice? Czv nie warto podiać tej próby, z 
nominieciem tvch błędów, które cechowa­
ły dawnv ruch autobusów lwowskich?

.Możeby jednak próba ta przvezvniła 
sie do uniknięcia redukeii zagrożonych 
nią tramwaiarzv. możebv przewietrzyła 
autobusy i uwolniła ich od magazynowej 
rdzy.

żyd* orskich
(a.). Przepisy ustawy, wzywające do 

opodatkowania cukru skrobiowego, nie­
którzy tutejsi kupcy pomijali, ukrywając 
zapasy tego cukru przed okiem brygady 
kontroli skarbowej. Funkcjonariusze tei 
brygady dokonali w dniu wczorajszym 
rewizji niektórych składów, przyczem 
sześć wagonów cukru skrobiowego, u- 
krywanego przez właścicieli przed po­
datkiem, zakwestionowali i przewieźli do 
magazynów skarbowych.

Wśród ukrywających cukier przed po­
datkiem wysunęli się przedewszystKiem 
dwaj kupcy:

Ignacy Grfinbaum, przy ul. Sykstu- 
skiej, 1. 14 i
Dawid Werner przy ul. Furmańskiej 1. P.

Oni to stali na froncie tych 30 kup­
ców żydowskich, u których wczorajsza

SKŁAD PERFUM I i:OSMET,TKóW
BOGDANA B O H O S I E W I C Z A
ul. Legjunów 3 podaje n in ie jszem  do -wiado­
mości, iż w dniach od 1 do 15 czerwca b. T. 
w godzinach od 10—3-ciej w południe odbywać 
się będą bezp łatne  poKązy i parady  w zakre­
sie indyw idualnej p ielęgnacji cery, oraz do­
bór kosm etyków do w ieczornego i dziennego 
m aquillange’u . K osm etyczka, k tó ra  udzielać 
będzie porad, p rzy jechała  z W arsza—y z r a ­

m ienia firm y „7)EVA". 530

nach najniższych. R eżyserja  KAnstantego T a­
tarkiew icza.

W ieczorem  o godz. 7.30. ja k  i codzienn a  
ciesząca się -ta iem  zainteresow aniem  i powo­
dzeniem  „S tudentka", sz tuka p rzerob iona przez 
M. Kozłowską i Z. M odrzewską % pow lele i 
Vick Baum. W ystępy gościnne p. Iren y  E ichle­
równy w ty tu łow ej ro li. Jed n a  z n a jb a rd z ie j 
fascynujących  sz^uk sezonu. O bsada p re m je ­
rowa. R eżyserja  B ronieław a Dąbrow iltiego.

Ju tro  w  ro n iedz lą łek  7.80 „S tudentka".
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś w niedzielę. 

2 b. m. o godz. 7.30 wiecz. k^m edja „P ierw sza 
sztuka Fanny" niezrów nanego B ern ard a  Shaw, 
Je s t  to  jed n a  z na jpopularn ie jszych  sz tuk  tego 
au to ra , ze względu na  niety lko w ielkie w alory 
artystyczne, ale i żywiołowy dowcip panujący  
niepodzielnie precz cały  ciąg akcji.

Ju tro  poraź o s ta tn i „Pierw sza sztuka Fanny* 
któ ra  w pełni powodzenia u stąp ić  m usi nowej 
sztuce, o k tó re j poniżej.

W TORKOW A PR EM IER A  W  TEATRZE 
ROZMAITOŚCI. W e w torek, 4 b. m . o g. 7.30 
wieczorem  zdawna oczekiwana p rem jera  pr. 
zabaw nej kom edji w iedeńskiej p ió ra  znanego 
au to ra  U. H irsch felda  p . t . >,Szwedzka Zapał­
ka". W rolach głównych w ystąp ią  czołowe siły  
naszego zespołu w  osobach pp. B onackej. Boh- 
dańskiej, Jakub ińsk iej, K ruszeln ick ie j oraz pp. 
Strachockieg-> i Szpiganowicza.

ORDONKA I  IGO SYM W E LW OW IE. Już 
we czwartek. 6 b. m. w ystąpi w  T ea trze  W iel­
kim o godz 8.15, pow tarzam y ósm ej p iętnaście  
ta  urocza p a ra  znanych arty s tó w  w swoim 
oryginalnym  i : -.teresującym  rep ertu arze . —• 
Poza a rty styczną  częścią wieczoru, k tó ra  obej­
mie szereg utw orów  zupełnie nieznanych pu­
bliczności lwowskiej pan i O rdonów na ukaże 
się w zupełnie nowych w spaniałych k o stiu ­
mach.

A więc we czw artek, dnia G czerwca 'nt-Tjtó-r

rewizja wyki/ła aż sześć wagonów nie- 
opodatkowanego cukru. Poniosą niewąt­
pliwie karę, w takicłfwypadkach wysoką, 
bo dochodzącą 150.000 zł., oraz stracą 
towar, który uległ konfiskacie.

W „cukrowych" magazynach funk­
cjonariusze brygady kontroli skarbowej 
wykryli duże zapasy sztucznvch i roślin­
nych tłuszczów, ukrytych przed opodat­
kowaniem. Towary te rówr,,cż zostały 
zakwestjoncwane i przewiezione do ma­
gazynów skarbowych. Opłata normalna 
w 20-krotnej wvsokości może będzie dla 
tvrh kupców należytą przestroga na przy­
szłość.

„NOWY SK LEP1*
J. PflMLEWSKIEGO L v i w. L«g)iRf v 3
__  _____________________ (otok ki ni Paląca)
poleca duży wybór najnow szych torebek, oraz 
paraso lek  ( .mskich. — Ceny n:o’-;ic. 73

Strajk w zakładzie graf. 
Hegedissa

(a.). Już piąty dzień tj-wa „włoski1 
strajk 20 robotników w zakładzie gra­
ficznym A. Hegediissa przy ul. św. Mi­
chała, 1. 4. Robotnicy, którzy zachowują 
się nadzwyczaj spokojnie, przepędzali 
dotychczas dzień i noc na podwórzu, w 
dniu wczorajszym natomiast, gdy otwar­
to drzwi ich warsztatu pracv, przez cały 
czas na polecenie właściciela zamknięte, 
straikujący robotnicy weszli do wnętrza 
i tam obecnie przebywają. Niewątpliwie 
Inspektorat pracy zajmie się tą sprawą.

Zdarzenia I wypadki
(a.). Zamach samobójczy służącej.

W zamiarze samobójczym usiłowała 
wczoraj otruć się kwasem solnym Kata­
rzyna Śwynczak, pozostająca w  służbie 
u. N. Lostera przy ul. Kordeckiego, 1. 38. 
Pogotowie przewiozło ją do szpitala po­
wszechnego.

(a .). Echa strzału na cmentarzu Ja­
nowskim. Jak donieśliśmy wczoraj, wy­
strzałem z rewolweru pozbawią się życia 
na cmentarzu Janowskim niejaki Aleksan­
der Graszewskr, liczący 45 lat, urzędnik 
prywatny, zam. przy ul. Chocimskiej, 1.7.

Graszcwski w sferach kupieckich zna- 
ny był jako człowiek zdolny i przedsię­
biorczy. Objąwszy ostatnio stanowisko 
kierownicze w nowej firmie, prowadził 
jeszcze w dzień przed swem samobój­
stwem interesy kupieckie, wykazując w  
nich doskonałą orjentację. Na^ tle bliżej 
nieznanem, Graszewski popadł w silny 
rozstrój nerwowy i niewątpliwie z *eSD 
powodu targnał się na życie. Pozostawił 
żonę i dwoje dzieci, dla których -śmierć 
ojca stała się wprost katastrofą życiową. 
Zwłoki odstawione zostały do Instytutu 
medvcyny sadowej. . .

(a.). Zamach samobójczy starego 
przestępcy. W czasie obławy policyjnej, 
przeprowadzonej wczoraj na 
Ilf. Komisarjatu przytrzymany został Ma- 

... t ła :  v  t  r v t r a w n v  ~ *

IB sklepdw pad jednym dachem

Olbrzymi sztab usłużnych sprze­
dawczyń, miły nastrój czynią 

zakup przyjemnością.
8n Domy Towarowe

T R U ST
LW OW * HETMAŃSKA 12 'GPOD&CKAft5

krotnie notowany i karany złodziej. W. 
samochodzie „pościgowym" — w którym 
przewożono przytrzymanych ra  obławie 
podejrzanych osobników, Sąsiada wycią­
gani momentalnie scyzoryk i zranił się w 
klatkę piersiową. Lekarz Pogotowia upa­
trzył mu ranę. zresztą lekką.

(a.). Czwarty samach samooójczył... 
W dniu wczoraiszym w południe targnęła 
się na życie N. Królńwna. która przeb^a 
się nożem w pierś. Pogotowie przewio­
zło ją do szpitala powszechnego. Powód 
nieznany.

(a ). Krwawe zajście uMczne. Na ul.
Skarł-kowekiej obok kaw „Grand" 
powstała wczorai krwawa bgika na b1L 
żei nieznanem tle pomiędzy A n to n im  i 
Piotrem ?.ułvńsk:mi a kolporterem Moi- 
żes^em Hel1erem. Ponieważ wszvscv 
trzej zbrcini bvli w noże. przeto sporo 
zaięcia miało Pogotowie Ratunkowe.

TflRUCE
PAMUTKOWE

WYKONUJE  
SZYBKO  
i TANIO

LtTYR O W IC Z
Z A K Ł A D Y  KAMIENIARSKIE 

Lwów, PIEKARSKA 95
teł. 225-03. 1380

REPERTUAR KONSERW ATORJU>' POL. TOW.
MUZYCZNEGO

W  niedrielę , 2-go cżerwc* — w południe; 
I Doroczny K oncert zbiorowy czołowych ucz­
niów klas śpiewu, gry  skrzypcow ej, fo rtep iano­
wej. wiolonczelowej i k lasy  kam eralne1!.

W e w torek, 4-go czerw ca: W ieczór P ieśni i 
A ryj — w wykonaniu uczenie i uczniów klasy 
śpiewu solowego prof. Z. Kozłowskiej.

Zmarli we Lwowie
Z Seredych M arja Cupakowa, wdowa po art. 

mai., 1. 49, pogrzeb 2 bm. z k ry p ty  O rm iańskiej 
na  cm entarz Łyczakowski.

Paw eł Puszka, em, funkc. państw ., 1. 71, po­
grzeb 2 b. m., z A natom ii na cm. Janowski.

I. Zjazd Ko^źeńsbi 
b. wychowanków szkół 

podchorążych rezerwy saperów
W dniach 12 i 13 lipca br. odbędzie się w 

Modlinie, za zgodą i ap robatą  władz w ojsko­
wych. Zjazd koleżeński B. W ychowanków 
Szkół Podchorążych Rezerwy Saperów w Mo­
dlinie.

N a Z jeździe wygłoszone zostaną ciekawe 
re fe ra ty  fachowe, uzupełnione pokazem  sprzę­
tu  te c h rik i wojskow ej. Ponadto  Zjc.zd zajm ie 
się spraw ą; konsolidacji rezerw  technicznych 
Armjć i bliższej w spółpracy techników  reze r­
wy saperów  z 'm im ikam i wojskowymi, oraz di 
możność spo tkan ia  się B. Wychowankom ze

Pragnący  wziąć udziaf w Zjeździe proszeni 
są o zgłoszenie swego udziału  ju ż  w  czarin  
najbliższym  do K om itetu  W ykonawczego Z jaz­
du B. Wychowanków Szkół Podchorążych R e- 
zc^W. 5anc£Ów - -  W a rs z a w ^ ^  jił,-Z ielna- * 4
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SH A J W P O O W  S . % S . M ^ ^ B L € N D Y 1 H K 1
W ojskowy In s ty tu t Naukowo - Oświatowy, 
gdzie m ożna zasięgnąć in fo rm acji o program ie 
i ulgach przysługujących uczestnikom  Zjazdu.

K om itet W ykonawczy prosi w szystkich za­
interesow anych o zgłaszanie adresów  W ycho­
wanków Szkół Podchorążych Rezerw y Sape­
rów, a to celem rozesłan ia  rjożliw ic w szyst­
kim program u Zjazdu i zaproszeń.

N iew ątpliw ie pierw szy tego rodzaju  w Pol­
sce Zjazd spotka się z zain teresow aniem  i du­
żym udziałom uczestników.

O s ta tn ia  now ość sezonu

Bluzki i pulowerki
kordonkow e po  6*30 i 8'—

Józef NOWAK ^  M,ri,ekl t 
Uczmy się latać

Wobec wielkiego zainteresowania 
szybownictwem, Koło Szybowcowe L. 
O. P. P. we Lwowie, organizuje drugi 
teoretyczny kurs pilotażu szybowcowe­
go, który rozpoczyna się dnia 3 czerw­
ca br. Pierwszy wykład odbędzie się 
w sali XV na starym Uniwersytecie 
(ul. św. Mikołaja) o godzinie 19-tej. 
Absolwenci tego kursu będą mogli być 
przyjęci na kursa praktyczne jakie od­
bywają się w Czerwonym Kamieniu. 
Bliższych informacyj udziela, oraz 
zgłoszenia przyjmuje biuro Okręgu 
Wojewódzkiego L. O. P. U. we Lwo­
wie, ul. Podlewskiego 1, teł. 285-00.

Kursa nauki latania na szybowcach 
w Czerwonym Kamieniu też cieszą się 
wielkiem powodzeniem czego dowodem 
jest liczny na nich udział. Dotychczas 
odbyły się już dwa kursa stałe, obec­
nie prowadzony jest tak zw. kurs so­
botnio -  niedzielny. Lekcje praktyczne 
na tym kursie odbywają się w  soboty 
i niedziele. '*

Dnia 11 czerwca rozpoczyna się 
nowy stały kurs, który trwać będzie do 
końca miesfąca. W  tak krótkim czasie 
każdy może zdobyć kat. B. pilota szy­
bowcowego.

Informacyj w  tej sprawie również 
udziela się w biurze Okręgu Wojewódz 
kiego L. O. P. P. we Lwowie.O

Kostjnmy kąpielowe
'giK te — spodnie i bluzki p lliiW * ozt*tai* 

nowości ib ioM

ózef NOWAK p la e  M ar i teki 6

k o m u n i k a t y
POLSKI ZWIĄZEK ENTOMOLOGICZNY. V-te 

sebranio m iesięczne odbędzie się W poniedzia* 
ek, 3 bm. o godz. 18-tej w Muzeum im. Dzie- 
iuszyckich. Na porządku re fe ra ty ; D r. Nozkle- 
wicz! Uwagi o k ilku  gatunkach Żądłówćk z Po- 
io la ; H r. Toll: Przyczynek do znajom ości fau - 
Ły M otyli województw poznańskiego i pom or- 
ikiego. — Rozdział chlorom oru. — Gościa m ile 
»iu z i.n l I

OMYŁKI DRUKU Z „Salonu w iosennego" 
N recenzji z „Salonu Y/iosennego" p. Jan in y  
Cilian S tan isław skiej, zam ieszczonej w num e- 
■ze z dnia 31 m aja b. r , „K u rjera  Lwowskie­
go" zaszły następu jące  omyłki d ru k u , zam iast 
[czystość fa rby , p rak ty k a  i bu jność  rysunku" 
na być „czystość farby , fak tu źa  itd ." zam iast 
,na m iarę  p rzed im presjon istyczną" ma być 
, m anierę p rzed im presjon istyczną" .

POLSKIE TOWARZYSTWO FILOZOFICZ­
NE. W sobotę, 1 bm. odbędzie się o godz. 19-ej 
v sa li posiedzeń In s ty tu tu  filozoficznego U n i­
w ersytetu 347 p lenarne  posiedzenie naukowe, 
;a którcm  Dr. Sew eryna z Łuszczew skich 
Fioma>.nowa wygłosi odczyt p t, „O indukcji 
)rzez p roste  wyliczenie".

WALNE ZGROMADZENIE POLSKIEGO 
rOW ARZYSTWA HISTORYCZNEGO (część 
m nliczna), odbędzie się w poniedziałek  3 ezer 
vca o godz. 17-ej (5-ej) w Sali U n ji L ubelskiej 
JUniwersytetu Jan a  K azim ierza we Lwowie (ul. 
Marszałkowska 1, I p.) Porządek dzienny: 1) 
przemówienie P rezesa  P. T. H. 2) Odczyt P rof. 
.udw ika Kolankowskicgo pt. Problem  Krym u w 
iziejach Jag iellońsk ich .

DOROCZNY SALON WIOSENNY ARTY­
STÓW POLSKICH W E LW OW IE. —  PAŁAC 
SZTUKI — PLAC TARGÓW WSCHODNICH.

Pałacu Sztuki na placu Targów W schodnich 
jtw artym  je s t  doroczny Salon A rtystów  Pol- 
ikich. Sk ładają  się  nań  prace przeszło 70-ciu 
irty s tó w  z całej Po lsk i i obejm uje przeszło 
100 eksponatów . W sa li c en tra ln e j um ieszczono 
świeżo nadesłany  p o rtre t  ś. p. M arszałka pędz­
la prof. Rutkowskiego K arola, obok prace  Ko­
towskiego, O lpińskiego, T ru szs, W ygrzywal- 
skiego Feliksa, K ratochw ilow ej, Gościńskiego. 
W sali p o rtre tow ej, k tó ra  w zbudziła duże za­
interesow anie zwiedzających um ieszczono por­
tre t Dr. O rlińskiego pędzla p rof. Haw la. —- 
W Salonie ogólnym z w iększsm i kolekcjam i 
prac w ystąp ili; Ackcrówna, B reitehw ald , Fe- 
dorski, Krzyżanowski H enryk. Lam , Ł otock i.' 
M arsówńa, Minkiewiczowa, Nowakowska-Acc- 
dańska, Seidman, Stik, Strzygow ski, W alkero- 
wa i 22 arty stów  w arszaw skich nsjw y b itn ie j-

KRONIKA KRAKOWSKA

URUCHOMIONO AGENCJE POCZTOWA 
KRAKÓW — SOW INIEC. J e s t  ona czynna wy­
łącznie w dziale nadawczym, zaś w oddawczym 
usku teczn ia  doraźne w ypłaty  z książeczek PKO 
Godziny urzędow e: w dnie powszednie norm al­
nie, w niedziele 1 św ięta  od 9—18 1 od 15 — 18.

WYŚCIGOWY TOR SAMOCHODOWY je s t  
w trak c ie  budowy wzdłuż wałów nad Rudawą. 
P ro jek tow any  to r  będzie b iegł A leją  Focha, 
nową ulicą wzdłuż Rudawy, (poziom szosy na  
tym  td c in k u  zrównano z w ysokością w ałów ), ul. 
P iastow ską i Al. 8 M aja. W przyszłości to r  ten 
otrzym a tw ardą  naw ierzchnię, '

„MADAME DUBARRY" rom antyczna operet­
ka M illdckera i M ackebena, k tó ra  zdobyła so­
bie ta k  w ielkie powodzenie n a  scenie krakow ­
sk iej, pow tórzona będzie po raz 7-m y w po- 
n iedzałek, dn. 8 bm. po cenach zniżonych, Ż 
św ietną odtw órczynią p a r tj i  ty tu łow ej p, Z ofją  
Jaroszew ską na czele.

SYN USIŁOWAŁ ZAMORDOWAĆ MATKĘ. 
W domu p rzy  u l. Miodowej 29. m ieszka I tty  
M astingen z eynem Szulim em, 19-letnim  chło­
pakiem . W czoraj w ybuchła sprzeczka między 
m atką a synem  w czasie k tó re j w yrodny Szu- 
lim  porw ał za duży nóż kuchenny i ugodził nim  
m atkę w okolicę serca. O fiarą  zbrodniczego sy­
na zają ł się lekarz  Pogotowia ratunkow ego, a 
zbrodniarza  osadzono w w ięzieniu.

NIEUDANE OSZUSTWO DOKUMENTU. 
N iezwykłą spraw ę ro zp a tru je  sąd krakow ski. 
Chodzi tu  o sp ry tn e  podrobienie dokum entu na 
podstaw ie k tórego jego w łaściciel dom aga cię 
w ypłaty  14.000 zł. od osób których nazw iska f i ­
g u ru ją  na  sfałszow anym  dowodzie. W paździer­
n iku 1932 r. kupił M ichał Szyszko poseł i r a ­
dny m. Krakowa (dziś już  nie żyjący) re a l­
ność przy ul. U rzędniczej 28. W łaściciel realno ­
ści S tan isław  W ojdyło pobrał pełną sum ę za 
sprzedany dom gdy po śm ierci M. Szyszki zgło­
sił się do jego rodziny, żądając w ypłaty  re s ty tu  
jące j kwoty w wysc kości 13.380 zł. p rzedstaw ia­
jąc  dokum ent z podpisam i Szyszki i jego żo­
ny. Sędzia wysłał dokum ent do W arszaw y do u-

rzędu ekspertyz sądowych gdzie oszustwo wy­
szło na jaw , M ianowicie Szyszko i jego żona 
po kontrakcie  kupna w ręczyli W ojdyle dokum ent 
z ich podpisam i i zaw iadom ieniem  o dokona­
ne j tra n sa k c ji a te  w celu p rzen iesien ia  po­
da tku  wodociągowego n a  nowego w łaściciela. 
Z tego dokum entu wywabiono treść , pozostaw ia­
jąc  jedynie  podpisy pp. Szyszków, a  następn ie  
pism em  m aszynowem wpisano tek s t sk ryp tu  
dłużnego na  18.380 zł.

SZTYLETEM W  SERCE pchnął Adam K rzak 
parobczak w M ęcinie koło Lim anow ej swego 
kolegę Jan a  K róla. R ana okazała się śm ierte l­
ną gdyż K ról w kró tce  zm arł. Zabójcę przowie- 
ziono do K rakow a do tu te jszy ch  w ięzień.

KRW AW E PORACHUNKI rozegra ły  się we 
wsi 7-'mnod6ł m iędzy P io trem  Mączką a Jego 
młodszym bra tem  Janem . P io tr  widząc, że jego 
b ra t k ra ja  lob ie  chleb w yrw ał mu i  ręki nóż 
i ugodził go w rękę, p rzeb ija jąc  tę tn icę . Z po­
wodu allnego upływ a krw i Jan  Mączka zm arł.

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO
N edziela 2. 8. popot. „T rafika  pan i g enera­

łow ej" wiecz. „Nauczycielka*
Poniedziałek 8. 6. „M adame D u b trry "

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
APOLLO; „Św iat idzie naprzód"
ADRIA: „M alow ana zasłona"
BAGATELA: „Amok" i rew ja, K r ków w

kwiatach.*
MUZEUM PRZEMYSŁOWE: „Królowa szybko­

ść**^ „Na trop ie  złoczyńca**.
PROM IEŃ; „P ap iy k a" i „K siężna Aleksandra* 
SŁONKO: „Królowa K ry sty n a" (G re ta  G arbo). 
SOKÓŁ: „Skandal W Budapeszcie".
ŚW IT: „Szaleńcy"
SZTUKA: „ Z ło d z ie j  serc"
UCIECHA: „Poszukiwaczki złota"
WANDA: „Ludzie w bieli"  fC lark  Gable). 
ZORZA: „Piękny je s t  świat*.

szych. Osobne sale  za ję ła  zbiorow a w ystaw a 
M ierzeckiej Ja n in y  (F o to g ra fja  a rty s ty czn a ). 
Bardzo sym patycznie p rzedstaw ia  się m etalo­
p las tyka  R iplów nej. Całość uzupełn iają  kilim y 
z Drogojówki i z pracow ni G ajew skiej i W ar- 
tenbergow ej ze Lwowa. Liczne rzesze zwiedza­
jących  w yraża ją  się bardzo pochlebnie o po­
ziomie w ystawy. W ystaw a o tw artą  je s t  co­
dziennie od 9-tej rano  do zm roku le z  przerw y.

WYSTAWA HUCULSKIEGO PRZEMYSŁU 
REGIONALNEGO. Oddział Lwowski Towarz, 
P rzy jac ió ł H uculszczyzny zorganizow ał wy­
staw ę huculskiego przem ysłu regjonalncgo, 
k tó ra  m ieści się w sali O ficerskiego K dsyna 
Garnizonowego przy ul. Jabłonow skich 30. 1 p. 
W ystaw ę tę  można zwiedzać codziennie 
żadnych op łat od godz. 10—13 i 15—19. O ry­
g inalne  ł piękne eksponaty  w ystaw y (jak  Weł­
n iane  wojłoki, chodniki, w yroby snycerskie 
pięknie inkrustow ane m osiądzem  i paciorkam i, 
w yroby z m etalu , zabawki, noże sportow e i 
w, inn.) są  sprzedaw ane po wyjątkow o niskich 
cenach, na  dogodnych w arunkach sp ła t. Celem 
w ystaw y je s t  p rzy jście  z pomocą ubogiej lud ­
n o śc i huculskie j : spopularyzow anie o ryg inal­
nych Jej wyrobów.

W szyscy powinni skorzystać ze sposobności 
zakupienia  rzeczy pięknych i pożytecznych po 
wyjątkow o nisk ich  cen ac lr W ystąw a będzie 
o tw arta  tylko do 3 czerwca br.

Pod adresem Zarządu Gmiiy 
m. Lwowa

Miasto Lwów stara się usilnie — i to 
zupełnie racjonalnie — o zatrzymanie w 
swych murach wszelkich tu mieszczą­
cych się urzędów, władz, jakoteż i uczel­
ni. Ale jak Gmina lwowska w zrozumie­
niu tych kulturalnych placówek idzie im 
na rękę? Oto przykład; '

Od kilkunastu lat jest we Lwowie 
wyższa szkoła dla handlu zagranicznego, 
tak zwana „exportówka“. Dotychczas 
tę akademję ukończyło kilkaset studentów 
i studentek z egzaminem dyplomowym, 
który to egzamin jest na równi postawio­
ny z ukończeniem uniwersytetu z tytułem 
magisterskim. Akademicy ci, to młodzież 
pochodząca przeważnie ze Lwowa.

Zapytujemy, czy Zarząd Gminy mia­
sta Lwowa przyjął już kogo z tej mło­
dzieży swojej do swych instytucyj go­
spodarczych? Zdaje się, że nikogo.

Bezrobotni absolwenci W. S. H. Z. za 
naszem pośrednictwem apelują do Zarzą­
du Miasta, aby przy obsadzani*! wolnych 
stanowisk uwzględniał przedewszvsłkiem 
absolwentów tej lwowskiej Uczelni.

Grzeczność panów tramwajarzy
Codziennie niemal zasypują nas nasi 

czytelnicy skargami na temat problema­
tycznej grzeczności tramwajarzy lwow­
skich. Nie będziemy w tej chwili cytować 
poszczególnych wypadków, lista ich bo­
wiem byłaby dość obszerna. N;e mamy 
również zamiaru uogólniać tej sprawy, 
faktem jednak jest, że kilku konduktorów 
zapomina o tern, że tramwaj jest przed­
siębiorstwem publicznem, a tramwajarze 
funkcjonariuszami użyteczności publicz­
ne!. Nie od rzeczy przeto byłoby ze stro­

ny Dyrekcji wydanie odpowiednich po­
uczeń pod adresem panów tramwjaarzy. 
Gdyby się stosunki nie poprawiły, poda­
wać będziemy każdy fakt z nazwiskami.

Z Koła Ministrantów przy Kościele 
M. B. Ostrobramskiej

M ieszkańcy Górnego Łyczakowa z a s ta ją  o- 
beem e pod w rażeniem  nowego przepięknego 
św ięta  Salezjańskiego. Oto w ubiegłą niedzie- 
dziclę 26 bm. obchodzono przy  naszym  Kościele 
św ięto P a tro n k i Zgrom adzenia Salezjańskiego. 
Sam ą uroczystość poprzedziła 9-dniowa nowen­
na, zaś bezpośrednio uroczyste „Trlduum " z 
w ystaw ieniem  N. Sakram entu  i kazaniem . W 
samo św ięto odbyła się  u roczysta  sum a o 
godz. 10.30, k tó rą  celebrow ał Ks, P ra ła t  Li- 
brew ski w asyście W iel. Ks. Em anuela Słod- 
czyka i Ks, W ik tora  Zdrzałka —  Salezjanów. 
P iękne kazanie wygłosił ks. p rof. Mindowicz, 
W ieczorem o godz. 6.gJ

W czasie sumy chór Scm inarjum  Naucz, 
pod dyr. P ro f. Adam czaka przepięknie  wyko­
nał „Mszę M oniuszki" oraz p ieśn i do M. B. 
O strobram skiej „N ajśw iętsza  P an i"  i Beethove- 
na „N iebiosa głoszą" .

W ieczorem o godz. 6. odbyły się uroczyste 
nieszpory, k tó re  w asyście tych sam ych co rano 
Fsnażv odpraw ił K*. Ja n  Sw ierc , D yrek to r 
X.X Salezjanów W reszcie p rocesją  E uchary­
styczną w czasie k tó re j lud śpiew ał „Po gó­
rach dolinach" oraz ,.Te Deum " zakończono tę  
podniosłą uroczystóść.

Po nieszporach odśpiewali piękne m ini­
s tra n c i na  chórze p ieśn i do M- B. W spom ożenia 
W iernych p t. „Złączmy razem " układu Ks. A. 
Uhlondowskiego Sal.

KRONIKA PRZEMYSKA
POSIEDZENIE RADY M IEJSKIEJ 

D nia 29 m aja  b r. odbyło się pod przewód 
nictwem  p. p rezyden ta  m iasta  prof. dr. Z. 
Strońskiego, posiedzenie R ady M iejskiej z na ­
stępującym  porządkiem  dziennym : 1 ) p rzy ję ­
cie porządku obrad, 2) przyjęcie  protokołu z 
poprzedniego posiedzenia, 3) p rzy jęcie  kwoty 
22 tys. zł. z Kom. Funduszu Pożyczkowego — 
Zapomogowego na  poczet do tac ji za zniesiony 
podatek ładunkow y, 4) spraw a pożyczki 50.000 
zł. z Drogowego Fund. Pożyczkowego. 5) S ta­
tu t  podatku od szyldów i anonsów. 6) Zm iana 
s ta tu tu  podatku od psów. 7) Sprawa u stan o ­
w ienia 2 w iceprezydenta m iasta  i usta len ie  
uposażenia. 8) W nioski i in te rpelacje . Po za­
łatw ien iu  porządku obrad od punktu  1 do 4.. 
R. Dr. D erew ski re ferew ał spraw ę pedatku  od 
szyldów i anonsów. Nad tym pun stem obrad roz 
winęfa się ożywiona dyskusja  w k tó rej glos 
kolej ho zab iera li r, K onrbliłth  (Żyd. K lub Naro 
dowy), k tó ry  przem aw iał przeciwko uchw ale­
niu tego podatki: n astępn ie  głos zab ierali r.
S ty rsk i (K lub radnych BBW R), r. Zagajew ski 
Tadeusz (Po lsk i K lub R adnych), k tó ry  m in. 
p rosił o sprecyzow anie postanow ień s ta tu tu  w 
odniesieniu co do szyldów, p i-katów , i anon­
sów tow arzystw  hum anitarnych . Oświadczenie 
r. Dr. F.psteina (Żydowski Blok Gospodarczy), 
że radn i z Bloku Gospodarczego będą głosować 
za uchwaleniem  s ta tu tu , wywołało odgłosy 
niezadow olenia wśród radnych z Żydowskiego 
K lubu Narodowego. R. L au fe r z Żyd. Klubu 
N ar. przem aw iał przeciwko wnioskowi m agi­
s tra tu . R. prof. Ja siń sk i Jan , w rzeczowy spo-

D b a ją o a  o  z d ro w i*  dzclool
m a tk a  k u p u j*  ____ _

= C  Z E K O L A D Ę  asas*

A. P IA SEĆ K I S. A.
•jpnlitnrnt s jimnijlnU njrtjch mmhi

son przedstaw ił potrzebę uchw alenia s ta tu tu  pfl 
d a tku  od szyldów, w skazując, że lu m y  uzyska­
ne z tego źródła, pó jdą na zaspokojenie n a j­
konieczniejszych potrzeb  ludności n a jb ied n ie j­
szej. Po przem ów ieniach r. r. W alte ra  (Żyd. 
Blok Gosp.) i S tyrskiego (B BW R), dyskusję 
zakończył re fe re n t r. Dr. Drzew icki, poczem 
k w a lifik am ą  w iększością głosów w niosek m a­
g is tra tu  uchwalono. N astępn ie  R itte rm an  
referow ał zm ianę s ta tu tu  podatku od psów. Po 
załatw ien iu  spraw  gospodarczych, p rzystąp io ­
no do najw ażniejszego punk tu  obrad, a miano* 
wicie uchw alenia T-niosku Zarządu m iasta, do­
tyczącego w yboru drugiego w iceprezydenta 
m iasta , oraz p rzyznania  mu uposażenia wedle 
g rupy  VI. W dyskusji zabrał głos r. KornbUih 
(Żyd .KI. N arodow y), k tó ry  o 'w iadczył że klub 
jego będzie głosował za wnioskiem w tem  prze­
konaniu , że stanow isko jednego z w iceprezy­
dentów  m iasta  zostanie obsadzone przez żyda. 
W przeciw nym  razie, żydzi w yciągną jak  n a j­
dalej idące konsekw encje. W niosek uchwalone 
poczem załatw iono szereg  pom niejszych spraw 

Tak więc w niedługim  czasie m iasto nasze 
uzyska drugiego w iceprezydenta. Oczywiście 
Żydzi, k tó rzy  od początku ukonsty tuow ania się 
obecnej rady  m ie jsk ie j dom agali się stanow iska 
w iceprezydenta dla żyda, obecnie znowu swo­
je  „słuszne" żądania w yciągnęli na forum  pu ­
bliczne. M ieliśm y ju ż  w Stanisław ow ie prezy­
dentów  i w iceprezydentów  żydów, którzy  wca­
le m iastu  aię nie przysłużyli. I napraw dę, gdy. 
by obecnie doszło dotego, że drugie stanowisko 
w iceprezydenta zostałoby obsadzone przez ży­
da, wówczaa rad n i Polacy, w ykazaliby sw oją 
niem oc na  te ren ie  sam orządu stan isław ow ­
skiego. M iejm y nadzieję, że do tego n ie  dojdzie 
a drugim  w iceprezydentem  zostanie w ybrany 
Polak.

SALON SZ T U K I
obecnie Lwów P a s a  A Itflikolascha

o k a z y j n i  v i Salon. empire*. poaoj 
kombinowany,’ gamitur klub., $ tapczany) 
dywany perskie, i kilimy i wicie innych 

przedmiotów — t a n l o  igM

Siedem lat mieszkał z trupem 
ofiary pod podłogą

W  dniu 2 czerwca 1928 roku, za­
ginął w tajemniczy sposób mieszkaniec 
Równego Jan Korewa, który miesz­
kał w jednym domu ze swym szwa­
grem Pjotrem Podmajstrowiczcm. Za­
ginionego pomimo usilnych poszuki­
wań w ciągu 7-mh.i lat nie odnalezio­
no.

Dopiero onegdoj nasktifek donie­
sienia jednego z sąsiadów Knrcwy 
policja zerwała podłogę w mie­
szkania Podtnajslrn'vicza i na głę­
bokości około 90 cm. znalazła  

szkielet Korowy.
Podmą jstrowicz usiłował popełnić 

samobójstwo, przecinając sobie gardło 
W  stanic ciężkim przewiezione go do 
szpitala, gdzie pozostaje pod strażą 
policji, jako podejrzany o zamordo­
wanie Korewy.
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O Jedną ^rjentacje
Przywódca sjonistów W. żabo  ty li­

ski na uroczystem zgromadzeniu ży- 
dowskiem ku czci Marszałka Piłsud­
skiego, odbytem 29 maja w  W arsza­
wie wygłosił referat p t . : „Polska a Pa 
iestyna'*.

W  powodzi komplementów pod adre 
sem Polski znalazło się jednak w refe­
racie Ż. jedno zastrzeżenie.

„Istnieje mianowicie w polskich ko­
lach rządowych podwójna buchalter ja, 
która przynosi wiele szkody normal­
nemu rozwojowi tych stosunków. D u­
alizm ten  polega na tern, że  w stosun­
ku do samej Palestyny sfery rządzące

Powiesił rzekomego 
złodzieja za nogi

Mieszkańcowi wsi Załęże pod Kta 
kowem Piotrowi Waśce zginął z kurtki 
portfel z kiJkudziesręciu złotymi Mań­
ko podcjrzywając, iż portfel ten ukradł, 
mu paróbek Batuszewski, wpowadził 
rzekomego złodzieja do chaty i począł 
go bić, domagając .się zwrotu portfelu. 
Choć p a ro b ek  przysięgał, że sumienie 
ma czyste, W aśko znęcał się w dal­
szym ciągit. :

Nie mogąc wymóc zeznania, skrę­
pował parobka postronkami i za ­
wiesił go za  nogi na haku pod  
pułapem. B ałuszew ski wisiał dość 
długo, gdyż, jak w ykazało śledz­
two, mdlał pięciokrotnie. Gospu- 

' darz zdejm ow ał go w tedy i  oblewał 
wodą. Gdy parobek odzyskiw ał 
przytomność, oprawca zawieszał 

go ponownie.
Wreszcie Batuszewskiemu udało 

się uciec. Waśkę aresztowano.
Podczas rewizji w chacie policjanci 

znaleźli portfel w  rękawie kurty, gdzie  
W aśko schował pieniądze, o czem za­
pomniał.

Sąd okręgowy w Sanoku skazał o- 
prawcę na dwa miesiące więzienia.

orjentują Się na tych, którzy kraj bu­
dują. Ale w shm ej Polsce jest się zor­
ientowanym  właśnie na tych, którzy  
bąd*. w tale nie są  zw olennikam i Pale­
styny, bądź ieź  czynią dla niej bardzo  
mało bez wewnętrznego rozmachu i 
bez szczerej wiary w jej przyszłość. 
Gdy się mówi o Palestynie, nie szczę­
dzi się pochwał sjonistom. Gdy idzie o 
sprawę jakąś w sam ej Polsce, spoglą­
da się na w szystkich innych, tyłkó nie 
na sjonistów t(.

Niestety, tak dobrze —  jak twier­
dzi Żabotyński —  jeszcze w Polsce 
nie jest. Pożądanemby było, aby za­
istniała „w kółaćh rządowych" i w 
całej Polsce jedna orjćntacja —  anty­
semicka

Wtedy żaden Żabotyński nie będzie 
mógł narzekać na jakiś dualizm.

Tiłiadcm ośd spotlaw t
D ZISIEJSZE IMPREZY SP O R tO W E

■ WARSZAWA. Mecz ligowy L cgja  W arsza­
w ianka.

M iędzynarodowy mficz m otocyklowy W ar­
szawa W iedeń.

Początek tygodnia  spo rtu  akadem ickiego 
i zawody p. n. „10 strzałów  ku chwale Ojczy­
zny."

ŁÓDŹ. Mecz ligow y Ł. K. tł. — W arta.
KRAKÓW. Mecz ligowy Cw-myia— Ruch.
F in a ł tcnnisow ych m istrzostw  M ałopolski.
WILNO. M istrzostw a Polski w siatków ce 

m ęskiej.
M iędzynarodowy mecz tennisow y Ryga — 

W ino.
LWÓW. Mećz ligowy Pogoń —  W isła na 

boisku „Pogoni" o godz. 17.15.
L ekkoatle tyczne m is trzo stw a  okręgu pań, 

panów i jun iorów  o godz. 8 na boisku „Pogo­
ni".

Mecz o m istrz  ligi okr. Lechja — U kraina 
na boisku „C zarnych" o godz. 16.30.,

WALNY ZJAZD LW. OKR. ZW. * 
NARCIARSKIEGO.

Dnia 25. ub. m. odbył się Walny 
Zjazd Delegatów Lwowskiego Okręgo­
wego Związku Narciarskiego. Licznie 
przybyłych Delegatów powitał prezes 
p. Inż. Kullman, poczem przedstawił 
sprawozdanie działalności Zarządu. Na 
przewodniczącego dnia wybrano p. Prof. 
Klemensiewicza i po daniu absolutofjunl 
ustępującemu zarządowi rozwinęła się 
żywa dyskusja w której brali udział pp. 
prof. Klemensiewicz, Inż. Kullman, Dr. 
Reichenstein, Inż. Stobiecki, Dyr. Guzfc- 
cki i inni na temat zniesienia zniżek In­
dywidualnych i strat jakie poniósł rozwój 
narciarstwa i kluby, w których liczba 
członków spadła w ubiegłym roku o 50 
proc. Uchwalono wystosować do p. Mi­
nistra Komunikacji prośbę o przywróce­
nie zniżek na rok bieżący gdyż związki

DzUń piąty . 26. V. 1935. 
1600 m. — 500 zł, 
Com tessin 57 Czyż *)' 
Jestem  Pewna 5 7 .Kończal 
Noemi 57 Janusik  
Tot. 8, cz. 1.55, 0.75 d. — 4 

. 1.800 m. —• 1.200 zł.
Orion 59 Z iem iański 1)’ 
G l a d i a t o r  59 Kończal 2) 
Tot. 10.50, cz. 2.7, L d.

Tot. 10.50, 6-50, 10, 7.50, cz 
2.36, szyja — 1.50 d.

d. — 2.50 d. 
T or ciężki.

BS. 2.100 m. — 900 zł.
K arta  56 Czyż 
Korca 56 Janusik  2)
P a rh e r  60 Gajewski 3J 
S finks 58 E liasz 
Muza 56 Bogobowicz 

-2 Reklam a 56 Czyż
Tot. 61. 17, 15, cz. 2.51, 1.25 
d. — 0,50 d.

31. 2.000 m. —  1.000 zł.
Ibn N cdjasz 50 Janusik  1) 
M arosz 59 Jankiew icz 2)

10 Morocz 39 Bogobcwicz :)  
Jem en 59 B alcer 
Vali 62 Gajewski 
K aragos 62 Tobiasz 

10 Modrzew 59 Kończal 
Medal 59 Ustinow

35. 1.800 m. — 500 z.„
13 O stoja 56 Jan u sik  1)

G ladys 56 Bogobowicz 2) 
O g a rck h is  Tobiasz 3)
Lumen 59 Kończal
Tot. 8.50, 5-50, 6, cz. 2.11.
2.25 d. — 6 d.

36. 3.600 m. przeszk. — 600 ł
Minc rwa 72 K otlarz 1)
N efisa 72 K asprzak 2)

11 Czuwał 71 Magdy
Tot. 7.50, cz. 5.10, 5 d. — 15 d.

37. 1.800 m. — 800 z
O Galicja 60 K ondraciak 1)
o Bandolet 62 M atuszewski 1)
2 Frywolny 58 K apusiak

Zinia 56 Bogobowicz
Tot. 19.50 , 7.50, 6, cz. 2.151/2
3.50 d. — 1.50 d.

38. 1.800 m. — 500 zł.
18 M aleńka 57 U stinow  1) 
13 Falsa  56 Kończal 2)
9 Eol 59 Ziem iański 3) 

T hais 57 Eliasz 
2 Lola Beeth 57 B eth 

Tot. 9.50, 6, 7, cz. 2.11, 2.3<,

i sekcje narciarskie stoją przed ruiną fi­
nansową.

Następnie wybrano przez aklamację 
nowy zarząd z prezesem Inż. Kullmanem 
Karolem na czele.
POLSCY TEN1S1&CI WE WROCŁAWIU.

W dniu 30. ub. m. rozpoczął się we 
Wrocławiu i trwać będzie do 2 czerwca 
b. r. międzynarodowy turniej tenisowy 
we Wrocławiu, w którym startują nasi 
tenisiści.

W pierwszym dniu turnieju w  grze 
pojedynczej Popławski pokonał Koszem 
6:0, 6:1, a Majewski wygrał z Gizem
6 :1, 6 :1.

W grze podwójnej panów para Po­
pławski—Majewski wygrała z niemiec­
kim doublem Onasch—Gebftr 6:1, 6:2. 
W  drugiej rundzie jednak para polska 
uległa Węgrom Gabrowits —  Balasz 
2:6, 4:6.

W  grze podwójnej pań Volkmerówna
—Stefanówna wygrały z para niemiecką 
Jensch—Donnćr 6:0, 6:1.

W ARSZaW A N i  trćnigow em  spotkaniu  tfin- 
nisówetti podczas obozu tla  korcie L eg ji międ y 
TatlowSkim i W ittm anem  zwycięstwo odniósł 
Tf łowski w stęeunku 6:8, 6:4. 6:3.

POZNAŃ. W korespondencyjnych zawodach 
strzeleckich polsko angielskich d rużyna po­
znańskiego K. P. W. uzyskAła 3604 punkty  na 
4Q0 możliwych. Indyw idualnie pierw sze m ie j­
sce zdobył Jaskó lsk i 378 pkt. na 400 m ożli­
wych. S trzelano w odległości 50 m tr. w pozy­
c ji leżącej do tarczy  o lim pijskiej.

W yniki strzelców  angielskich nie eą jesz ­
cze znane.

BRUKSELA. W B rukseli wobec 20.000 w i­
dzów B elg ja  rozegrała  mecz p iłkarsk i ze Szwaj 
carją , wyw alczając doskonały d la siebie wynik 
n iero zstrzygn ię ty  2:2. Do przerw y prow adziła 
Szw ajcar ja  2:0. B ram ki zdobyli: K ielholz dla 
Szw ajcarji a van Beeck dla B elgji. Pozostałe 
dwie b ram ki padły ze strzałów  sam obójczych.

BRUKSELA. K u ra to rju m  szkolne zwróciło 
się z p rośbą  do B elgijskiego Związku P iłk i 
nożnej, o bezpłatne udostępnienie  m łodzieży 
Szkolnój obejrzen ia  meczd Polska — B elgja w 
lekkiej a tle tyce. Związek be lg ijsk i w yraził na 
to zgodę i przeznaczył 20.000 m iejsc dla mło­
dzieży szkolnej.

PARYŻ. W dalszych rozgryw kach t e n i s o ­
wych o m istrzostw o F ran c ji P e rry  zwyciężył 
zdecydowanie A ustra lijczyka  T urnbu lla  6:3, 
6:3, 6:3. B oussus w ygrał z  A ustralijczykiem  
Hopm annem  w 5 se tach a A ustin , znajdujący 
się obecnie w doskonałej form ie, wyelim ino­
wał M frlicha 6:0, 6:1. 6:4.

N iespodzianką była również porażka Stefn- 
niego, k tó ry  przegrał z Francuzem  B ernardem  
3:6, 7:9, 3:6.

Program wyścigów konnych
Gonitwa I. — 600 zł. (przeszkody)
Dla 4 1. i st. koni.
Dyst. ok. 3.200 m.

36 Czuwaj, chł. Magdy, 71 kg 
24 Leta, ż. Gajewski, 74 kg
36 Nefisa, ż. Gajewski, 74 kg

Gonitwa II. — 900 zł.
Dla 3 I. i st. og. i kl. angto-arabsk.
Dyst. ok. 2.000 m.

37 Bandolet, j. Matuszewski, 62 kg
Flawja, j. Kondraciak, 65 kg

Najlepszy t  ■ejtańatycb 
aparatów ta—

KODAK BB,
który rakapla* waf-rołe:

JAN B U J A K
Lwów* Kaperałka 4. 

tak 218-34

Za zwrotem niniejszego kupónu
cena zamiast Zł. 15. Zł. 12.50.

58C

37 Frywolny, chł. Kapuściak, 58 kg 
2 Rijad, j. Janusik, 58 kg

Gonitwa III. — 800 zł. (przeszkody)’
Dla 4 1. i st. koni. - 
Dyst. ok. 3.600 m.
Elf, p. Miklewski, 74 kg 

1 Jota, j. Wójcik ,71 kg 
Mitra, chł. Kolago, 70 kg 
Ortel, chł. Lussa, 72 kg
Gonitwa IV. — l.ÓOO zł.
Dla 4 1. I st. og. i kl, arabsk.
Dyst. ok. 2.400 m.
Akaba, j .Matuszewski, 57 kg

18 Bankrut, j. Tokarczyk, 59 kg 
34 Marosz, chł. Jankiewicz, 59 kg 
34 Karagos, j. Tobiasz, 62 kg
34 Morocz, j. Bogobowicz, 69 kg 

Prijam, j. Janusik, 59 kg 
34 Vaii, N. N., 62 kg

Gonitwa V. — 700 zł.
Dla 3 1. og. i kl.

. Dyst. ok. 1.800 mf 
Admonicja, j. Pietruczuk 57 kg 

30 Daj, j. Bogobowicz, 58 kg 
32 Gladjator, j. Kończal, 58 kg
38 Maleńka, ź. Ustinow, 57 kg 
21 Passiflora, j. Eljasz II., 56 kg
30 Szanfary, ż . Ziemiański, 59 kg 
15 Toruń, j. Rusin, 58 kg

Gonitwa VI. — 1.100 zL
Dla 3 1. og. i kl.
Dyst. ok. 2.400 m.

49 Cnmhine, N. N., 56 kg 
Farina, i .  Olejnik, 57 kg 

32 Orjon, ż. Ziemiański, 59 kg 
21 Passiflora, j. Eljasz II., 56 kg 
17 Parhenis, j. Szyszko, 56 kg

Gonitwa VII. — 500 zł.
Dla 4 1. i st. og. i kl.
Dyst. ok. 2.200 m.

19 Ameore canta, j. Czyż, 57 l g 
19 Eneida, j. Kończal, 58 kg
40 Flagranti, j. Pietrucżuk, 60 kg •
31 Jestem Pewna, i. Kończal, 56 kg 
40 Lady Langden, j. Janusik, 58 kg

8 Nuda, j. Janusik, 57 kg '
NASZE TYPY: .

1. Leta
2. Flawja, Rijaa
3. jota, Mitra
4. Marosz, Bankrut
5. Passiflora, Gladiator, Da^
6. Farina, Orion
7. Amore Canta, Eneida.

TED.

Dzień szósty. 28. V. 1935 
39. 4.200 m. —  700 zł.

In d ja  70 por. W ójcik 1)
1 C en tu rja  70 p. Miklewski 2) 

N aułaka upadł'
Tot. 7, cz. 5.41, 25 d.

10. 1.300 m. — 700 zł.
Miraż 53 Kłębek -)
Lech 59 M atuszewski °)

19 Lady Lang 60 Jan u sik  3) 
Gazlina 57 Czyż 
F lag ran ti 5S P ietruczuk  

19 Rozkesz 57 Tobiasz
Tot. 32.50, 13, 9, cz 2 5, o łeb 
szyja.

U . 2.500 pł. —  500 zł.
14 Bibi 66 L ussa 1")
11 Eh Bien 69 K asprzak 2)

9 F reuch  70 K otlarz 8)
A lpsra 66 "Wierzbicki 

14 N«blesse Obi. 69 Głowacki 
. Tot. 23.50, 00.50, 30.50, cz. 5. 

5 d. — 4 d.

17 G ardenia 56 Bogobowicz 2) 
D ogaresa 56 K ucharski 
Tot. 6.50 cz. 1.4S, o Icb — 4 d.

10

2.000 m. — 1-200 zł.
M askota 57 Janusik  1) 
M inatc t 59 A ugustyniak  2) 
M ulatka 57 E ogotow icz 3) 
Tornado 65 Jankicw irz 
Mćczot 59 Tokarczyk  
Tot. 7, 6. 8, cz. 2.27, o sźyję  
—  o śzyję.

14, l.soo m. — 500 7.ł.
P a tro l 58 Dymek 1)
C zarka 56 Janusik  2)
Łobuz 58 Rusin 3)
U topia 56 Szyszko  
W arta  56 Bogobowicz 
P ra t  58 Balcer 
F iga 56 Bćws 
C zw artak 58 K apuściak  
W o j t e k  58 Eliasz 
Tot, 59, 15.50, 11, 12, cz. 2 
o szy ję  —  l d .
Tor elastyczny.

42. 1.600 m. — TOO zł. 
7 E nergia 56 Czyż l ) 13

Dzień siódmy. 30. V. 19o5. 
2.000 m. — 900 zł.

G r a v c lo t  58 Kończal 1) 
B r s v o  Polną 56 Rusin 2)

23 A nita II 54 K ucharski
Tot. 7, cz. 2.17, o łeb — 1 ć.

46. 1.600 m. — 500 zł.
21 Fryw olna 56 Bogobowicz 1) 
33 Falsa  56 Kończal 2)
35 O garet 58 Tobasz

Tot. 8 cz. 1.50, 2.50 d. — 7d .
47. 2.800 pł. — 500 zł.
19 G ralda 70 p. W ójcik 1)
12 K orynna 70 p. Zarczcwski 2)

Tcnówna 70 p. Żwan 
10 B ranka 70 p. Miklewski

Tot. 19, 7, 6. cz. 3.35, o łeb 
12 d.

48. 2.200 m. — 2.000 zł.
1S A rgonauta 59 Tobiasz 1)
4) Assagay 59 Bogobowicz 2) 

2S P erkun  59 Rybka o)
Porta  57 Jan u sik  

2S Mekka 57 M atuszewski
Tot. 81.50, 27.50. 10.50, t
2.45. I d .  — 2.50 d.

49. J.600 m. —- 500 U.
2-5 Combihc 56 Kończal 1)
23 Norok 58 Bogobowicz 2) 

U n ika t 58 R usin 
21 Ozon 59 Ziem iański

Tot. 21, 8, 6, cz. 1.53, 2.50 
— 3 d.

50. 1.800 m. — 1000 zł.

34 Jenscn  59 B alcer 1)
10 Miecznik 59 U stinow  2) 

P rorok 59 Jan u sik  3)
10 Mameluk 59 Jankie-., icz 
10 Mcnelik 59 Kawalec

Gazal Elkcn 62 Kendraciak 
15 M anitoba 57 Tokarczyk 

M uchawiec 59 Tobiasz 
M andolina 57 Kończal 
Tot. 23, 11.50. 7, 7, cz. 2.16, 
1 d. -  0.59 d.

51. 2.000 m. 700 zł.
20 H onflcur 59 Kawak*
20 Irk u t 60 Kończal 2)
20 P an lh a  Rhci 58 El 

6 M urat 63 Bogobo'' : . 
27 B antam  62 Z iem iański 

6 Fenol a 60 Czyż 
Tot. 49. 23.50. 1
4 d. — 2 d.

1)

sz 3)

cz. 2,18,

52. 1.800 m. — 700 zł.
i:', Turoń 59 Z iem iański 1)
12 Lalka 54 M atuszewski 2) 
12 P an d u r 58 Bogobowicz 3 j 
12 H nrm oran 58 Tobiasz 
12 H uroń 58 K ondraciak 

Tot. 51, 16.50, 10, cz. 
o leb — 1.50 d.
Tor ciężki.

2.6.

9 B

SUKIENKI od zł. 1'75, UBRa NKA ZABAWOWE od zł. 1*95, UBRANKA LETNIE od zł. 3*65, D C D T I  C T  A  R t f  
FARTUSZKI od zł. 1*30, PYJAMY od zł. 525, KOSZULKI SPORTOWE CHŁOPIĘCE “ *  *“  11  * H  a  1 M n , %  
od z l 1-80, K O S Z U L K I  D Z I E N N E  od zł. 115, K O S Z U L K I  N O C N E  od zł. 1'90 HOTEL GEORGE‘A 1
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O odżywianiu młodzieży szkolnej
P rzy  dokładnej obserw scji możem-y stw ie r­

dzić, że około 70 proc. m łodzieży szkolnej nie 
m a czasu na  spożycie w spokoju śn iadan ia. — 
Dzieci idą do szkoły przew ażnie naczczo i albo 
odczuwają głód w czasie nauki, albo też przez 
spożywanie obfitszego śn iadan ia  drugiego tracą  
ap e ty t do obiadu. Tymczasem śniadanie  powinno 
stanow ić podstawowy posiłek młodzieży szkol­
n e j. W ciągu przedpołudniow ej nauki zużywa 
ona najw ięcej en erg ji, k tó rą  może w dosta tecz­
n e j ilości w ytw arzać tylko' odpowiednie, pełno­
w artościow e pożywienie. Pożywienie to  spełnia 
ponadto jeszcze zadanie dostarczan ia  budulca 
w zrostu rozw ijającem u się organizm ow i, budul­
ca do tw orzenia krw i, m ięśni 5 kuśćca, spec ja l­
nej pożywki dla nerwów, Jeśli p ierw sze śniada 
nie nie zaw iera w szystkich substancy j niezbęd­
nych do spełnienia, tego zadania, dziecko s ta je  
się nerwowe, drażliw e, nie może sktapić uwagi, 
nauka  spraw ia mu trudnośc i, zwłaszcza na 
■wiosnę, kiedy nerw y, są  nadw yrężone, a orga­
nizm wyczerpany, a kiedy w łaśnie przypada n a j­
b ardziej in tensyw na praca. Z estaw ienie śniada­
n ia  w ten  sposób, aby n ietylko zaspokoiło chwi­
lowy głód dziecka, ale stanow iło rzeczyw istą 
korzyść dla jego zdrow ia i zdolności do pracy, 
nie je s t  rzeczą tru d n ą . W ystarczy zastąp ić  k,n- 
v ę  i herbatę, na  śniadan ie  napojem , k tó ry  do­
starczy  najw ażniejszych w itam in, oraz w szyst­
kich niezbędnych substancy j odżywczych w od­
powiedniej ilości i w odpowiednio przetw orzo­
nej form ie, tak , że zo sta je  na ty ch m iast zasym i­
lowane i całkowicie zużyte, nie obciążając żo­
łądka. Taki napój możemy uzyskać przy pomocy 
Ovoraaltyny. Ovom aItyna podnosi łatw ostraw - 
ność i w artość odżywczą mleka, nadając  mu 
przytem  doskonały sm ak, tak , że dzieci, k tóre 
do picia m leka trzeba  zmuszać, chętnie p rzy j­
m ują  je  z Ovom altyną. N apój ten  je s t  tak  ła t ­
wy do przyrządzania , że można podawać go na­
w et w najw iększym  pośpiechu. R acjonaln ie  od­
żyw iane dzieci, s ta ją  się odporne przeciw  cho­
robom , są  łatw iejsze  do prow adzenia i w ykazują 
w iększą pilność, s ta jąc  się praw dziw a pociechą 
Swych rodzicow. (x )

W IELKIE ZAINTERESOWANIE JĘZYKIEM 

POLSKIM W  NIEMCZECH.

MEMCY W RZESZY UCZ£ SIĘ POLSKIEGO
W osta tn ich  czasach wzrosło w bardzo zna­

cznym  stopniu  zain teresow anie językiem  pol­
skim  w Niemczech. Świądczy o tem m. in. fak t, 
że czasopism o lingw istyczne „W eltverkehrs- 
S prachen" w Lipsku, poświęcone studjom  głów­
n y ch  języków światowych, przeprow adza w o- 
• ta tn im  num erze ankietę  w§ród swoich czyteln i­
ków  w spraw ie założenia działu polskiego, a to 
w skutek bardzo licznych zapy tań  i życzeń, o- 
trzym yw anych przez redakcję  owego pism a.

Również wychodzące w W arszaw ie czasopismo 
>,Echo Obcojęzyczne Niemiecko - Polskie" 
[(„D eutsch-Polnischea Eeho“) otrzym ało o s ta t­
n io  od swego przedstaw icie la  w B erlin ie  donie­
sien ie , te  zain teresow anie  tem  pism em  dwuję- 
zyeznem  je s t  coraz w iększe; szczególnem powo­
dzeniem  cieszą “ię w . Niemczech wyimki z au­
to rów  polskich,- podawane w raz z przekładam  
niem ieckim . N iektórzy  Niemcy, znający  język 
francusk i, chętn ie  posługu ją  się również wyda­
niem  francusko-polskiem  tegoż „Echa O bcoję­
zycznego1* („L*Echo F ranco-P olonais") dla 
większego uzupełnienia sw ojej znajom ości języ ­
ka polskiego. (x) |

b e z  p ie n ię d z y
sprzedaje 

u rz ę d n ik o m  b e z  p o rę c z y c ie la
DOROTEUM Braj ero  wslca 3

JAK OGŁA5ZAĆ —  T O  W  „KURJERZE"!

CZY W IEC IE?
ie  srebrzenia jest tylko wów-*  
t n s  trwałe, jeżeli zapomeeą 
W« ‘wrfi da sią sprawdzić ilość 
, j « k r v e l a  Srebrnego. Iaao 
erabrtdaia są bezwartościowa*

P R Z E D *  P O

SREBRZENIU 
{•letn ią  gwarancją wydaje

„GALWAN O PLATER'
KOPERNIKA 14. 

NAPRZECIW KINA .KOPERNIK*

PLUSKW Y
tępi radykalnie świeca S-gas

F y,SAN0S‘
raneja. Ządafefe wssędsio S-gax
„ s a n o s “
„SANOS" Lwów 
KI* Tańskiej 3.
•6/4. Tel. 212-62

~ Jedyna katolicka wytw0rnla
i siatek de egredzca, wkła- 
i dćw aiatkowyeh do łć że k, 
era* wszelkich robćt wcho- 

j dząeyeh w zakres ślusarstwa
MICHAŁ W IĘC EK

Lwów, Pełczyński' 24 tel 215-81 i&i 418'

Magazyn pościeli R. DRŻAŁA
LWÓW, CH0RĄŻCZY7N1 6* 

yoleca kołdry, materace, przerabia kołdry po 
4 *2, materace po 6 *1. przyjmuje pierze do 
, r da tel. 294-81, 837

MEBLE
fadalaie, sypialnie 
gabinety, tapczany, 

klaby poleea i 
Wiedańaka 
Wytwórnia' 
Stalarake-i 
tanieeraka

Lwów, Syk«i 
atnska 41 tą). 
00.70 »04

D R U K A R N I A
K R E S O W A

t
m L W Ó W ,  ULICA 

MOCHNACKIEGO

L. 48. TEL. 292-46

W

Przyjmuje do wykona­
nia: działa, broazory, 
listy, koperty, zapro­
s i  a. wie eterkl, śluby 
Ł p. — Ceny koska- 

leneyjae.

PARASOLE, PARASOLKI
Parasole ogro­
dowo I mierni­
cze, naprawy, 
pokrycia poleea 
jedyna katolicka 

firma

„Paragon*
Mer ja Bemowa 

Lwów, 
Wałowa %

3
Paniom Domu
poszukującym kucharki, służą­
cej, pielęgniarki, wychowaw­
czyni —■ umieszczamy drobne 
ogłoszenie do 15 słów 2 razy

BEZPŁATN IE
Prosimy

T E L E F O N .. . ,

i i qui*nitoiM|
k i o  li om*

^  T*KYIIAK.
a j  i i k i i o w i c

r i  iwów

UBRANIA i RAGLAN9
TRENCHCOATY, MUNDURY WOJSKOWE  

i MUNDURKI STUDENCKIE
w y k o  n u | e

po najtanszyeh eenaeh według najnowszych 
żernali i na dogodnyeh warunkach. 

Równocześnie zawiadamiamy, żo pracownię 
naazą przenieśliśmy z ul. Kopernika 17 na 
Zimorowlesa 5 róg Małeckiego.

„Spójnia"
Spółdzielnia Krawieeka

877 z ogriniezoni odpowlidzialnoicią «  Lwowlo
Z i m o r o w i c z a  5

Biuro Reklam Świetlnych 
i Plakatowania Afiszów 

Lwów, ul. Lindego 7, tel. 20-98
Najkorzystniejszą jest reklama świetl­

na w estetycznych, specjalnie do rekla­
my zbudowanych blokach świetlnych 
przy przystankach tramwajowych i 
autobusowych. Bloki oświetlone do 
późnej nocy, oglądane są przez tysiące 
osób.

Dział plakatowania afiszów wyposa­
żony w  tablice tak w  oentrum miasta jak 
i na peryferiach daje rękojmię należytej 
w tym kierunku reklamy. 562

AUDYCJE RADJOWE
Radjostacja lwowska

N iedziela, dn ia  2 czerwca 1935 r .
9.00 Aud. poranna. 10.00 (Lw.) P rogram  n a  

dz. bież. 10.05 T r . z Poznania . N abożeństw o. 
Kazanie n a  n iedzielę  szóstą  po W ielkiej Nocy 
p t. „U fajc ie , Jam  zwyciężył św ia t :** wygł. ks. 
prof. dr. M ichał Klepacz. P o  nabożeństw ie -  
m uzyka z p ły t. 11.57 Sygnał czasu i hejna ł. 
12.03 W iadom ości m eteor. > rolnicze. 12.05 (Lw.) 
Silva re ru m  i re p e r tu a r  T eatrów  i kin. 12.15 
P o ran ek  fnuzyczny> W ykonaw cy: O rk . Sym f. 
P. R. pod dyr. Józefa  O zim ińskiego i  Lid ja  
Km itow a (skrzypce .). W p rzerw ie  ok. godz. 
13.00—13.15 T ea tr  W yobraźni ni łaje frgm . ału- 
chowdskowy. „K rólow a K orony Polskiej'* ' S t. 
W yspiańsk iego  w rad jo fo n . W . Hulewicza.

14.00 (Lw.) „K oncert życzeń". 14.35 Transm . 
z Gdyni. „W  porcie rybackim  w Gdyni" repor­
taż  przeprow adzony przez B ohdana Pawłowicza 
i Janusza  Stępowskiego. 15.00 (Lw.) K w adrans 
kobiety rolniczki. 15.15 (Lw.) N oskow ski: Po­
lonez elegijny. 15.22 „Przegląd  rynków  produk­
tów ro lnych" 15.35 (Lw.) K arłow icz: R om ans — 
Um ińska (koncert skrzypcowy) (p ły ty ). 15.45 
„U trap ien ie  z krow am i" gawęda, wygł. p rof. 
S tefan  B iedrzycki. 16.00 Muzyka w wyk. M ałej 
O rk iestry  P. R. 16.40 „U źródeł potęgi" rozm o­
wa księcia G in tu łta  z Sułkowskim , fr. z „Po­
piołów** Żerom skiego. 17.00 A rje  i  p ieśni w 
wyk. W andy Łozińskiej. P rzy  fo rtep . p rof. L. 
U rs te in . S. Snieckowski. 17.20 (Lw.) Chwla Al- 
beniza (p ły ty ). 17.35 „Łamigłówki d la dzieci" — 
podyktuje H enryk Ładosz. 17.50 „W tea trze"  — 
odczyt z cyklu „U u ltu ra  życia codziennego" — 
wygł. Jan in a  W arnecka. 18.00 (Lw.) „Im presje 
m uzyczne" rep o rtaż  m uzyczny Celiny N ahlik. 
18.45 „Do jak ie j szkoły kierow ać dzieci" wygł. 
inż. Tadeusz Czys+ohorski. 19.00 (Lw.) P rogram  
na dzień nast. 19.38 W iad. sportow e. 19.13 Kon­
cert fortepianow y. 19.45 P odróżu jm y: „W księ­
stw ie biskupa-poety  na W arm ji" , fe lje ton  wygł. 
Jan  Grabowski. 20.00 D ziennik wieczorny. 20.101 
„Jak  p racu jem y i żyjem y w Polsce". 20.15 (Lw.) 
»>W godzinę śm ierci". 21.30 ,.Co czytać" (o 
książkach zapom nianych) — omówi Stanisław  
R yszard Dobrowolski. 21.45 (Lw.) W iadom ości 
sportowe. 21.46 W iadom ości sportow e. 22.90 
(Lw.) K oncert reklam ow y. 22.15 K oncert m uzyki 
polskiej w wyk. Ork. Symf. P. R. 23.00 Komu­
nikaty . 23.05 K oncert M ałej O rk iestry  P. R.

wiskow y „K rólaw a K orony Po lsk ie j" S tan is ła ­
wa W yspiańskiego. Je s tto  pełna re lig ijnego  
na tchnen ia  i pa trjo tycznego  żaru  scena ślu ­
bów Ja n a  K azim ierza w K atedrze Lwowskiej 
łącząca się z uroczystem  koronow ąn.em  JJ>j- 
św iętszej P an n y  na Królowę K orony Polskie j. 
F ragm en t ten  przygotow ał d la  ra d ja  p. W itold 
Hulswicz.

TRANSMISJA MECZU MOTOCYKLOWEGO 
WARSZAWA — W IEDEŃ. D nia 2 czerwca zna 
kom ity ongiś m otocyklista , in ży n ie r W itold 
R y ch te r, p rzedstaw i rad josłuK aczom  obraz 
m iędzynarodowego meczu motocyklowego W ar­
szawa — W iedeń, k tó ry  odbędzie się na beto­
nowym torze  S tad jonu  W ojski. Polskiego w 
W arszawie. N ajbardz ie j em ocjonujące m om en­
ty w alki najlepszych m otocyklistów  A ustrji. i 
Polski nag rane  będą na  S till i nadane nsistcp* 
nie na  an tenę  dnia 2 czerwca o godz. 21.45

13.00 BERLIN „Z oner L ortz inga" — kon­
cert.

16.00 KOENIGSW UST. „Panoram a" muzyą*- 
na“.

16.25 RCZ. U tw ory Chopina.
18.00 LENINGRAD E ugenjusz  O negin" — 

opera Czajkowskiego, (Z opery Państw .)

Radjostacja krakowska
N iedziela, dn ia  2 czerwca 1935 r.

9.00 T ransm . z W arszaw y 10.00 Program  na 
dz. bież. 10.05 Nabożeństwo z Poznania Po n a ­
bożeństw ie m uzyka re1ig ijna  w wyk. chóru 
Sykstyńskiego (p ły ty ). . 11.57 Sygnał czasu. 
H ejnał z W ieży M arjackiej. 12.04 Tr. z W ar­
szawy.

12.05 Przegląd  tg a tra ln y  W. GórecKiego. 
12.15 T ransm . z W arszawy.

14.00 Muzyka salonowa z p łyu  1) G odart; 
K ołysanka „Jocelyn", 2) B occerin i: Menueś* 
3) S a ra sa te ; M elodje cygańskie, 4) R im skij- 
K orsakow : Hym n do słońca, 5) C oates: Nad 
senńem  jeziorem , 6) T oselli; Serenada, 7) 
Dyorzajc: H um oreska, 8) Poyen; Pod b łęk it- 
nem  niebem . 9) Je sse l: Siziliano, 10) B lon; 
S iz ilie tta . 14.85 T r. z Gdyni.

15.00 Pogadanka reg jonalna . . J a k  W ilson 
W udrow na  prezyden ta  w yseł." wygł. W. 
H ajnos. 15.15 Muzyka z p ły t. 15.22 T r. z W ar­
szawy.

15.35 M uzyka z p ły t. Chopin; Polonez cs- 
moll — I. Paderew ski (fo rt.)  15.45 Tr. z W ir-  
szawy. 17.20 U tw ory R avela z p ły t. 17.35 Tr. z 
W arszaw y i Lwowa. 19.00 Program  na dz 
n ast. i

19.08 P ły ty . H aydn; Sym fonja  z dzwonami 
(G lockensym phonie) — ork. sym f. 19.45 Tr. z 
W arszawy. 21.45 W iadom. sport, ze w szystk iej 
rozgłośni P . R. 22,00 L okalne wiadom. sp o rt 
22.05 K oncert reklam . 22.15 Tr. z W arszawy.

HUMOR RAD IO W Y

..W PORCIE RYBACKIM W  GDYNl" 
T ran sm isja  z Gdyni, przeprow adzona przez B. 
Pawłowicza i J . Stępowskiego. Spraw a poło­
wów ryb w polskiem  m orzu mało je s t  w Polsce 
znana. Przez długi czas rybacy nasi dokony­
wali połowów na w łasną rękę, spotykając  cię 
eiągle z dużemi trudnościam i i walcząc z s il­
ną konkurencją  rybaków  niem ieckichż T rw a­
ło to tak  długo, dopóki spraw ą tą  n ie  zajęło  
się M inisterstw o Przem ysłu i H andlu, stw a- 

ąc ^Alelką placówkę rybacką w postaci 
Urzędu Rybackege przy U rzędzie M orskim w 
'G 'dyni. Dzięki n te rw en c ji P aństw a rybacy 
w yrusza ją  dzś na morze z pełną św iadom ością 
opieki, jak ą  są otoczeni, wiedząc, że będą m ie­
li zawsze zapew niony zbyt dla swoich poło­
wów. W jak i sposób to wszystko zostało zo r­
ganizow ana dowiedzą się słuchacze z t ra n s ­
m isji przeprow adzonej niedawno w Gdyni 
przez spec ja lną  ekspedycję radjoW ą, złożoną 
ze znanych autorów  św ietnych rep o rtaży  Boh­
dana Pawłowicza i Janusza  Stępowskiego, oraz 
z ekipy technicznej, k tó rą  kierow ał inż. Sa- 
dzyński. T ransm isję  tą  nagraną na taśm ie l 
m agnetycznej S till a, usły3zypiy w n iedzielę, j 
dnia 2 czerwca o godz. 14.35. T ytuł tran sm i- j 
s ji: „W procie rybackim  w Gdyni". Je s t ona I 
częścią gdyńskiego cyklu tran sm ;syj Polskie­
go R adja.

„KRÓLOWA KORONY PO LSKIEJ" Dnia 2 
czerwca o godz. 13.00 ra d ja s tac ja  w arszaw ska ł 
naciaje w J e a trz e  W yobraźni frg m en t ałucho- |

«L l i m a l k o m k i  84
POKOJE od 4 st. 644

Ceżakl z podnóżkami *}•
Fotele plecione **•
Krzesła składa* * ■ y *
Stoły ogrodowe • «• o.
Parasole ogrodowe g *  45.
ttnsre oodróżne, — Walizy - - Ch dmkl,
^ S R0góżld -  Cerata -  Linoleum -  

Ceny fabryczne

A. Noniewicz i Syn
M. LWÓW UL. BATOREGO 14, - "  

T d . 276-00.

M.a  terem nadal omy wiadomości giełdowe.

W WARSZAWIE
a l u i l u  tlą  lajlopto)-w- HOTELU

C O N TIN EN TA L
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D L A

PENSI0NAT6W 
CENY 

O F E R T O W E

I W Ł A 8 N Y  W Y R 6

KOŁDRY,
— 1 B B e B la e n «

O B i  —  C E N Y N I S K I E  O
■v**MATERACE

p o f t c l e l o w a  —

KORALNICKĄ w
M l e k o  n i a r j a n

teL 237-72.

przerabia
K O Ł D R Y  
M A T E R A C F  
C z y ś c i ,  p ie r * t  
•  ładnym dała. 5’ *

Ogłoszenia niehandlowe de 10 słów| 
^0 jfT., dalsi e wyraiy pa 5 gr. Dli 
Besruk. pracy do 15 słów 30 gr. dal-1 
*ia wyrssy pe 3 grasia. Ogłasianiaj 

kupiecki# pe 10 gr. ałewe
i»Og£osaem£ti dw fo ie*

|edoo ogłoaaenie nie mośe prtekracir } 
50 ałów. Ogłoszenia rektamawa wśród 
drobnych kosztują zs 1 mm. 1 łam. 30 gr. 
Ogłoszenia drobne przyjmnje Ksat«r 

d geds. 9—19 bez erzarwj

OBRAZY, 
trir.alne m alarzy polskich na 

'■-|gcdnvrh w arunkach do naby- 
t*'i W SALONIE OBRAZÓW w t

"nn-ie P iłsudskiego
^G-S6.

11 . tel.
1358 

   |

vV tci xubry;e zamieszczamy 
^ ło scen ia  do 10 słów po 30 gro- 
Szy — calsże wyrazy j-o 5 gr.

M a S Ł  \

Zestawy flworskie] peszuk- 1? 
Górski, Lwów. M ikołaja 23. tel. 
*8 -cg, 160!$

W te j rubryce zamieszczamy 
g ło sz en ia  do 10 słów po 30 gro- 

— dalsze w yrary  po 5 g r.

OCHRONNE
płaszcze dla wszystkich 
zawodów n a jtańsze  -'.vó< 
dło „Fallium** H etm ań­
ska 22 obok Muzeum.
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Magazyn P ap iern .
SCHEX I  STENZEL

Lwów, Sykstuska 2. tel 34-30 
poleca Pap iery  i przybory te ­
chniczne. Y02

FOTO A P A R A T Y  
I sre; lo ry  

T A M O  i SOI.! DNIE

Inl. A. SCHARF
Lwów. Sykstnska 2.

FO RTEPIA N *, 
p ian ina , p ierw szorzędne nowr
oraz okazyjne. Dogodne w arun­
ki- Nowacki P iłsudskiego 17.

16066

OWCZARKI
podhalańskie, duże śnieżnobiałe
sprzeda . Lewandowski, Lwów,,
ul. Poniatow skiego 7. 16056

FORTEPIAN
ucznia „Bosendorfera** krzyżo-
wy z powodu wyjazdu pizę.lw r
bardzo tanio Akadem icka 24 m.
9. 17015

4 POKOJE SŁON EC aN rj 
łazienka kuchnia  elektryczność 
balkon 130 zł- Lwów, P io tra  25 
dozorczyni wskaże. 16036

4 SŁONECZNE
pokoje, kuchnia, kom fort Supiń- 
sk iegą 8. W iadomość dozorca lub 
telefon 254-69ł 1604S

PŁÓTNA.
bieliznę, trykotaże , ceny zniżo- 
»e poleca BOLESŁAW BŁOC^I, 
Mocnie BATOREGO 2, róg pl, 
halickiego. SS3

^a^ensse 
j»«* ta ń sz e

UWIE JifM F l

poleca
n a ję ta rsza  firm a  katolicka 

U  T. SKRZYPEK 
-»ów H alicka 4. te l. -44*70

1403

KAMIENICĘ,
''U le. domy parterow e kom for­
towe nowomurowane oraz przed 
"o jenne , parcele biidowląnet w 
‘•ażdej; dzielnicy m iasta  n a jta - 
h :c’ można kupić przez Biuro 
- ’\o n tra if t‘V Batorego cztery . In- 
3'-”'m acjc bezpłatne. 1705.'

m

NAJMODNIEJSZE 
płaszcze damski® sprzedajem y 
teraz  po bardzo zniżonych ce 
nach z powodu kończącego się 
sezonu. Magazyn J . Pesam ent 
Lwów, ul. Akademicka 2. 1*670

ŁóiKA m etalow e

WfiZKI 
niEtlBHE 

i f f lM I  
POLICA
rwfim.

t t O Ł K O W f S K l
KOPERNIKA S — TeU 2S5-91 
_ _ _ _ _  496

MLECZARNIA
z wyrobioną k ljen tc lą  c powodu 
wyjazdu je s t  zaraz do sprzeda­
nia „Zgłoszenia do Kurjera** pod 
„Mleczarnia** (1)

^^-ISAJROfcMAITóZE
pantofle  poleca i w ykonuje wy­
tw órnia p an to fli „IBIS,ł (daw­
niej W ronowska) obecnie ulica 
H alicka 5 m ezanin. 671

GROBOWIEC
pom nikiem , na 3 'M iejsca, so-

WStSSSBSŜ 1
W te j rubryce zamieszczamy 

wszelkie c-głoszenia m ieszkanio­
we do 70 słów 2 racy BEZP AT- 
NIE. Dalsze w yrary  po 5 gr.

6 POKOI
I p. kom fort, 3 wejścia. Lwó'..\ 
Batorego 32. 15012

3 POKOJE
kuchni?, na b iuro, Lwrw, Cbc- 
rążczyzr.y 5 (dozorca wskaże).

154)02

CZTEROPOKOJOW E 
słoneczne pełnokom fortow e 
Strzem ię l l a .  boczna Zyblikiewi 
cza do w ynajęcia. 17068

2 POKOJE
kuchnia pełny kom fort — Zie 
łona 87 a. zaraz dó wynajęcia. 
Nowa realność. 17071

3 POKOJE
kom fort 1 p., balkon, ogródek  
zaraz do w yn ajęcia . F illpów ka  
S tefczyka 19. D ozorca w skaże.

17076

1 LUB 2 POKOJE
um eblow ane słoneczne do w y­
najęcia  od 1-go lipca. Obozowa 
5. miesz. 4. 17074

PEŁNOKOMFORTO WE 
słonsczne, trzechpokojow e mie- 
m ieszkanie, ogrzewanie c e n .r -1- 
ne, balkon, te ra sa , u tyw snie  o- 
grodu. od 1  Hpca do w ynaję­
c ia, Zadw órzańska 120. I

PIę CIOFOKOJOWE
słoneczne, kom fortow e i 'sa, 
pokój służbowy Lwów Gundul ica 
8. boczna Ponińskiego ogA da? 
12 — 2. 17005

MIESZKANIE
6-pokojowe, Kadecka 14 tel.
264-90 14—15. 17008

4 POKOJE
przedpokój kuchnia szpiżarka,
wańha um yw alnia trzy wchód;.
I p. do w ynajęcia plac Akade-
mieki 3. 17*12

4 POKOJOW E
m ieszkunie . słoneczne w ogro­
dzie na I p. z kom fortem  w no­
wym domu zaraz do w ynajęcia 
ul. Tssakowicza 12.

ZOFJI 42.
Obszerne trzypokojow e pełno 
kom fortow e m ieszkanie do wy- 

tclefon 217-96. 17069najęcia

3—4 POKOI
kom fort wolne. Nowy Świat 18. 
I piętro. 17Qot5

3 POKIUK
k u c h n i a  kom fort, Tarnow skiego
10. od 3 — 5

T l

1705?
29 aJSTO PAD A 1;

4 pokoje I p iętro , re m y  kom fort,
stro n a  gospodarcza dogodj.a, -d 3 "'OKOJE
l  lipca do w ynajęcia. Dozorcowa , , . „ . . .  V-_ ,
wakaie. tW . 209-43. i s c jk u c h n i a  kom fort 1 pokój k l* .

BEZPŁATNIE zamieszczamy w 
te j rubryce ogłoszenia o wolnych 
pokojach i poszukującym  , jkoi 
2 razy do 10 słów — dalsze wy­
razy po 5 groszy.

DO WYNAJĘCIA
pokój um eblowany. 15 czerwca 
Lwów ul. L istopada 116. 1602'

4 POKOJE 
system  korytarzow y ną biuro 
Lwów, Czarnieckiego 2, do ■wy­
najęcia. 15988

MIESZKANIE *
pięciopokojowe o ; Jn y m  k u 

lidnie budowany, na cm entarzu  forcie, Lwów, Czarnieckiego 4,

lersKi z oalkonem  1 p. zaraz d& 
w ynającia  W ysp iań skiego  40.

17059

FORTEPIAN.
b-am y, zag ran iez ry , ang ie lska  
L cchan isa . sbrffeda Zakład den
ty styczny. M ikołaja 20. I  ,'p.•

, , 17062

£'oto. srebro , perły . 
fj'órr®ntv. złe te  zęby, 
r raz k a rtk i zastaw nicze, 
l,ur.u’ę

/W.GUTTERMAI
4 LWÓW.* "3TUłKAIV<lj— -

SYPIALNIĘ 
r '->ą, nowoczesną, gwarAnoja,
so?reda tanio , stolarnia* SyVs- 
‘■''■ka czternaście. 17042

W ytw órnia fo r­
tepianów , r :** 
nin, fisharm onii 

CZK1ELSKI 
Lwów, OssoVń- 

skich 10. tel,
87-23. Sprzedaż 
kupno, in s tru ­
m entów nowych 

żywanyeh — napraw a, najem . 
Ceny bardzo niskiek. 2697

PARCELE 
sprzedaż: przy boet. OstrO' 

hu kej 81 sąż., —  na W ulce 188 
! 'iż. przy ^asieczncj 141 sąż.
V i.-Mcr Ćść telefon 237-41. 17041

sBlellznĘ
s dą ifisM

p*ne sochy, 
r ąkawiazk!  
I laną gala** 
tar|ą polaaa
Z9GNDIT

Lwów, 
B a n a ś  w 4

D H EC IN N E
łf"'-)e,-i?kc do sp rzed an ia , Potoe 

4. I. p. 17060

ANGORY
^ o d e .  białe  do sprzedania  Dro-
6c;r ja  Koleżański, B atorego 30

17067

J AK OGŁASZAĆ—
ETO W  >łK llR JE R Z 1̂ ‘ atępnyeh cęgach,

16389 S°Łyczakowskim w 3 re jon ie  oka- zaraz do w ynajęcia, 
zy jn ie do nabycia. W iadom ość:
L Demczuk, w ędlln iarn la , Iw ów J
ul. Kochanowskiego 130. 15040 ao w ynajęcia 3 i 5 okci kucb-

DO WYNAJĘCIA 
4 pókojow e, słoneczne m ieszka­
n ie z p rzynależnościam i, system  
korytarzow y, kom fort, ul. - o l .  
Chrobrego 10. Boczna Potockie- 

17038

URZĘDNICZKA 
sta ła  Doszukuje pokoju w iaz 
utrzymaniem od 17. 6. L isty  do 
Adm. „Dobra p łatn iczka“ 17024

PLAC AKADEMICKI 2.
II p. m. 6. pokój oaobny przed­
pokój, balkon. 17032

Tm PWJ

Ogłoszenia w te i ru b rv c t za*1 
mieszczamy no 30 gr. j*  10 
słów — dalsze wyrazy po Z .ger*
szy.

BIURO
M achniewskicj, l w ć w , ..operni* 
ka 22. le le fo r  204 46, poleca 
Dufetowców, cukierników , -<-* 
cha^zy, wykw intne K u ch a rk i  
pensjonatow e, klucznice, gospo­
dynie, nauczycielki I ran c u z t.i, 
Niemki, 1 wycnowawczynie, fre- 
bfanki, c-ony p ielęgniarki n ie­
mowląt, or-A wszelką siużoę 
m iastow ą, ‘ folw arczną, re s tau ­
racyjną, sezonową. 17066

URZĘDNIK
gospodarczy, kaw aler, pozuań- 
czyk, la t 28, z p raktyką w inten- 
zywnych m ajątkach  szuka posa­
dy od zaraz. Edwin Kurszewski 
Bydgoszoa, ul. G arb sry  16. m. 
9. wojew. Poznańske. 17037

KRAWCZYNIE 
i b ie lifn ia rk i poleea Katolicki* 
Stow arzyszenia Krawczyń im’ 
Iw . Józefa , Lwów, Sokoła 1. p. II 
tel. 87-33 po cenach zniżonych.

11122
BEZDZIETNE

spokojne m ałżeństwo poszukuje 
dozorcówki. Na żądanie ,łoży 
kaucję. Łaskawe zgłoszenia c'o 
Adm. „Pracow ici i soudni“ . 60i.9

ABSULWKNTKA 
sem in arja in a  ■ poszukuje prscy  

Nawet jak  sługa. Przem yśl, 
Post.-rest. M arja W erska. 16074

PLAC AKADEMICKI 3

nia kom fort. 1502*
2 POKOJE

nyża, łazienka przedpokój b^z 1 
dwa z kuchnią Kochcnoi skiego 
4S dozorca. . * " ' t t

DO WYNAJĘCIA
Gosiewskiego 4, pow stałe z 
przebudowy m ieszkania 4 i 5 
pokojowe kom fort. 16054

t POKOJE
p e ł n .  k o m f o r t e m balkonem .

b słoneczno zrem ontow ane od 
zaraz. Gołąba 15. 17039

f o r te p ia n y
piania# świata 

wych wjrtwórmi 
na akładzia

Marecki
Lwów, Bat*- 

rag* 7*. ,1891

URZĘDNIK 
;państwowy poszukuje d a duże, 
słoneczne, kom fortow e pnk e 
kuchnią. Czynsz zeb^zpie-zony. 
Lwowskich Dzieci 37. v '  jzkan ie  
2. lóÔ S

SPRZEDAM
połowę lub  całą w illę dobra w a­
runki. K rasińskiego 14. 17021

DWA PO KOJE
słoneczne duże kuchna nyża do 
w ynajęcia. Boczkowskiego 12.

1,326

SPRZEDAM 
fo rtep ian  k rzy że  ry S tin g la  
Lwów, Lenartow icza 4. m. G,

17034

NAJM ODNIEJSZE PŁASZCZE 
damskie po zł. 27—35. —- 47 — 
63, i wyżej, k o stjum y  dam skie 
po 43. — 48.  — 65 i wyżej, su­
knie jedw abne ł w ełniane po zł. 
19, 24 —  32 i wyżej — sprzeda­
je  znana firm a  J .  Poaam ent. 
Lwów, ul. AkadeiŁHka 2. 17002

MAGIEL
wiedeński domowy k redens b u ­
fe t  renesansow y, bogato rzeżbio* 
ny okazyjnie sprzeda Skład opa­
łu, Nowy Św iat 11. te l. 281-02.

i 16039

DOMAŃSKI - *  ZABŁOCKI
właśc. M. Kadzidłow ski, W ar­
szawa. F ab ry k a  lis tów  n a  ramy. 
karn isze  i do ta p e t f i l ja  Lwów: 
BATOREGO 34. Poleca bogatą 
w najnow sze wzory zaopatrzoną 
składnicę swoich pierw szo rzęd- 
dnyeL w yrobów po bardzo przy

CZTEROPOKOJOW E  

pełnokom fortow e m ieszkanie 
wśród ogrodów tanio. T®resy 12. 
Dozorca 17028

UJEJSKIEGO 6 
4 obszerne kom fortow e p a r ts r  

p. . 17636

DWA PO KOJE
kuchnia I p. pełnokomfortow*
od 1  lipca  w ynajm ę bezdzie t­
nym . ni. Jacka  28 wiadom ość 
II p. drz. 5 od 11—14 oglądać.

16017

5 POKOI
kuci-nia etc. system  korytarzo- 
■\v-ir Tsi-goki p a r te r  do w ynajęcia 
od l lipca Lwów Kadecka 4.

17040

GROCHOWSKA 45
"i pokoi, kuchnia z terasą  
uokom tortow e do 
dozorca w skaże.

peł- 
wynajęcia 

17043

DOM SPEDYCYJNY 
M aria Zawadzka Lwów, Sobie­
skiego 2. Telefon 200-38. usku­
tecznia najsum ienniej^ konku­
rency jn ie  przeprowadzki 
scowe i zamiejscowe. 1701.4

DO WYNAJĘCIA 
3 pokoje kuchnia Zofji 8. ćfzor- 
ca wsKaże. 17046

.  STANCJA 18 ZŁOTYCH
Pokój kuchnia 30 zł. Dwa pokr 
je  45 zł. B iuro Akademicka 23.
J 17048

4 PO KOJE
z kuchnią  kom fort. Lw6w’_ j ^ i;  
n iańska 9. 17.049

DO WYNAJĘCIA
pokój, kuchnia, piw nica, a tancjc  
piwnica. O krężna 102 17017

SŁONECZNE ^ ,
piękne 8 duże pokoje z kuchnią, 
pełnokom fortow e, w ysoki p a rte r , 
od 1 -go czerwca do w ynajęcia  — 
Kłuszyńska 10, od 14— 18.

21821

4 - P O K O J O W E  

m ieszkanie kom fortow e, słoneei. 
ne, Grochowska 56. 1705.

POKÓJ
kuchnia, półkom fort* ni. Sta 
chow skiej) rządowcom do wy 

chiewicza osiem (koniec Gro- 
n a je e ia .  17054

~  k o r a l n i c k a T .
5 pokoi, kom fort, kuchnia.

SŁONECZNE
4 pokoje, kuchnia, kom fort od 15 
czerwca do w ynajęcia Supińskię 
go 8. W iadomość dozorca lul* 
te le f 254-69 2—3 popołudnia,

1607

2 PO KOJE
niew ielkie, kuchnia , kom fort do 
w ynajęcia: św. Z ofji 54 a. Do­
zorca wskaże. 16086

16093.

DO WYNAJĘCIA 
3 pokoje kuchn ia  kom fort od 15 
czerw ca spokojnym . K rasińsłde-  

14921 go 14. M inasiewic* 7 17020

ZA POŻYCZENIE 
600 zł. w ynajm ę tan io  na 2 — S 
mieś, elegancki pokój T— 2 oso-l 
bowy z u trzym aniem  lub bez — 
tan io . Łask. zgłószenia K u rje i 
Lwów, Zimorowicza 10. ,.B li» k ęJ""*  
centrum .1* 16092T W160921

DLA
solidnych pokój um eblowany ul. 
Nowy Świat 3. p a r te r . 16098

DUŻY POKÓJ
um eblowany te ra sa  w ejście 
klatk i schodowej* Lwów Gundu­
lica 8 m. 5. Doezna Ponińskiego.

17006
NATYCHMIAST

pokój um eblowany niekrępujac* 
w ejście Zam ojskiego 15. l.:wy 
narte r Jelaw i .e. 17007

ELEGANCKO 
um eblowany duż*', słoneczny pc 
kój (nowe meble) do -ynajęcia 
fanio dla 1 — 2 osób % u trzym a­
niem lub  bez tem u. kto pożyczy 
zł. 700 za zabezpieczeniem  na 8 
m iesiące. Okolica ogrodowa — 
spokojna nlica. Łask. zgłoszenia 
K ur je r  pod „Długosza**. 17009

POKOJU
utrzym anie, bez, okolica B ato re­
go, poszukuje urzędniczka. Tal.
258-53 (10-21) 17010

ŚLICZNY POKÓJ
frontow y — dzielnica willowa — 
dla 6ta rcze j nauczycielki, urzę 
dniczki (em er). —  ew entualność 
m utrym . Zgłoszenia: K u rje r  Pu 
wszechny, Kraków, Rynek 6. pod 
„Ranga 6** Kamienicznik**. 17011

MŁODA
elegancka znaj*ąca obowiązk. go­
spodyni zajnue się domem sar 
m otnej k u ltu ra ln e j osoby. L ist 
do adm. K u rje ra  S u b te * --^ .

1701!

rubryce  te j  zamieszczamy 
ogłoszenia do 15 słów BEZ­
PŁATNIE — dalsze w yrazy po 
ó groszy.

SŁUŻĄCĄ 
do ■wszystkiego, dobre świadec­
tw a, Polka od zaraz W yspiań­
skiego 6. p a r te r 17015

SŁUŻĄCA
do wszystkiego z długoletniem i 
św iadectw am i katolicki;jm i,
przyjm ę. C horątczyzny 24 II p. 
od 5 do 7-ej zgłoszenia.. 170Bf

NAJPOW AŻNIEJSZE
p a rtje  m atrym onia lne  paniom , 
panom poleca „Dyskrecja** Poz­
nań, M ottego 5. 91C

NAJTAŃSZA 
najszybsze nauka kro ju  szyciu 
m odelowania zi pomocą przyrzą­
dów P a tro n  E xpress. Prof. K. 
Lewańskiego. Z apisy na komplet 
le tn i po' cenach zniżonych. Lwów 
Sykstuska 21, II p. 17047

PO KÓJ
um eblowany osobne w ejście Bie- 
lowskiego 3. m. 8. 17019

POKÓJ
wspólny, u trzym an ie  zaraz do 
w ynajęcia. K urkow a 2, drzwi 11 

17045

PO KÓJ
um eblowany, kom fort, do wyna­
jęc ia  od czerwca, Lwów, Czert ś 
niowa 7. 15085

POKÓJ
^kuchnia  do w ynajęcia 35 zł, 
Lwów, D ekerta  14. tel. 294-46.

ZAKŁAD WYCHOWAWCZYNI 
przedszkoli m a przed sobą du­
żą przyszłość w nowym ustro ju  
szkoln ic tw a/ P rzygotow uje  d o ń  
3-letn ia n auka  w prywatnem  
Sem inarjum  O chroniarskiem  im.

B. P rusa .
Lwów, Czwartaków 16 (boczna 
Szymonowiezów) te l. 233-12 w 
nowoczesnej w ili, z własnem  
przedszkolem . W pisy do 1 ) Se- 
m inarjum  O chroniarskiego oraz 
do 2) Przedszkola już  się rozpo­
częły. 16029

„ECHO OBCOJĘZYCZNE"
— czasopismo dla znających po­
czątki francuskiego, niem ieckie­
go. — Szczegółowe prospekty, 
num ery okasiowe — bezpłatn ie: 
W arszaw a, W aliców 3. — Wy-

16063m icnić-jęryk l f
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PflTCinNflTAU/ k o ł d r y , m a t e r a c e  k o c e , k a p y , fir a n k i  a . PIETRUSZEWSKI
l E N J J U l l H  I O W  bielizna pościelowa, stołowa, ręcznik., płótna, ścierki. Odpo- dawnie] ul. Koralnicka y |  H f i  j j f  K Ó 7 0

f
■BHWWEF8BBS

Przerabia i pokrywa kołdry i , materace.
wiedni rabat.*—..Własny wyrób*^.Solidny towar — p o leca obecnie

teł. 213-33. —  Cennik wvsyła DARMO

ostatn i*  nowości, najw yższr 
jakości poleca 

KATOLICKI MAGAZYN

T- Lwów. p lac  Kapi­
ta lny  2  I p . na- 
p n e i l w  K a ted ry

STENOG RAFII
k a lig ra fji, p isan ia  na  maszynaeK 
wyuczam. M ichalska, Lwów, ul. 
F red ry  7. 832

5 ZŁ. M IESIĘCZNIE
nauka p isan ia  n a  m aszynach. 
P rzy jm uje  przepisyw anie, s tr .  20 
gr. pow ielanie 100 szt. 2.70 wy* 
pożyczam m aszyny od 1 0  z! 
B iuro  czynne od 9 —  20-ej h e t 
przerw y, M ichalski Lwów, Fre* 
dry 7. te l. 207-43. 618

POSZUKUJE
nauczycielko francusko  na denti 
place. W zam ian za konw ers* 
cję w czasie obiadu i 7 godzin 
lekcji tygodniow o o fia ru ję  po 
kój um eblow any ze św iatłem  i 
opałem oraz obiad. Zgłoszenia 
pod „S tarsze  dzieci*' przyjm uje' 
z grzeczności K rzysztofow icz. 
r.wów, Legjonów 1. 16052

RABKA
p en sjo n a t HELIOS przeniesiony 
do Pałacyku B abuń! —  luksuso­
w a u rządzen ie . Ceny um iarko

W te j  rub ryce  zam ieszczam y 
ogłoszenia do 10  słów po 30 g ro ­
szy —  dalsze w yrazy po 5 g r.

UNIEWAŻNIA SIE 
indeks na  nazwisko K olarsk i A- 
leksander M ar Jan B olesław , N r  
5567, w ydany 14 g rudn ia  1932 r 
przez U n iw ersy te t Ja n a  Kazi­
m ierza we Lwowie. 17C67

. , P ra ln ia  chem iczna w ykonnje za-
wane, Piechocka. T elefony : 170, W te j rub ryce  zam ieszczamy m)JwUnis w 8 a k r e 8  ten  wchodzą-

KOSTJUMY 
kąpielowe n a  m ia rą  w ykonnje 
W ytw órnia try k o taży  Łwów^ 
Sykstui ka 8 . 781

NAPRAWY, 
zagarów , aegarków  1 b l iu te r ji  
wykonuje solidnie. K upują  złoto 
i arebro  ALBIN MUTKA Lwóz* 
plae B ernardyńsk i 8 , zabudowa 
nia OO. B ernardynów . 672

PIO TR ROHATYNSKI
m istrz  k a fla rsk l Lwów, K ościu­
szki l a  .Tal. 89-93 w ykonuje 
wszelkie roboty  k a fla rsk ie  1 1 1 1 0

KATOLICKA

266. 1814
ROZLUCZ 

P e n sjo n a t „S tan isław a" pięknie 
w śród lasów  położony —  po’.:ea  
pokoje z balkonam i, słoneczne 
Z u trzym aniem . Ceny n isk ie .

15030

KRYNICA 
w illa  „D anusia obok F a to ji —- 
8 zł. 15047

% zdrou 'is fc t
HERBATĘ

NIEMIRO A -ZDRÓJ 
Pierw szorzędny  P en sjo n a t Toez 
towców „G w iazda" pod zeszło' 
rocznym  zarządem  w przep ięk­
nym suchem  położeniu w śród la ­
sów szpilkowych. Pokoje  słone­
czne, W ykw intny w ikt. Ceny -I-  
skle. Indyw idualne zniżki kosz 
tćw  leczenia. In fo rm acy j udziela 
Zarząd P en sjo n a tu , ’ 15052

ROZLUCZ
i kawę dla PT . P ensjonatów  po^najp^icn le jszy  p e n sjo n a t „ Jan i
leca Ceylon, Lwów, O rm iańska 
3. tel. 208-72. 784

MORSZYN „POLONIA" 
jen tru m , zarząd ru tynow any  poi 
iki poleca pokoje, ceny u m iar­
kowane. 17C5 j

NA LATO
do w ynajęcia dworek z ogrodem 
pełnem urządzeniem  w podgór 
skiej okolicy. W adomość ul. A- 
inyka 15 II p. od 2 -  3. ' 16068

DWOft
Tryńcza, koło P rzew orska p rzy j­
m uje gości na lato , K olej poczta, 

:lefon, kościół w  m iejscu . Ką­
piele rzeczne z p lażą, las, tenn is, 
jib ljo teka , rad jo . O bfity  w ikt 
pięciorazowy. Dziennie 4 zł. od 
dorosłej osoby. 17065

SKOLE
ff. pokojow a, um eblowana w illa 
w dużym ogrodzie, nad rzeką, 
pod lasem  tan io  do w ynajęcia 
Polakom, katolikom . W iadomość 
Kalecza 20.a od 2—3. 17063

TRUSKAW IEC
willa „H anusia" pod zarządem  
V1 ąsowiczowej F e lic ji i W ójcie1 
ehowskicj Iren y  poleca pokoje. 
Kuchnia d jete tyczna. Ceny ni 
skie. 17062

DWÓR W lfÓŚŁAW
p. Jan czyn. P rzep iękna górzysta, 
lesista  okolica, staw , ten is, radjo 
fo rtep ian , Znakom ita kuchnia 8 
zł. 17070

MIKULICZYN 
n. P ru tem . W illa pięknie poło* 
żona, 5 pok. um eblowanych, ku­
chnia, do w ynajęcia na sezon w 
całości lub części. W iadom ość; 
K osynicrska 1. 17028

JAREMCZkL 
pen sjonat „STENIA" pięknie po* 
łożony, poleca od 10 m aja słone­
czne nokoje, rad jo , k o rt ten iso­
wy. Kuchnia wykw itna, obfita  do 
15 czerwca, ceny właane. g ł o ­
szenia SADLIŃSKA Jarem cze.

146581

na" w śród  lasów  szpilkowych, 
blisko kąpie li, poleca pokoje sło­
neczne z  balkonam i. Kuchnia 
wyborowa. Ceny na jn iższe . S ta ­
ja , poczta, kościół w m iejscu.

11121

„NIEM IRÓW —-ZDRÓJ" 
P ierw szorzędny p e n sjo n a t „Raj* 
poleea pokoje z w ykw lntnem  u 
trsym aniem , woda zim na i gorą 
ca, kom fort, —  ceny  wyjątkowo 
n isk ie  J u l ja  C ordier 16049

DWÓR
Nowe Sioło k. Lwowa, poczta 
Kulików poleca ja k  corocznie po 
ko je  e pełnem  u trzym aniem  po 
3.60 g r. R adjo. W ygodna komu 
n ik te ja  autobusow a i kolejowa.

16080

APARTAMENT 
nad morzem 2  pokoje pierw sze 
p ię tro  b ieżąca woda w ykw itnie 
urządzony trz y  osobowy 7 po 
ścielą. Zgłoszenia A dm in istracja  
Z im orow icza. ^A p artam en t nad 
m orzem " 16081

RABKA —  ZDRÓJ
pokoje słoneczne, kuchnia  zdro- 

L is ty . A d m in is trac ja  K ur- 
„Leśna Pola* 

i80:4

wa.
je ra  Lwowskiego 
na*

JAREMCZE 
— p en sjo n a t kato lick i „G encja 
na". Słoneczne pokoje, park , wy­
kw in tna kuchnia, zł. 5. Z arząd .

17016

WILLA „DZIKUSKA"
Diłok nad P ru tem  uroczo poło­
żona poleca pokoje z u trzym a­
niem lub  bez. C eny niskie.

17034

ZIELONE
Święta m ile spędzą tu ry se i w 
schron isku  na przełęczy  t a ta r ­
sk iej Jab łon ica  s ta c ja  T atarów  
n /P ru tem . 1607S

DWÓR
Chotylub p rzy jm uje  letn ików  oó 
3 zł. dziennie. K ąpiele, lasy 
szpilkowe, ten n is , Tadjo, In form a 
c je ; Zarzycka, Lwów, Chodkie­
wicza 7. I  p. godz. 1— 4. 16C31

ZALESZCZYKI, 
pensjonat „Jan ina", jeden z n a j­
so lidniejszych, poleca Jan in a  ^1-JfAK OGŁASZAĆ —* 
szewska. 15042'- ~tt O  W  « JK t'R JE R Z E "!

ogłoszenia do 1 0  słów po 30 g ro ­
szy —  dalsze w yrazy po 5 g r.

URZĄDZENIA 
ośw ietlenia elektrycznego, dzwon­
ków, telefonów , grom ochrony, 
wykonuje tan io  i so lidnie „Elek­
tra " ,  Lwów, P asaż M ikolascha 
tel. 10-85. 1144

BANIAKI

i bal je  poeynko 
wane poleca firm a 

F r. CHLADEK
Lwów. Rynek 45.

ce solidnie i tan io . M arjan  Ża­
czek, Lwów, św. Z ofji 9. 11112

ZEGARMISTRZOWSKA 
wzorowa pracow nia M ieczysława 
Baranowicza, C horątczyzna 14 
Lwów, w ykonuje najzaw ilsze  ro ­
boty zegarm istrzow skie  n a jta ­
n ie j ’ 11113

GRAFOLOGINI 
ch irom antka daw niej Długosza, 
D ziałyńskich, T rybunalska  obec. 
nie u siebie Łyczakowska 2 2  I p. 
p r . oficyna. 17076

Jaryezow skie najlepsze  m asło 
Chleby w iejskie , szp arag i co- 
dziennie św ieże poleea Michał 
WIRGA Lwów, Sienkiewicza 8 . 
telefon 105-56. a 93

MATERACE
2 poduszki zł. 1 0 . m aterace  z 
czystego w łosienia zł. 35 prze- 
rab ia  ko łdry  po zł. 2.50, m ate­
race  po Zł. 8 , ko łdry  puchowe 
zł. 4, Zbigniew Skibiński, Lwów, 
8 M aja 4. 8 6 7

UWAGA 
G arderobę m ęską, dam ską, dzie­
c inną czyści chem icznie oraz fa r­
bu je  n a jlep ie j, n a js ta ran n ie j no­
woczesna p ra ln ia  chem iczna RU­
DOLF NEUW ELT, Sp. z o. odp. 
C en tra la  P iastów  23, F il ja  plaa 
M arjack: S ,Gródecka 72. 498

PIO TR
K alityńsk i P ierw szorzędna P ra ­
cownia sukien  m ęskich Lwów, 
nl. W ałowa 18. te le fon  60-27 
Na składzie doborowe m ate rja ły  

1996 R obota so lidna —  Ceny przy­
stępne, 11116

do wszelkich pokoi poleca
W y t w ó r n i a  M e b l i

Franciszka Zielińskiego 
Lwów, K o łłą ta ja  5, w podwórzu 
S ta le  na akładzie. 848

CUKIERNIA 
Józefa  Labegi Lwów, Łyczakow­
ska 39 poleca wszelkiego rodza­
ju  yryroby eukiem icze pierw szo­
rzędnej jakości po b. niskich ce­
nach. 11117

PRZERABIANIE 
sia tek  drucianych , łóżka na  tap­
czany, m ateraców , otom an, ka­
napek w raz z dezynfekcją, Fai- 
bryka Zaksa, Lwów, Lindego 6 . 
te l. 279-99. 1677

Salon Gorsetów  
„ANTINEA" 

obeonie Lwów, ul. 
Szajnochy 2 (r*g  
K opernika) pole­
ca najnow sze mo­
dele gorsetów , n a ­
pierśników , opa­
sek pooperacyj­
nych na esas cią- 
ty, pask i i na­
p ierśn ik i pod s tró j 

kąpielowy, oraz wszelkie a r ty ­
kuły wchodzące w zakres gorse 
ia rs tw a  po n ad er n isk ich  ce­

nach. 869

PRZEDTEM  TEL. ól-bb
OBECNIE 83-37 

Lwów, B lacharska 9 II. p. drzwi 
3. N a jta n ie j we Lwowie powiela 
pisze m atryce, p rzep isu je  (str, 
20 g r. kop je  6  g r .)  Po fran cu . 
sku i niem iecku. 1104

P R O C K O
lwów, Tortiarsta 10 tal. 215-88 

Sklep Łyczakowska 4 tai. 274*00
114

ONDULACJA 
elek tryczna od 1 0  złotych’, ondu­
lac ja  parow a od 7 złotych. Spe 
c ja lis ta  STANISŁAW RYKER, 
Lwów, ul. BATOREGO 14. M ani­
cure 50 g r. 585

SKĆRY
lisie , k upu ję , w ypraw ia, fu tra  

robi przechow uje latem  Kar- 
piak Łukasińskiego 4. koło N i-  
rodnegO Domu.. 16051

W PENSJONACIE, 
gość do w łaścicielk i: Alpakowem 
lub p rze ta rłem  żółtem  nakryciem  
jeść  nie będę — to is tn a  tru tk a , 
proszę je  dać do trw ałego sre ­
brzenia „G alw anoplater", Lwów, 
K opernika 14, naprzeciw  k ina 
„K opernik". 1211-19

ARTYSTYCZNE
kilim y Anny G łaczyńskiej Lwów, 
B ourlarda 5. Ceny przystępne.

17064

KSIĘGI HANDLOWE
różnych system ów , skoroszy tj 
przybory  k an ce la ry jn e , poleca 
A ntoni Jam ińsk i, Lwów, Szai- 
nochy 2 te ł. 78-76. 417

ROZWÓD
i uniew ażnienie m ałżeństw a 
wodług obecnych u staw  polskich 
w opracow aniu dr. E lkona Mar- 
gulieaa, adw okata we Lwowie 
K sięg arn ia  Dr. Bodeka, Lwów, 
Batorego 12. 17061

1 WYNALAZKI 
i m odele, a p a ra ty  i in s tru m e n t' 
różnego rodzaju  oraz wszelkie 
roboty  z zakresu  m echaniki p re ­
cyzyjnej w ykonuje na jdokładniej 
Zakład m echaniczny E ryka Wo- 
jekow skiege obecnie Lwów, Ko­
ra ln icka  6 . 790

Reklama

w KU R I E RZ E
lest skuteczna

ZAKŁAD
fry zjersk i m ęsko-dam ski, poleca
się P. T. Publiczności Józef TlsP 
r»a, Lwów, Łyczakowska 17. 11118

• LIK W ID U JĘ
kilka dywanów perskich ors* 
sm yrncńskich . Różne wym iarf 
Lwów, Akadem icki 4 1 p. tel- 
238-42. 14677

ODZIEŻ.
ochronną dla szkół technicznych 
i dla w szystkich zawodów w? 
konuje tan io  chrześcijański
szw alnia „RECORD" Lwó^i 
Sykstuska 10. 11109

HAPR AWA
WIECZHYCH 

P IÓ R  m

— P R ECYZ J A
RUTOWMGO 12] PRZB| CAHM°ADN,A 

Rywtk 2? I an d rio u e c o

Pom oc leKarsKa ■§■ (
ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-LEKARSKI

Dr. Bogumiła Bieńkowskiego
S ł o w a c k i e g o  1 8  l  p .

otwarty codzień od 9— 1. 16088 Pracownia tBchniczna.

l |i« o J l! i i fa  c h o if łb  w e n e ry c z n y c h  I s k ó rn y c h  o ra z  koim eFyiTi

Dr. PISCHER
Tf: d ługo le tn i lek a rz  (! a syst.) k lin ik  d e rm a te leg ic zn re k

w Berliaie, Pradze i Wiedniu ord. od 9—1, 3—7. 2665
Cw6w, P L A C  M A R J A C K I  10. Il^plętro

d ru g ie  w eileio z ul. Sobieskiego 2. Tol. 251*68_______
Z a k ła d  D e n tu sty czn o -T e o lin io ztiy

F r a n c i s z e k  R O S Y K
Lwówf B ie law sk ieg o  5. T el. 267*OS. -  -  -  -  497

® o s i * e t t c z es t  » s D i S T I N C T I O N <#
K O P E R N I K A  42a te l. 272-18.

Z abieg i racjena lnei, ■ow oczesaej k o sm e ty k i —  barwień* * i re« 
gulow anie krw i au tom atycznym  ap a ra te m  (bezbo leśn ie). 

P esłn g u jp  się  p re p a ra ta m i n isszk o d l wetni — new oczeaaem l1 
P ro w ad z i koncesjonow ane  k n rsy  kosm etyczne. 872

Humor

HANDEL 
zwijam  sztychy, i inne obrazki 
porcelana, szkło n a jta n ie j o tw ar 
te  od 1—7-ej Jaroszew ski, Roma- 
nowicza 9. 17072

KOSTJUMY 
tan io  elegancko solidnie wyko1 
nu je  W rześniew ski. Lwów, H e t 
m ańska 8 . 17075

OGŁOSZENIA I 
W „K U RJERZE"

SA SKUTECZNE I  TANIE

— C ry  może ml pan  powiedzieć, dlaczego właściwie od* 
n a  się zawsze g ło w y  sardynkom, gdy się je układa w  nu*

e lk a c h .
— Prawdopodobnie dlatego, ażeby łatwiej je można 

ylo  zmieścić w p u d e łk u .

CENNIK O G Ł O S Z E Ń :
R eklam y w tekście*

N a 1 -szej s tro n ie  » t i i i i » * Ł  1*50 
C ała l rszs s tro n a  > • » » i  i  • • »  L200v—
Na 2-giej I S-ciej a tro n le  < « » » » *  9-80
C ała  2-ga lub  8-c ia  s tro n a  » • * » »  3CŁ—
N a dalszych stro n ach  tekatm * • • •  9.70
C ała s tro n a  j * * » •• * » » * * *» 500*-'

Różne rek lam y t
K om unikaty i  a rty k u ły  reklam ow e * t z ł. t — 
Na s tro n ie  k ro n ik arsk ie j -• » » » « » „  0 ^ 0  
W dodatku llteracko-nankow yiS * i  » t  «  L —
N tro log i do 200 n a  * i • i  i  » » ■ 0 ^0

■ * 300 * 4  i  • i  i  > i  «  f *80
w pow yżej 800 mm. * t • i  • „  ?*—

Ogłoszenia d robne t
O głoszenia za teka tem  za mm. « • • » zł. 0.80
N a osŁ  s tro n ie  i rśród  drob. (6  łam .) > „  0.80 
O głoszenia drobne za ' >wo * « » » • „  0.10 
M atrym onialne  * - . » » »  i % i  i  » m 0*10
Dla poszukujących pracy  za słowo ■ i  ■ h  0.08
Drobne ogłcez. p rzy jm u je  się ty lko  za gotówkę.

P odstaw ą obliczenia je s t  1 w 1  łam ie. Podwyżka cec  ogłoszeń może nastąp ić  w każdym  czasie i obow iązuje także te  ogłoszenia, k tó re
zosta ły  zam ówiona poprzednio# a  n ie  by ły  zgóry zapłacono. — Za zas trzeżen ia  m iejsca dolicza się  26 proe. — Za układ tabe laryczny  uulicza 

sie  50 proe. O głoszenia r  num erach  św iątecznrch  i n iedzielnych ko sz tu ją  o  20 proc. d rożej.

UW AGI:
Omyłki, k tó re  zasadniczo nie zm ien ia ją  treśc i 
ogłoszenia, n ie upow ażniają  do żądan ia  zw rotu 
gotów ki, : n i też nie obow iązują A dm inistracji 
do bezpłatnego pow tórzenia anonsu. Kom uni­
katów  bezpłatnych n ie  um ieszcza etę. Zniżel" 
ni# udziela się. R eklam acje m iejscowe uwzględ* 
n is  się  do dni 8 -ch. zam 1e* " w e  do dni 8 -mi i 
oo daty  ukazan ia  się ogłoszenia. Za sgzent* 
o larze  dowrdow e Uczy się 20 e r . Ogłoszenie 
do num eru bież. p rzy jm uje  się do ~odz. 16-ej.

>Vydawca: Mgr. 1>. Maciejko. Czcionkami DRUKARNI KRESUWtJ Sp.z o. o. Lwów, Mochnackiego 48. Oaoow. red. Stanisław Starzewski*
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